Nr. 80. Sroda, 9 Kwietnia 1913. 


Rok 108. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu Prenumerata. 


zamiejscowa: miejscowa: 


€ wyjątkiem dni poświątecznych. = 
Numer poiedyńczy kosztuje w miejseu 10 hal.. || rocznie 32 K | ćwierórocznie8 K — h. || rocznie . . . 24% | ćwierórocznie , , 8K 
pocztą 16 hal. — Biura Redakeyi i Administracyi || półrocznie . . . 16 K | miesięcznie 2 K 70 h. || półrocznie. . . 12 K | miesięcznie. 24 


ulica Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, ulica lagiel- 
lońska I. 3. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi Nr. 88. 


W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K 35 h. miesigeznic, 


„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do Gazety Twowskiej, otrzymują cado- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwea 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi 1 K 50 h, drudzy 60 h. 
„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsca 20 hal. 

Tabelaryczne i liezbowe po 30 hal, nadesła- 
ne po 60 hai., za wiersz lub jego miejsce miary pe- 
titowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie ulica Jagielłońska I. 3. W Paryżu wy* 
łącznie Agencya: ©. Adam (Y. de Raczkowski) 88 
Rue de Varenne. 


j zauważa się, że wśród równych warunków owej opiece przyznany był wyłączny reli- 

pierwszeństwo dane będzie tym pe- ! gijny charakter i tym sposobem H być osią- 

; > >» że prawdz celen 0- 
tentom, którzy dopiero rozpoczyna- STELI pozór, że prawdziwym Mpstro 

. k i á | węgierskiej propozycyi jest protektoratowa po- 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


siatyński, skałacki, tarnopolski, trembowel- | 


ją studya uniwersyteckie. 


| lityka katolicka, której sfe: ę stanowiłaby prze- 


W podaniach ma być także wykazane, | dewszystkiem Albania. Na to odpowiedzieć 
P. Namiestnik ustanowił komisarzem | czy petent ma już jakie stypendyum lub też; Wypada, że wspomniana umowa międzynaro- 


nadzoru kotłów parowych na powiaty: hu- | pobiera jakiekolwiek datki z kas publicznych, 


dalej, jeśli petent rozpoczyna dopiero studya 


ski i zbarazki inżyniera, Jana Batyckiego, ; uniwersyteckie, jakiemu wydziałowi (oddzia- 


z siedzibą w Tarnopolu. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Stypendya Monarsze. 
(Frans - Joseph - Elisabeth und Franz- Joseph 
Goldstipendien). 


Z początkiem roku szkolnego 1918/1914 
nadane będą w Uniwersytecie w Innsbrucku 
dwa złote stypendya Franciszka-Józefa-Elż- 
biety, w Uniwersytetach w. Grazu i w Kra- 
kowie po jednem stypendyum złotem Fran- 
ciszka - Józefa - Elżbiety, wreszcie na niemie- 
ckiej Politechnice w Pradze jedno złote sty- 
pendyum Franciszka Józefa w kwocie 300 
złr. w złocie, t. zn. 714 koron 29 halerzy. 

Ubiegająca się o te stypendya mają 
swoje do Jego Ces. i Król. Apostolskiej Mo- 
Ści wystogowane podunia zaopatrzyć w na- 
stępujące dokumenty : 

1) w metrykę chrztu, lubh metrykę uro- 
dzenia ; 

2) w wiarogodne poświadczenie ubó- 
stwa z wymienieniem stanu, zarobkowych, ma- 
Jątkowych i familijnych stosunków rodziców. 
a w razie sieroetwa, w świadectwo wladzy 
Opiekuńczej o stanie majątku: 

3) w świadectwo egzaminu dojrzałości, a 
ponadto, jeśli petenci są już słuchaczami wyż- 
Szego Zakładu naukowego, w odpowiednie 
świadectwa ze studyów, przyczem jednakowoż 


łowi) zamierza się poświęcić. 

Podania wnosić należy najpóźniej do 
dnia 20 lipca 1918 do e. i k. Generalnej 
Dyrekcyi Najwyższych Prywatnych i Fami- 
lijnych Funduszów w Wiedniu, I. Hofburg. 
Później nadesłane podania nie będą uwzglę- 
dnione. 

Z Generalnej Dyrekcyi Najwyższych Prywa- 
tnych i Familijnych Funduszów Jego Ces. i 
Król. Apostolskiej Mości. 


Lwów, 8 kwietnia. 
Ochrana mniejszości narodowych 


w nowych posiadiościach Serbii 
Gzzrnegóry. 


— e e 
mS a 


Czytamy w Polit. Kor.: Prasa serbska 
regestruje głosy rzekomo z rozlicznych kół, 
twierdze.cych, że Austro- Węgry na podsta- 
wie swego protektoratu nad katolikami Al- 
banii daża do politycznego protektoratu nad 
przyszłem państwem albańskiem. 

Wspomniane pisma prześcigają się w 
przedstawianiu niebezpieczeństw tego planu 
dla pokoju na Bałkanach i zwracają się do 
mocarstw z przestrogą, by miały się na þa- 
czności wobec zamiarów, ukrytych po za tą 
tendencją. 

-Nietrudno poznać, że te po za Serbią 
zgoła nieznane wiadomości mają za tło pro- 
pozycyę uczynioną przez gabinet wiedeński, 
a przyjętą przez mocarstwa. Wedle tej pro- 
pozycyi, narodowym, mniejszościom zamie- 
szkującym terytorya, które przypadną Serbii 
i Czarnogórze, przyznana być magopieka na- 
rodowa. Owóż w Serbii dążą do tego, by 


j| dowa wogóle nie odnosi się do przyszłej Al- 


banii, która w wewnętrznej swej strukturze 


| pomieści pełną rękojmię spokojnego współ- 
| życia różnych narodowości i wyznań. 


Ponieważ we wspomnianych głosach 
prasy serbskiej, oprócz ogólnego apelu do 
mocarstw, zwrócono się z przestrogą głównie 
pod adresem Włoch, najwidoczniej przeto 
szło o wzbudzenie u rządu włoskiego nie- 
ufności i niedowierzania względem Austro- 
Węgier. Pozatem wystarcza dla odparcia 
insynuacyj serbskich, wskazać tylko na sto- 
sunek sił liczebnych żywiołów różnych wy- 
znań pomiędzy Albańczykami, przebywający- 
mi po za granicami autonomicznej Albanii. 
Jak wiadomo, katolików pomiędzy Albańczy- 
kami jest niewielu; także słowiańscy kato- 
licy tworzą w okolicach, o które idzie, bar- 
dzo słaba tylko grupkę, większość zaś wy- 
znaje islam. Nikomu też po za Serbią' nie 
przyszło na myśl, by w projektowanych mię- 
dzynarodowych poręczeniach widzieć co in- 
nego jak europejską ochronę narodowych 
mniejszości, które przy uregulowaniu spraw 
bałkańskich dostaną się pod panowanie Serbii 
lub Czarnogóry. Te żywioły mają wspomnia- 
nym sposobem ustrzedz się od podobnego 
losu, jaki w r. 1878 spotkał Albańczyków, 
przyjętych do serbskiego Związku państwo- 
wego. Wiadomo, że zostali oni wynarodo- 
wieni, o ile nie woleli gdzieindziej szukać 
sobie „drugiej ojczyzny. 

To też każdy nieuprzedzony przyzna, 
że zbyteczną byłoby rzeczą, nowe wytaczać 
dowody dla uzasadnienia żądania, iżby czysto 
albańskie okolice, jak np. Djakova przyznane 
zostały Serbii lub Czanogórze tylko pod wa- 
runkiem efektywnej europejskiej gwarancji. 
Wspomniane dwa państwa w ciągu wojny 
zajściami najwyższego ubolewania godnemi 
dały jaskrawo do poznania, że bcz takich 
rękojmi odlamy ludowe znajdujące się w 
mniejszości nie mogłyby nawet łudzić się 
nadzieją, że ich narodowa egzystencya i ro- 
zwój ich religijny zostaną utrzymane. Jakoż 
ustanowienie tego rodzaju ochrony postano- 


wione zostało przez Austro-Węgry jako wa- 
runek, pod którym Monarchia zgodziła się 
odstąpić od żądania, by Djakowa wcielona 
została do państwa albańskiego. 

Polityka austro-węgierska kieruje się 
w tym wypadku zupełną bezinteresownością 
i tylko równie sztuczna jak nieuczciwa inter- 
pretacya może propozycyom gabinetu wiedeń- 
skiego podawać cele inne, jak efektywną na- 
rodową i religijną na podstawie gwarancyj 
europejskich opiekę mniejszości w nowych 
dzierżawach Czarnogóry i Serbii. 


Sprawy sejmowe, 


(Projekt regulaminu dla poselskiego Koła pol- 
- skiego we Lwowie). ` 


[I Koło polskie sejmowe na jednem 
z posiedzeń jeszcze w miesiącu lutym 1912 
odbytem, uchwaliło wezwać Radę narodową 
do wypracowania regulaminu dla Koła 
polskiego. 

W bieżącej sesyi sejmowej Rada naro- 
dowa wykonała to polecenie, gdyż zaraz na 
pierwszem posiedzeniu Koła sejmowego w 
ubieglą środę prezes Rady narodowej poseł 
O,ieński przedłożył Kołu projekt regula- 
minu, który ma być wzięty pod obrady na 
osobnem posiedzeniu sejmowego Koła pol- 
skiego. 

Projekt regulaminu, obejmujący 12 pa- 
ragrafów, opiewa jak następuje: 

„Ś 1. Poselskie Koło polskie składa 
się z posłów sejmowych i posłów do Rady 
państwa, którzy się postanowieniom niniej- 
szej ustawy poddają. Kto nie przystąpił do 
Koła przed jego ukonstytuowaniem — może 
być przyjęty za uchwałą Koła na wniosek 
jednego z członków. Postanowienie to osta- 
tnie nie dotyczy naturalnie nowo wstępują- 
cych do Sejmu. 
$ 2. Celem poselskiego Koła polskiego 
jest porozumiewanie się w sprawach krajo- 
wej i narodowej polityki i uchwalanie wyty- 
cznych (ogólnych) zasad dla tej polityki, 
Nadto ustanawia komisyę, która układa pro- 
pozycye do wyboru komisyj sejmowych i 
bierze udział w tworzeniu Rady narodowej. 

$ 8. Poselskie Koło polskie wybiera na 


Z WARSZAWY. 


(Atmosferpczne przesłanki, Teatralia. 
ontredans Rozmaitości z Ogrodem Saskim. — 
adeusza Konczyńskiego „Pani Bella". — Fr. 

Ćroiset'a „Serce nie sługa”. Hennequina 
„Pani Prezesowa*. — Teatr na Obożnej. — 

Wznowienie „Krakowiaków i Górali“. — No- 

Wości literackie: „Separatka* p. Konstaneyi 
ielskiej. — „Z oddali“ p. Koszutskiej-Jahołkow- 
Skiej,j — „Jarzmo miłości* p. Teresy Lubiń- 

skiej, — „Ksiażcta Boru“, „Prymicya* p. He- 

leny Mniszek, — „Koleżanka Stefa“ p.i Cecylii 
alewskiej, — „Faunessy“ p. Maryi Jehanne 
Walewskiej). 


(Ciag dalszy). 


Ciekawa to jednak rzecz ta psychika 
umów ! Gdym usłyszał o zamiarze p. Szyf- 
Manna wznowienia „Krakowiaków i Górall* 
ùa scenie Teatru Polskiego, eksperyment ten 
Wydał mi się wielce ryzykownym. Boć po- 
Mimo wszystkiego, sto lat robi swoje. To, to 
Przed stu laty było na dobie, może być dziś 
zgoła przebrzmialem; a wymagania artysty- 
czne tak się zmieniły, tak wyrafinowały , że 
Jedynie granit jakiejś wielkiej, nieśmiertel- 
Rej myśli i brylant czystej poczyi ostać się 
Wobec nich potrafi... A to poczciwe, naiwne 
Sztuczydełko, ze swą nagrodzoną enotą i u- 

tanym występkiem, z swemi figurami z 


kartonu i swym ludem jak z szopki, tak ma- 
ło tych walorów wieczno trwałych posiada l... 
A przytem, siłami komedyowemi wystawić 
sztukę, w której przeważnie śpiewać trzeba, 


į to także szkopuł niełada! Nie wyobrażałem 


sobie, aby dla tych paru piosenek, nucących 
o ptaszku, który nawet przez szczebelki kla- 
tki wzdycha do wolności i o sercu, które 
nie zna panów i o miłej ojczyźnie, dla któ- 
rej wszystko ochotnie poświęcić należy, tych 
piosenek z dzieciństwa zapamiętanych, War- 
szawa, dzisiejsza Warszawa z dobro- 
dziejstwem inwentarza, przyjęła i zakazanego 
organistę i bardziej jeszcze zakazanego cko- 
noma i nudnego jak lukrecya studenta-mora- 
lizatora i bzdurstwa drugiego aktu i teama- 
torskie wokalne wysiłki artystów, którzy to 
naprzemiany deklamowali przy muzyce, to 
nucili, jak tam komu było wygodniej. — 
No, i pokazało się, żem był w błędzie. Ta- 
kiego tryumfu na całej Jinii, jak odnieśli 
„Krakowiacy i Górale“ dawno nie pamiętam. 


Wiele przyczyniły się do tego entuzyasty-. 


czne rccenzye niektórych pism po tpre- 
mierze i zahypnotyzowanie ogółu tem czemś, 
„co jest więcej niż sztuką“ w tem wi- 
dowisku i eo się „rozszeptywało* i  „roz- 
modlało* w duszach; gwałtem to w sie- 
bie wmawiających augurów krytyki. Rzeczy- 
wiście piękna dekoracya pierwszego aktu, z 
kopcem Wandy i wstęgą Wisły w głębi. i 
prawdziwa słomiana strzecha i prawdziwe 
gołębie, które po niej fruwają, jednem sło- 
wem tak to wszystko „wzięło* publiczność, 
że teatr codzielń wysprzedany do ostatniego 
miejsca trzęsie się od oklasków i zachwy- 
tów... a pan Szyfman może być dumny, że 
przeniknął „polską duszę“ naszego miasta i 
odgadł czego jej w tej ehwili potrzeba, le- 


piej niż niejeden kto tę „polską duszę“ w 
puściźnie po dziadach i pradziadach otrzy- 
mał. 

Ale, bodaj już zadażo tych teatralii, 
tem bardziej, iż odwołuje mnie wielkim gło- 
sem literatura, której sporo nagromadzilo się 
na mojem biurku i to przeważnie piór ko- 
biecych... O nich też wyłącznie chcę dziś z 
wami pogawędzić, a trzymając się alfabety- 
cznego porządku zacznę od p. Konstaneyi 
Bielskiej, która po paru mniejszych próbach, 
wystąpiła z pierwszą większą keletrystyczną 
całością, zatytułowaną „Separatka*. Jest to 
tak zwana powieść z tezą. literackie prote- 
sty przeciw tym lub innym wadom społe- 
cznego ustroju w kształt beletrystyczny uję- 
te, są to zawsze objawy poważnego myślenia 
ze strony autora podejmującego takie zada- 
nie. A jest ono bardzo trudne, bo naprzód, 
tendencyjność to kamień u szyi dzieła sztu- 
ki uwiązany, a powtóre obrona każdej tezy, 
aby była przekonywującą wymaga ogromne- 
go objektywizmu i gruntownego zęłębienia 
wszystkich tych danych, które są za nią, i 
które są przeciwko niej. 

To też tendencyjność zaciężyła dość u- 
jemnie na artystycznej stronie „Separatki*. 
P. Bielska podporządkowała jej zarówno bieg 
akcyi jak i psychologiczną prawdę charakte- 
rów. Aby wykazać zawikłania, w jakie nic- 
rozerwalność małżeństwa wtrąca nieszczęsne 

rjednostki, autorka zarówno w postaci boha- 
|terki Janki, będącej szczytem życiowego Die- 
| dolęstwa, jak jej męża, który znów jest in- 
famisem z pod najciemniejszej gwiazdy, prze- 
forsowywa strunę życiowej prawdy, a przy- 
najmniej nadaje jej zbyt wyjątkowe ksztalty 
przez eo osłabia wrażenie, jakie późniejsza 
dola „Separatki* obudzić by mogła w czy- 


telniku i wielce redukuje odpowiedzialność, 
jaka za jej okrutną dolę spaść by mogła na 
surową, bezlitosną literę prawa. W opraco- 
waniu literackiem tej powieści uwydatnia 
się silny wpływ siostry autorki, Gabryeli Za- 
polskiej. Jest to ten sam rodzaj faktury, tyl- 
ko rozwodnionej zaprawą sentymentalnności i 
oczywiście pozostającej daleko po za plasty- 
ką isilą autorki „O czem się mie mówi“. 
Pani Koszutska-Jahołkowska zgotowała 
mi przyjemną niespodziankę swym romansem 
„W Oddali*. Znając społeczne postulaty tej 
feministycznej działaczki byłem przygotowa- 
ny na powieść na wskróś tezową i dziedzi- 
ctwem jednostronnego światopogladu obcią- 
żoną. Tymczasem z kart niewielkiego tego to- 
mu powiała ku mnie subtelna, szezerem uczu- 
ciem prześwietlona analiza duszy kobiety, du- 
szy pięknej, czystej jak łza, obdarzonej wyo- 
brażnią wrażliwszą i umysłem pojemnym, ale 
sparaliżowaną chorobą woli wypływajńcą z 
samej natury i spotęgowaną wychowaniem. Bo- 
haterka Erika jest jak pnącze potrzebujące 
koniecznie owinąć się dokoła jakiegoś pnia. 
I gdyby tylko tyle. Ona nie umie nawet zde- 
cydować się na wybór tej podpory. Rodzice, 
rodzeństwo, niedość skrystalizowane uczucia 
erotyczne, wytwarzają w jej tkliwem, gorą- 
cem, ale dziwnie rozciągliwem sercu kłąb 
życiowych posterunków, pomiędzy którymi 
wciąż lawirując, gubi ona własne szczęście i 
umiera jako ofiara poświęcenia się ciągłego, 
a czasem nieraz niepotrzebnego dla drugich. 


(Dokończenie nastąpi). 
Lascaro. 


pierwszem posiedzeniu prezesa, wiceprezesa 


2 


Przedłożenie wojskowe — mówił — żą- 


1 2 sekretarzy na czas trwania całej kaden- | da wzmocnienia naszej siły zbrojnej. Według 


cyi sejmowej. Wybory odbywają się kartkami. 

$ 4. Prezes zapowiada i zwołuje posie- 
dzenia i przewodniczy obradom. Tok obrad 
stosuje się do ogólnych zwyczajów parlamen- 
tarnych. W wypadkach wątpliwych rozstrzy- 
gają odpowiednie przepisy regulaminu Sejmu 
krajowego. W nieobecności prezesa wchodzi 
zastępca prezesa w jego prawa i obowiązki. 

$ 5. Na pisemne żądanie 15 posłów, 
a dalej na żądanie komisyi wykonawczej 
Rady narodowej, względnie Prezydyum Rady 
narodowej, winien prezes zwołać zgromadze- 
nie poselskiego Koła polskiego. 

$ 6. Każda liczba obecnych członków 
Koła w oznaczonym na zgromadzeniu lokalu 
i czasie — wystarcza do rozpoczęcia obrad 
i powziecia uchwały. Wszyscy jednak człon- 
kowie Koła winni być na zgromadzenie w 
ten sposób zawezwani, by istniała faktyczna 
możność przybycia. 

§ 7. Koło może uchwalić utrzymanie 
w tajemnicy treści rozpraw, tudzież uchwał. 

§ 8. Uchwały Koła zapadają bezwzglę- 
dną większością głosów obecnych na posie- 
dzeniu. 

$ 9. Kto nie należy do Koła, nie może 
być obecny przy obradach. Za uchwałą 
Koła powziętą bez rozpraw na wniosek prze- 
wodiiezącego mogą być wprowadzeni goście 
na jedno posiedzenie. 

$ 10. Zgromadzenia poselskiego Koła 
polskiego odbywają się we Lwowie z reguły 
w czasie obrad Sejmu krajowego. W razach 
ważnych a nagłych może jednak Przewodni- 
czący zwołać Koło, choćby Sejm krajowy nie 
obradował. 

$ 11. Obowiązkiem sekretarzy jest spo- 
rządzić z każdego zgromadzenia Koła krctki 
a treściwy protokół, zawierający w dosło- 
wnem brzmieniu uchwały przez Koło po- 
wzięte. Protokół ten podpisze Przewodniczący 
i wręczy do przechowania Biuru Rady na- 
rodowej. 

$ 12. Czynności kancelaryjne, wynikłe 
ze zwoływania posiedzeń, załatwiać będzie 
Rada narodowa“. 

Koło polskie sejmowe równocześnie z 
projektem regulaminu weźmie niezawodnie 
pod obrady kwestyę ewentualnej zmiany sta- 
tutu i organizacyi Rady narodowej, czego 
poszczególne stronnictwa się domagają. 


Rozprawa o przedłożeniach wojskowych 


w parlamencie Rzeszy niemieckiej. 


Parlament Rzeszy niemieckiej przysia- 
pił wczoraj do pierwszego czytania przedło- 
żenia wojskowego i przedłożenia w sprawie 
pokrycia wydatków przez nie spowodowa- 
nych. W loży dyplomatycznej zjawiło się 
wielu przedstawicieli państw obeych, w dwor- 
skiej kilku członków rodziny cesarskiej. 

Po otwarciu posiedzenia wśród wiel- 
kiego naprężenia zabrał głos kanelerz Rze- 
szy Bethmann-Hollweg. 
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zgodnej opinii naszych kół wojskowych jest 
ono konieczne dla zabezpieczenia przyszłości 
Niemiec. Gdyby nam teraz narzucono wojnę. 
to możemy ją podjąć, ufając w siłę i wale- 
czność naszej armii, ale kwestya,; czy nadal 
mamy pozostawać w tyle i rezygnować z po- 
mocy 100.000 naszych .lzielnych żołnierzy, 
których mieć moglibyśmy, a dotąd nie po- 
siadamy. Nie można też inaczej twierdzić, 
jak tylko, że — jak daleko ludzki. rozum się- 
gnąć może — nie będzie żadnej europejskiej 
wojny, w którą nie wciągniętoby nas i w tej 
to wojnie istotnie iść będzie o nasze istnie- 
nie. Któż obejmie odpowiedzialność za to, że 
w tej walce na śmierć i życie nie będziemy 
tak silni, jakby to być mogło? Myśl ta w 
ostatnich miesiącach nasuwa się każdemu 
z mocą żywiołową. 

Od początku wojny bałkańskiej było 
dążeniem wielkich mocarstw pożar zlokalizo- 
wać, żadne z nich nie chciało wziąć udziału 
w zmianach terytoryalnych na Bałkanie. Mi- 
mo to naprężenie, które się objawiło między 
dwoma najbardziej interesowanemi mocar- 
stwami między Austro- Węgrami a Rossyą, 
doprowadziło do nadzwyczajnych zarządzeń 


wojskowych. 
Nie chcę stwierdzać — ciągnął kanclerz 
dalej — czy w danej chwili niebezpieczeń- 


stwo wojny było tuż pod drzwiami, ale za- 
znaczyć muszę, że koła, które były świado- 
me ogromu odpowiedzialności, interesowane 
gabinety, czyniły wszystko, aby złagodzić 
różnice zapatrywań i przeciwieństwa intere- 
sów pozbawić tej ostrości, która doprowadzi- 
łaby była do gwałtownego wybuchu. Europa 
będzie też wdzięczna angielskiemu sekreta- 
rzowi stanu za jego nadzwyczajne poświęce- 
nie i za tę pojednawczość, z jakiemi kierował 
obradami w Londynie i czynnie zażegnał 
przeciwieństwo. Niemcy tembardziej to uczy- 
nią, albowiem solidaryzują się z całą polityką 
angielską i trwając nadal przy swoich soju- 
szach pracować będą w tym duchu. 

Przypominając pierwsze wywody sir 
Greya na otwarciu konferencyi londyńskiej, 
zaznaczył mowca, że mogą one służyć za 
podstawę do oceny kwestyi wschodniej, eo do 
której mocarstwa są zgodne. Idzie o to, by 
decyzyę mocarstw przeprowadzić za każdą 
cenę. Niemcy są zdecydowane jak najenergi- 
ezniej w tem współdziałać. 

Można było na to liczyć, że po upadku 
Adryanopola, zawarcie pokoju będzie przy- 
spieszone. Tak się nie stalo. Turcya przyjęła 
jrepozycyę mocarstw za podstawę rokowań 
pokojowych. Odpowiedź państw bałkańskich 
nastąpiła dopiero w sobotę i stanowi przed- 
miot narad mocarstw, wstrzymać się więc 
należy od dalszych wyjaśnień. Wobec jednak 
wyzywającego oporu Czarnogóry (słuchajcie! 
na prawicy, wesołość na lewicy) idzie o to, 
by dotychczasowe współdziałanie wielkich 
mocarstw i nadal było utrzymane. W de- 
monstracyi flotowej wzięły udział wszystkie 
mocarstwa z wyjątkiem Rossyi, która u- 
sprawiodliwiła jednak ten krok swój. Uchwa- 
ły londyńskie muszą być szybko i z naci- 


skiem przeprowadzone, a wtedy i nierozwią- 
zane dotąd kwestye będa prędzej załatwione. 
Dotąd kwestya granic Albanii wywołała naj- 
silniejsze przeciwieństwa wśród niektórych 
mocarstw. Jest rzeczą dla przeszłości roz- 
strzygającą, że w miejsce Tureyi europej- 
skiej z jej biernem życiem państwowem przy- 
szły państwa, które zadokumentowały nieby- 
walą siłe czynną. Idzie jednak o to, by siła 
ta podczas pokoju również dodatnio działała, 
tak jak podczas wojny. Jeśli przyjść by mia- 
ło do konfiagracyi europejskiej, w której Sło- 
wianie walczyć będą z Germanami, to dła 
Germanów będzie momentem niekorzystnym 
okoliczność, że przeciwwagę Turcyi europej- 
skiej stanowić będą teraz państwa południo- 
wo-słowiańskie. To przekształcanie się sytua- 
cyi wojskowo-politycznej w Europie przygo- 
towuje się oddawna. 

Nie chcę podkreślać, że starcie między 
Germanami a Słowianami uważam za nieuni- 
knione— mówił w dalszym ciągu p. Bethmann- 
Hollweg. Niektórzy twierdzą coś wręcz prze- 
ciwnego. Jestto rzecz niebezpieczna, bo siła 
suggestyi prowadzi na teren, na którym wy- 
ładowują się namiętności ludzkie. Stwierdzam, 
że stosunek Niemiec do Rossyi opiera się na 
przyjaźni i na podstawie doświadczenia stwier- 
dzam, że polityka rossyjska dąży do utrzy- 
mania tego stosunku. Przeciwieństwa rasowe 
nie doprowadzą do wybuchu wojny, a przy- 
najmniej jej nie wywołają. Zwycięstwa Bul- 
garów nad Turkami podnoszono z niektórych 
stron jako zwyciestwo myśli słowiańskiej w 
przeciwstawieniu do germańskiej wobec ra- 
sowych przeciwieństw, podnoszono też, że 
to było powodem w ciągu zimy wytworzenia 
się przeciwieństw między Austryą a Rossyą. 
Nie chcę wskazywać na głosy prasy austrya- 
ckiej i rossyjskiej w tej sprawie, są to rze- 
czy znane, a tkwi w nich pamięć tych wszy- 
stkich różnie, jakie od dziesiątków lat wy- 
łonily się w stosunkach między MRossyą a 
Austryą w sprawie bałkańskiej. Jako wierny 
sojusznik Austryi Niemcy starały się to na- 
prężenie łagodzić o ile możności i nie trze- 
ba chyba podkreślać, że naszej wierności do- 
chowamy sojusznikowi i po za pośrednictwem 
dyplomatycznem. 

Mowca wskazał następnie na dobre 
stosunki Niemiec do Francyi, jakkolwiek nie- 
podobna zaprzeczyć przejawiającego się w pra- 
sie francuskiej zdenerwowania. Armia fran- 
cuska jest dobra, jest dumą narodu francu- 
skiego, ale we Francyi do głosu przychodzą 
szowiniści, którzy mówią o przewadze arty- 
leryi francuskiej i awiatyki francuskiej. Giło- 
sy te przypisują klęski Turków Niemcom, a 
zwycięstwa państw bałkańsk:*u _ -yższości 
armii tych państw, ćwiczonych : sz instru- 
ktorów francuskich. Mowca przypomina, że 
z takiemi złudzen:ami Francya rozpoczynała 
już jedna wojnę. 

Obecnie ważną jest kwestya ugrupowa- 
nia mocarstw. Tu kanclerz z naciskiem przy- 
pomniawszy znaczenie trójprzymierza, oświad- 
czył: Niemeom obca jest myśl imponowania 
liczbą i zbrojeniami ponad miarę. Wogóle 
ze swym sąsiadem ze wschodu Niemcy nie 
mogą iść w zawody w zbrojeniach, Car inoże 


większe postawić wojsko, niż Niemcy, a powo” 
dzenie wojny nie leży w liczbie, lecz w męztwie 
i w duchuarmii. Powiększenie armii nie jest 
prowokacyą wojny, ale nikt nie może dać 
ręk: jmi, że do wojay nie przyjdzie. Szanse 
przyszłej wojny są trudne do osądzenia. TO 
tylko jest pewne, że zwycięży ten naród 
który — gdy do boju przyjdzie — potrafi 
postawić choćby ostatniego człowieka, zđol- 
nego do noszenia broni. 

Wnosimy przedłożenie to — kończył 
kanclerz — nie dlatego, jakobyśmy ciiciell 
wojny, przeciwnie, pragniemy pokoju, ałe na 


wypadek wojny chcemy pozostać zwycięł 


camı. 


Kanclerz wspomniał wkońcu o inicya- 


tywie Churchilla i oświadczył, że Niemcy 


oczekują konkretnej propozycyi. 


Większość narodu uznaje konieczność 


przedłożenia, a rząd spodziewa się, że przed: 
łożenie zostanie uchwalone. 

Następnie minister wojny Heeringen 
objaśniał techniczne szezegóły przedłożenia. 

Izba przystąpiła z kolei do dyskusyi. 

P. Haase (soc.) oświadczył, że przed- 
łożenie jest szczytem tego, z czem rząd W 
czasie pokoju zwrócić się może do ludności. 
Jeśli Austro-Węgry uregulują stosunki han- 
dlowo-polityczn ze Serbią i Serbom u sie- 
bie dadzą wolność, to wojna wogóle będzie 
niepotrzebna. 

P. Sphan (centr.) zauważył, że przy- 
jazny stosunek Rossyi do Niemiec wobec po- 


krewieństwa dynastyj jest rzeczą naturalną, | 


nie można jednak zapominać, że Rossya jest 
sojuszniczką Francyi i w razie wojny fran- 
eusko-niemieckiej pospieszy Francyi z pomo- 
cą. Odwrotnie rzecz się będzie miała w ra- 


zie wojny austryacko-rossyjskiej. Do tego 


przyłącza się także okoliczność, że Rossy 
uważa siebie zawsze za pierwszą potęgę W 
świecie słowiańskim, co ujawniło się pod- 
czas wojny bałkańskiej, Mowca wyraził ra- 
dość ze słów kanclerza, który z takim naci- 
skiem mówił o dobrym stosunku Franeyi do 
Niemiec. 

Po przemówieniach p. Liberta (p. 
Rzeszy) posiedzenie zamknięto. 
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Położenie międzynarodowa, 


Oświadczenie sir Edwarda Greya 
w sprawie flotowej. 


W odpowiedzi na zapytanie kilku po- 
słów w sprawie demonstracyi fiotowej oświad- 
czył sekretarz stanu Grey w Izbie gmin: 

Dwa okręty wojenne angielskie udały 


się na wybrzeże czarnogórskie, by wziąć we 


dział w międzynarodowej demonstracyi fiot: 
Wylądowanie wojsk i armat, oraz bombardo- 
wanie nie będzie przedsięwzięte przed nadesła* 
niem dalszych instrukcyj-(oklaski). Stanowi- 


sko Rossyi, która mie cierpi na brak okrę 


tów, zostało określone w komunikacie w d 
2 b. m. Bierzemy udział w tej demostracyi, 
ponieważ doszliśmy z innemi mocarstwami 
do porozumienia, które przez tę demonstra- 


am chL zwpczA, 


71) 


SAMOCHÓD 493 N. 


(Auguste Geoffroy: L'Auto 493 N.). 


K. 
Charlotta. 


(Ciag dalszy). 


I pan Lasalle, pochwyciwszy lampę je- 
dną ręką, drugą, zaciskając silnie dłoń Char- 
loty, aby mu się nie wymknęła, pociągnął 
młodą dziewczynę do sąsiedniego pokoju. 

Panna Leduc szła za nimi, zagradzającć 
odwrót przyjaciółce. 

Charlota prawie ciągnąć się dawała. 
Bala się. Nie dla siebie samej, bo czuła się 
pod opieką dwóch istot życzliwych, które 
z pewnością nie wyrządziłyby jej nie złego, 
lecz przejmował ją ten strach paniczny, któ- 
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rego dawniej doznała i którego doznawał- 


Jan, gdy czekał wczoraj w parku. 

Dektor otworzył drzwi. 

I na łóżku, w pokoju, do którego we- 
szli, młoda dziewczyna ujrzała manekin, 
przedstawiający panią de Baudricourt. 

Charlota cofnęła się gwałtownie z okrzy- 
kiem. Drżała nerwowo. 

Lecz doktor zmusił ją przemocą, aby się 
zbliżyła, zdała sobie dokładnie sprawę z tego, 
co widzi, dotknęła przedmiolu, który ów lęk 
w niej budził. 

I przekonała się nareszcie, że owo zja- 
wisko, to lalka, złożona z różnych materyi 
wełnianych, wosku, dArzewa malowanego, dru- 
tów, sprężyn i zamków. 


Strach pierzchnął. 

I wtedy Charlota zaczęła cichutko pła- 
kać, skarżąe się szeptem: 

— Mój Boże, iluż to ludzi złych i prze- 
wrotnych.... na świecie. I powiedzieć, że tą 
maszyną, tem oszukaństwem, tą profanacyą, 
o mało nie zabili Jana i mnie także; dopro- 
wadzili do tego, żem go przeklinała, żem 
uciekała od niego!.. I może teraz, gdy ta 
inna, z szatańską chytrością stanęła pomię- 
dzy nami, może teraz jesteśmy na zawsze 
rozłączeni |... Mój Boże, i ja mogłam pogar- 
dzać Janem, uwierzyłam, że jest kłamcą, ni- 
kczemnym uwodzicielem ! 

Chociaż był to tylko manekin, sporzą- 
dzony w złych zamiarach, przedstawiał je- 
dnak tak wiernie postać pani de Baudricourt, 
że Charlota mimowolnie uklękła, składając 
ręce jak do modlitwy: 

— Ach ty, ty — szepnęła — której 
szanowne oblicze tutaj sparodyowano, która 
mnie kochałaś przynajmniej przez kilka go- 
dzin, która mnie przywoływałaś, którą tak- 
bym pragnęła zapewnić o mojej wiekuistej 
wdzięczności, o najgłębszym szacunku i przy- 
wiązaniu bez granie, ty, która z po za grobu 
widzisz i wiesz wszystko, ty, matko Jana, 
w którym nie wiem już czy mam widzieć 
przyjaciela czy wroga, ach ty mnie nie opu- 
ścisz! Weź mnie w opiekę, podtrzymuj mnie 
w życiu dalszem.... Ty wiesz jakie były moje 
intencye i jak nikczemnie mnie oszukano |... 
Mój Boże, jakże cierpię! 

Pan Lasalle i panna Ledue usunęli się 
do sałonu, pozostawiając młodą dziewczynę 
samą z jej skargą i łzami. 

Lecz w salonie ktoś wnet do nich się 
przyłączył. Skloni? się przed panna Leduc, 
która nagle pobladła i nic nie mówił. Przez 
drzwi odchylone można było widzieć Char- 
lotę klęczącą. 

Przybyły, na znak dany przez pana La- 
salle, cofnął się aż w przeciwległy kąt sa- 
lonu i ztamtąd, głosem przyciszonym, smu- 
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tnym, jakby idącym zdałeka, zawołał nie- 
śmiało, łagodnie: 

— Charloto! 

Charlota klęcząca przy łóżku, poruszyła 
się. Pochwyciła w obie dłonie biedną swoją, 
jeszcze tak słabą głowę, jakby się obawiała, 
że przytomność ją odbiegnie. 

A ten sam głos powtórzył jeszcze ła- 
godniej, jeszcze smutniej: „Charloto!“ 

Tym razem (Oharlota powstała, spoj- 
rzała w około siebie, na posadzkę, na sufit, 
jakby się spodziewała, Że jej się ukaże coś, 
co wyjaśni zagadkę. 

I po raz trzeci z głębi salonu ozwał 
się słodki głos żałośny, prawie jak tchnie- 
nie: „Charloto! Charloto!“ 

Z jej zaś piersi wydobył się teraz 
okrzyk, jakby zrozpaczonej matki odnajdują- 
cej ślady swego zaginionego dziecka, okrzyk, 
w którym brzmiała nadzieja i nieopisane 
uczucie. 

Z tym okrzykiem Charlota wracała do 
życia. 

Z szeroko otwartemi oczami, z wypie- 
kami na twarzy, rzuciła się do salonu. 

Pan Lasalle i panna Leduc ciągle trzy- 
mali się na uboczu. 

_. A przybyły — Jan de Baudricourt — 
czekał z bijącem trwogą i radością sereem. 

Charlota nie zdołała wyjąkać tylko je- 
dno słowo, jedno imię. 

— Janie! 

On zaś odpowiedział po prostu, wycią- 
gając do niej ramiona: 

— Charloto, moja żono! 

Lecz młoda dziewczyna usunęła się bez 
przytomności na dywan. Wzruszenie, nadto 
silne dla nerwów jeszcze mocno osłabionych, 
powaliło ją. 

Jan i panna Ledue podnieśli ją, położyli 
na kanapie. Doktor nacierał jej czoło i skro- 
nie alkoholem, przyłożył flakon z eterem do 
nozdrzy. 

Radość nie zabija. 


I wkrótce zachwyconemi oczami Char- 
lota wpatrywała się w Jana, pochylonego 
nad nią w zaniepokojeniu, w swego Janka, 
którego głowę ukochaną przyciągnęła do sie- 
bie, aby usta złożyć na bliźnie; na tej bli- 
źnie, która była ostatnim śladem minionego 
dramatu. 

Był to pocałunek narzeczonoj, która 
przysięgła sobie w tej chwili, że odtąd goić 
będzie wszystkie rany, wszystkie troski uko- 
chanego. 

Dnia tego automobil nr. 493 i jego 
szofer nie wrócili do Paryża. 

A w godzinę później, przy stole zacne” 
go doktora, pan Paweł Laloy i Geo przyłą 
czyli się do innych aktorów dramatu. 

Pan Jan de Baudricourt i panna Char- 
lota tak sobie życzyli. 


Absolutnej dyskrecyi gospodyni, panny 
Olimpii, wszyscy byli pewni. A przytem mu- 


sieli się naradzić, jak w dalszym ciągu po” 
stępować należało. 

Pan Laloy i pan Lasalle domagali się 
koniecznie ukarania winowajców. Jan i Cha- 
lota gotowi byli natychmiast przebaczyć, za- 
pomnieć; pragnęli tylko zatrzymać przy s0- 
bie arcydzieło mechanika z Bruges — automat: 

Byli szczęśliwi; cóż ich więc przeszłość 
obchodziła? Lecz tamci sądzili, że sprawie” 
dliwość wymagała, aby wynaleźć teraz taki 
sposób, któryby nie wtajemniczając publi- 
czności w sprawę ściśle ich tylko dotycząc 
nabawił przecież i tych łotrów: QCypryana 
Wirginię i Lucynę takiego samego strachu 
i udręczeń. jakich oni doznali. Należało ko” 
niecznie ukarać nikczemny podstęp i zadrwić 
równie okrutnie z podłych intrygantów. Tego 
wymagała sprawiedliwość. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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cję musi być podtrzymane. Porozumienie to kowi: Jan Rutte z 14 pp. do 17 pp. i Jan dr. Szurleja, uchwalono rezolucyę, domagającą 


odnosi się do autonomicznej Albanii, tym- | Mayr z 17 pp. do 6 p. ul; podporuczniey ra-, się pewnych zmian w projekci 
| RRC. 
| — Muzeum Polskie. Uroczystość otwar- 


czasem wojna prowadzona przez Czarnogórę : 
l Serbię straciła dawno charakter wojny o: 
wolność przeciw Turcyi, a ma wszelkie ce- | 
chy wojny zdobywczej. skierowanej przeciw | 
Albańczykom, których dążnościom do woje 
ści Europa nie może odmówić synpatyi, ska- 
to tą sympatyą darzyła i imne państwa bal- | 
kańskie walczące o swobodę. Osiągnięcie w 
tej sprawie porozumienia między mocarstwa- 
mi było istotne dla utrzymania pokoju i dla- 
tego Anglia bierze udział w demonstracy!. 

Na zapytanie kilku posłów domagają- 
cych się otwarcia dyskusyi, Asquith odpo- 
wiedział, że w tej chwili nie uważa dyskusyi 
zą pożądaną. 


Demonstracya flot. 


Z Kotaru donoszą: Do eskadry koło 
Antivari przyłączył się także angielski krą- 
żownik „Dartnouth*. 


Serbia wobee sprawy albańskiej. 


Rząd serbski wręczył przedstawicielom 
mocarstw odpowiedź na ich żądanie w spra- 
wie Albanii i ochrony narodowości albańskiej. 
W sprawie pierwszej, odpowiedź brzmi, że 
rząd nie może wycofać wojsk z Albanii przed 
zawarciem pokoju. co do drugiej, nie może 
temu żądaniu uczynić zadość ze względu na 
konstytucyę krajową i ustawy, w myśl któ- 
tych wszyscy obywatele mają równe prawa 1 
równe obowiązki. 


zaniepokojenie w Konstantynopolu. 


Do Siidsłac. Korr. donoszą z Konstan- 
tynopola: Komendant miasta pułkownik Dże- 
mal bej jawi? się u ambasadora Austro-Wę- 
gier margr. Pallaviciniego jako dziekana ciała 
dyplomatycznego, ahy oświadczyć, że rząd 
przyjmuje odpowiedzialność za  bezpieczeń- 
stwo stolicy I wylądowanie załóg okrętów 
obeych byłoby zbyteczne. Ow krok u margr. 

allaviciniego tlumaczą tem, że od dni kilku 
zamożne rodziny masowo opuszczają Konstan- 
tynopol i obawiać się należy wybuchu po- 
wszechnej paniki. Wina za to spada głównie 
Na prasę młodoturecką, która wobec pogar- 
szania się widoków pokojowych i nowych 
pogłosek o projektowanym jakoby marszu 
Bułgarów na Konstantynopol, grozi, ża król 

erdynand, gdyby nawet dokonał tego za- 
Miaru, znajdzie tu drugą Moskwe, kupę gru- 
zów i zgliszezy. 

Zaniepokojenie ludności stołecznej wzra- 
sta tem bardziej, (że wiadomości z obozów 
armii pod Czataldżą i Bulairem, mimo ofi- 
cyalnych biuletynów zwycięskich i uspokaja- 
Jących oświadczeń rzadu, brzmią bardzo nie- 
pomyślnie, aich pesymizm znajduje potwier- 
dzenie w odpowiedziach żołnierzy rannych, 
których tu ściągnięto z frontu. Prawe skrzy- 
ło i centrum linii Czataldży zmuszone zo- 
stały do cofnięcia się o 4 klm., a tylko le- 
we skrzydło pod Kastros pozostaje w czuciu 
Z nieprzyjacielem. Stoi tam Enver bey i kor- 
pus X. pod Hurszidem baszą, a rezerwiści 
bułgarsey znajdują się podobno w pełnym 
Marszu na linie Czataldży i Bulairu. Ciężkie 
działa z pod Adryanopola już przybyły i zo- 
stały osadzone na pozycyach. Wszystko zda- 
je się wskazywać na to, że Bułgarzy zdecy- 
dowani są wykonać jeszcze jeden cios — 0- 
Statni i pomaszerować na Konstantynopol. 

rzytem i stosunek liczebny sił jest dla Tur- 
ów niepomyślny. Mają oni pod Czataldżą 
około 120.000 wojska naprzeciw 210.000 Buł- 
garów. Wobec tego przełamanie linii Cza- 
taldży przez Bulgarów wydaje się bardzo 
prawdopodobne. 


Petersburg. Milukow wygłosił od- 
Czyż o wojnie bałkańskiej, w którym podniósł, 
że także po zawarciu pokoju kwestya wscho- 
dnia nie będzie załatwiona, gdyż Turcyę cze- 

a nowe przesilenie w Azyi. Stwierdził, że 
stanowisko dyplomacyi rossyjskiej odpowiada 
interesom Rossyi. 

Paryż. Wobec krytyki postępowania 
mocarstw w stosunku do Czarnogóry, Jaurés 
Podnosi w L'Humanité, że ci, którzy zachę- 
cają obeenie Czarnogórę do oporn, nie służą 
nteresom Francyl. 

Rzym. Izmacl Kemal bey wyjechał do; 
Wiednia. 


KRONIKA. 


Lwów, S kuretmia. 


Kalendarz. 

Sroda (9 kwietnia): 

Maryi. — Dobrosława. — Matrony Set. 
Wschód słońca o godzinie 4:47 rano, za- 
słońca o godzinie 6:04 po południu. 
"Temperatura. O godzinie 12 w połu- 
dnie + 6 stopni Cel. 


chód 


— Ze. k. obrony krajowej. Przenie- | 
sieni zostali: rezerwowy kadet Maksymilian | 


chunkowi: Stanisław Hermann z 27 pp. do 34 
pp. i Rudolf Brabec z 84 pp. do 4 p. uł. 
Kapitan Marceli Lang z 32 pp. przenie- 
siony jako oficer administracyjny do komendy 
pospolitego ruszenia w Ozerniowcach. 


— Sejmiki relacyjne. W Sanoku odbył | 
się wczoraj w sali tamtejszej Rady powiatowej | szkoły koszykarskiej we Lwowie, 


sejmik reluepjny posłów z większej własności 
okręgu sanockiego pp. Stanisława Btarowiej- 
skiego, Kazimierza Laskowskiego i Mieczysława 
Urbańskiego. 

Po przemówieniach wszystkich trzech po- 
słów, którzy wyrazili swe zapatrywania na sej- 
mową reformę wyborczą, uchwalono rezolucję, 
wyliczającą te punkty, w których modyfikacya 
projektu większości wydaje się konieczna. 

Następnie poruszono jeszcze sprawy po- 
trzeby zmian nowej ustawy lasowej i nowej u- 
stawy drogowej. 

W niedzielę odbył się również w Brzeża- 
nach sejmik relacyjny posłów na Sejm krajowy 
z kuryi wielkiej własności okręgu brzeżańskie- 
go pp. Aleksandra Krzeczunowieza, Mieczysława 
Onyszkiewicza, dr. Józefa Wereszczyńskiego. 

Po wysłuchaniu sprawozdania wszystkich 
trzech posłów i przeprowadzeniu obszernej dy- 
skusyi uchwalono rezołucyę, oświadczającą się 
za jak najrychlejszem załatwieniem sejmowej re- 
formy wyborczej z pewnemi zmianami, 

— Rada miasta Lwowa odbędzie po- 
siedzenie we czwartek, dnia 10 b. m., o godzi- 
nie 6 wieczorem w sali ratuszowej. 


— Tow. galicyjskich konceptowych 
urzędników skarbowych odbyło onegdaj w 
sali Kasyna miejskiego doroczne ogólne zebra- 
nie, przy licznym udziale członków ze Lwowa 
i prowineyi. Obrady zagaił wiceprezes Tow. 
radca Czesław Popiel, który po powitaniu ze- 
branych, streścił w zarysie działalność wy- 
działu, 

Z kolei przyjęto sprawozdanie kasowe i udzie- 
lono wydziałowi absolutoryum, potem przyjęło 
zgromadzenie z żywem ubolewaniem rezygnacyę 
radcy Dworu Tadeusza Klusika-Orzechowskiego 
z godności prezesa i za prawdziwie obywatel- 
ską jego pracę mianowano go wśród hueznych 
oklasków honorowym członkiem Towarzystwa. 

Prezesem wybrano następnie przez akla- 
macyę dr. Józefa Bialikiewicza, st. radcę skarbu 
ze Lwowa; p. Białlikiewicz wybór przyjął i w 
przemówieniu programowem obiecał, iż pójdzie 
śladem poprzednich prezesów pp. Fritza i Klu- 
sika-Orzechowskiego, t. j. będzie w granicach 
możliwości i w porozumieniu z żyezliwem zawsze 
dla spraw Towarzystwa prezydyum krajowej 
dyrekcyi skarbu pracował z zapałem na rzecz 
Tow. Do wydziału wybrani zostali: pp. a) na 
3 lata: R. Czauderna, St. Kamieński, dr. Wł. 
Patkiewicz, L. Towarnieki i H. Weinert, jako 
zastępcy pp.: Józef Karaman, dr. Aleks. Kreutz 
i Józef Link, b) na 2 lata: p. K. Pirożyński, 
c) na 1 rok: p. St. Wondrausch. Do komisyi 
rewizyjnej wybrano pp.: Adolfa Franka, Kaz. 
Jarosiewicza i Ad. Polturaka. 

Następnie omawiano przed innemi spra- 
wami fundacyę jubileuszową im, Cesarza Franci- 
szka Józefa. Fundacya ta jest gotowa, a kapitał peł- 
ny wpłacony. Było poza mocą wydziału aktywo- 
wanie fundacji już wr. 1918 z powodu nieza- 
latwionych dotąd formalności w sprawie za- 
twierdzenia nazwy fundacyi. Fundusz wzajemnej 
pomocy również wzrasta, dzięki ofiarności człon- 
ków, którzy swe ryczałty pisarskie i inne datki 
dobrowolne na ten cel poświęcają. Towarzystwo 
nawiązało rokowania w celu budowy własnych 
domów w Zakopanem i w okolicy Kossowa, 
wreszcie pilnowało sprawy pragmatyki służbo- 
wej i awansów. 

Obrady zamknięto o godz. 1 z południa, 
poczem nastąpiło posiedzenie Wydziału, na któ- 
rem przedyskutowano sprawę wycieczki do ko- 
palń wielickich, której dochód zaofiarowało 
ofiarnie Ministerstwo na rzecz tunduszu wzaj. 
pomocy Tow. gal. koncept. urzędników skar- 
bowych. 

— W Związku naakowe -literackim 
odbędzie się we czwartek 10 bm. o godzinie 8 
wieczorem odezyt dr. Eugeniusza Piaseckiego 
na temat: „Przyszłość rasy ludzkiej“. 

— & Uniwersytetu, Pp. bolesław Za- 
charyasz Lecewież z Łęcznej (Królestwo Pol- 
skie) i Henryk Pokrzywka z Rzeszowa otrzy- 
mali na tutejszym Uniwersytecie stopnie do- 
ktorów wszech nauk lekarskich. 


— P. Tadeusz Pawlikowski dyrektorem 
Teatru krakowskiego. Na wezorajszem po- 
siedzeniu Rady m. Krakowa załatwiono między 
innemi sprawę dyrekcyi teatru miejskiego. W 
tajnem głosowaniu na 78 głosujących otrzymał 
p. Tadeusz Pawlikowski 58 głosów, p. Trzciń- 
ski 11 głosów, p. Gabryelski 3, a Tarasie- 
wicz 1 głos. 

Dyrektorem teatru miejskiego został więc 
p. Tadeusz Pawlikowski. 


— Wiee polskiej organizacyi po- 
wiatu lwowskiego odbył się wezoraj w sto- 
warzyszeniu „kala“ w sprawie sejmowej re- 
formy wyborczej. Po przemówieniach radey 
Dworu prof, dr. Rydygiera, prof. St. Stroń- 
skiego, JE. Abrahamowicza, Merunowicza, prof. 


les »'26 pp. do 19 pp.; kapitanowie rachun- | dr. Grabskiego, włościanina Kochanowskiego i 


„Gazeta Lwowska“ z dnia © kwietnia 1913 r. 


e sejmowej re- 
formy wyborczej.. 


cia publicznego Muzeum podolskiego Tow. 
„Szkoły ludowej* w Tarnopolu, odbędzie się w 
niedzielę, 18 b. m., o godz. 12 w południe. 

— Wystawa koszykarska kraj. cent. 
odbywająca 
się od 24 z. m. w sali wystawowej Instytutu 
technologicznego przy ul. Bourlarda (boczna Ba- 
torego) została przedłużona do niedzieli, t. j. 
18 b. m. włącznie. 


— IL Pokaz „Zespołu* Towarzystwa 
sztuki stosowanej we Lwowie otwarty zostanie 
w niedzielę, dnia 18 b. m., w Instytucie techno- 
logicznym. 

— Wielka Spółka księgarska do im- 
portu książek polskich do Ameryki za- 
wiązała się pod nazwą „Polish Book Tmporting 
Comp., Ine. New York“. Szereg najwybitniej- 
szych księgarń i tow. wydawniczych, jak firmy; 
Gebethner i Wolff, Gubrynowiez i Syn, S. A. 
Krzyżanowski, Księgarnia Spółki wydawniczej, 
E. Wende i Sp., F. West, Książka, Tygo- 
dnik llustrowany i inne przystąpiły do tej 
Spółki z kapitałem przeszło 50.000 dolarów 
(250.000 kor.). Przewodniczącym wybrano dr. 
Józefa Wolffa z Warszawy, dyrektorem p. Kazi- 
mierza Gubrynowicza ze Lwowa. 

Składnica w Nowym Jorku otrzymuje 
wszystkie nowości polskie z Europy, które przez 
specyalnych agentów rozchodzą się potem po 
całej Ameryce. 

Pomysł urządzenia takiej Spółki przy- 
czyni się niewątpliwie do wzrostu czytelnietwa 
dzieł polskich wśród Polonii amerykańskiej i 
może oddać nieocenione kulturalne przysługi. 

— Z poczty. Począwszy od dnia 10 
b. m. pełnić będzie urząd pocztowy i telegra- 
ficzny w Andrychowie w oddziałach telegrafi- 
canym i telefonicznym służbę całodzienną, 

(ZX) Przygoda stójkowego. W ul. Każ- 
mierzowskiej wjechał wezoraj wóz tramwayowy 
na policyanta konnego, który nie mógł ustąpić 
na bok z powodu uaprawy bruku. Wóz u- 
szkodził lekko konia w udo, policyant zaś wy- 
bił szybę w wozie tamwayowym. 

(ZN) Kronika policyjna. Parobek handlu 
korzennego Józef Szwee ukradł na szkodę swego 
służbodawcy gotówkę około 150 koron i ubra- 
nie liberyjne. 


Z wózka stojącego na pl. Strzeleckim 
skradziono Samuelowi Haberowi z Podhorody- 
szczą bundę z kapiszonem. 

Futro z kangurów i kołnierzem z krym- 
skich baranków skradziono z pracowni Stani- 
sława Bełtowskiego. 

W domu akademickim skradziono słucha- 
«<fówi medycyny Edwardowi Stołarskiemu ban- 
knot 20-koronowy. W° pokoju spał wraz z nim 
pewien aktor, który otrzymał chwilowy noeny 
przytułek. Banknot ten wyciągnięto z portfelu, 
który Stolarski zapomnial pod poduszką i po- 
szedł do miasta. Powróciwszy do mieszkania 
znalazł portfel na stole bez pieniędzy, a w łóżku 
leżał jeszcze ów aktor. Gdy Stolarski udał się 
na policzę i powrócił do domu, banknot już się 
znalazł. 

A Rewolwer sześciostrzałowy skonń- 
skował wczoraj w nocy żołnierz policyjny far- 
biarzowi Fanciszkowi Szurlejowi, który „dla za- 
Dawy“ strzelał z niego ostrymi ładunkami w 
ul. Janowskiej. 

A Ogień piwniezny wybuchł wczoraj 
w domu przy ul. Bożniczej l. 15, dom ten, 
częściowo już jest zburzony, w piwnicy jednak 
mieszkają różni włóczędzy, którzy przez nie- 
uwagę podpalili szmaty i słomę. Zawezwano 
straż pożarną, która ogień w krótkim czasie 
ugasiła. 

A Na „gościnne występy* wybrali się 
wczoraj do Brzuchowie lwowsey złodzieje i 
rozbiwszy drzwi willi p. Teofila Dujanowicza, 
skradli rower, wartości 100 kor., flobert 9 mm. 
i narzędzia ogrodnicze. 

A Szalony woźnica. Rozwoziciel pie- 
czywa z jakiejś piekarni upędza w ulicy Ły- 
czakowskiej koło kościoła Św. Antoniego, a więc 
w miejscu najruchliwszem, tuż obok szkoły lu- 
dowcj. Dziś rano koło godziny 9 jadąc w bar- 
dzo szybkiem tempie, o małoco nie przejechał 
jednego dziecka i przy skręcie w ulicę św. An- 
toniego potrącił silnie zarobnika Jarosza, raniące 
go lekko w rękę. 

A Nieszczęśliwy wypadek. Z ruszto- 
wania III. piętra spadł wczoraj po południu na 
budowie hotelu krakowskiego zarobnik Jan Jur- 
kiewicz i odniósł złamanie lewej ręki, oraz 
stłuczenie klatki piersiowej. 

Wezwane pogotowie Towarzystwa ratun- 
kowego odwiozło go do szpitaln powszechnego, 

A Błąkającą się wczoraj po ulicach 
miasta dziewczynkę w wisku około trzech lat, 
ubraną w granatową sukienkę, oddała policya 
w opiekę komisaryatowi II. dzielnicy. 

A Ucieczka umysłowo chorego. W 
ulicy Kazimierzowskiej zbiegł wezoraj woźne- 
mu komisaryatuII. dzielnicy eskortowany przez 
niego do Zakładu obłąkanych w Kulparkowie 
umysłowo chory Stanisław Siuta. 


Zgubiono: nauczycielka pna Teofila ; 


Contant zgubiła wczoraj w wozie kolei elektry- 


| cznej, jadąc ul. Zyblikiewicza, pulares zawiera- 
| jacy 28 kor; p. Elmer Chemiasz w ul. Łuka- 
| siúskiego pulares, zawierający policyę asekura- 
cyjną i kwity; Aleksander Witrylak książeczkę 
gal. Kasy oszczędności nr. 57.824, opiewającą 
Ina 1000 kor.; p. Eugenia Hebenstreitowa w ul. 
Trybunalskiej lub na pl. Maryackim granatową 
torebkę, zawierającą wenecki pulares z 20 ko- 
ronami, srebrny łańenszek z Matką Boską, 8 
klucze wertheimowskie i chusteczkę, 


A Znaleziono: w ogrodzie miejskim 
bransoletkę z madalikiem; na pl. Maryaekim 
broszkę pozłacaną, wysadzaną rubinami; w ul. 
Szeptyckich pulares, zawierający, klucz i ro- 
zmaite zapiski; w wozach - miejskiej kolei ele- 
ktrycznej: dwie parasolki, bieliznę, pulares z 
drobną kwota. 

ZA Nieszezęśliwy wypadek. Ośmioletni 
Piotr Kulig spadł wczoraj przez poręcz secho- 
dów na ziemię i złamał prawą nogę. Pogoto- 
wię Towarzystwa ratunkowego odwiozło chłop- 
ca, po prowizorycznym opatrunku, do szpitala 
powszechnego. 

A Zamach samobójczy. W realności 
przy ulicy Bilińskich 1. 50 targnęła się dziś 
rano na swe życie, zażywszy jakiejś trucizny, 
18-letnia Stefania N., zatrudniona w jednym 
z tutejszych sklepów. Powodem zamachu sa- 
mobójezego miała być utrata posady. 

Desperatkę odwiozło pogotowie Tow. ra- 
tunkowego do szpitala powszechnego. 

ZA Nożownik. Niejaki Maryan Korze- 
niowski, posprzeczawszy się z zarobnikiem Ste- 
fanem Stemiakiem pchnął go nożem w lewy 
obojczyk. Zawezwane pogotowie Tow. ratunko- 
wego udzieliło Stemiakowi pierwszej pomocy. 

A Okradzenie trafiki. Do trafiki przy 
ul. Dominikańskiej włamali się ubiegłej nocy 
złodzieje i skradli rozmaite tytonie, cygara i pa- 
pierosy, wyrządzając szkodę na kilkaset koron. 
Szkoda była ubezpieczona. 

t Zmarli w ostatnich dniach: we Lwowie 
Józefa z Laskowskich Michalczewska, żona radey 
magistratu, w 85 r. życia; 

w Samborze, Andrzej Batycki, emer. dy- 
rektor szkół i weteran z r. 1868, w 68 roku 
życia; 

w Bukareszcie, prezydent senatu Canta- 
cuzene ; 

w Warszawie, Ludwik Szwede, dyrektor 
fabryki pod firmą „Borman i Szwede" wybitny 
przemysłowiec polski, współpracownik Gazety 
rolniczej i gorzelmiczej, w 86 r. życia; Irena 
z Geblów Sobeska, żona dr. Michała Sobe- 
skiego, docenta Uniwersytetu Jagiellońskiego, 


w 25 roku życia; Jakób Rotwand, wybitny dzia- 
lacz na polu asymilacyi żydów w Polsce, u- 
czestnik wypadków w roku 1881, w 95 roku 
życia; 

— Jubileusz Polaka w Dorpacie. 
Instutut weterynaryjny w Dorpacie obchodził 
naukowej prof. Stanisława Dawida, autora li- 


w tych dniach uroczyście 25-letni jubileusz pracy 
cznych prac z dziedziny weterynaryi. Jubilat, 
pochodzący z Lublina, jest profesorem w 
pacie od r. 1888. 


— Echa awantur w Sejmie węgier- 
skim. W procesie przeciwko 7 byłym posłom 
o gwalt wobec władzy i ciężkie obrażenie cia- 
ła, zapadł wczoraj w Budapeszcie wyrok, Za- 
charias skazany został na miesiąc więzienia, 
oraz 500 koron grzywny, lub dałszych 25 dni 
aresztu; Beck i Hofmann każdy po 15 dni wię- 
zienia, oraz 800 koron grzywny lub dalszych 
15 dni aresztu. — Ozterech oskarżonych uwol- 
niono. 


— Wystawa austryackiego przemysłu 
artystycznego odbędzie się w czasie od pa- 
ździernika 1918 do styeznia 1914 w c. k. Mu- 
zeum austryaekiem w Wiedniu (Wollzeile 45). 

— Z Bytomia donoszą: Z powodu straj- 
ku, zapowiedzianego na dzień 19 kwietnia przez 
polskie Zjednoczenie zawodowe, 10.868 górni- 
ków wypowiedziało na 14 dni naprzód pracę, 
czyni to Q procent z ogólnej liczby 122.628 
górników, pracujących w 24 kopalniach. Za- 
rządy kopałń uważają zatem strajk za ehybio- 
ny i nie przypisują mu większego znaczenia. 


ORS 


Kronika prowincyonalna. 


$ Samobójstwo na cmentarzu 
W Tarnowie na tamtejszym cmentarzu odebrała 
| sobie dnia 3 b. m. życie na grobie swego męża 
|rabela z Grabowiczów Kotarbińska, wdowa po 
sekretarzu sądowym. 
| $ Znaczna kradzież. W nocy 1b. m., 
niewyśledzeni dotąd sprawey dostali się do 
| gmachu Kasy zaliczkowej „Nadzieja“ w Boł- 
|szowcach, wybili narzędziami dziurę w kasie 
| wertheimowskiej i zabrali z niej gotówką 4000 
(koron, oraz papiery wartościowe, jak weksle i 
| książeczki oszczędności, 


Kronika zagraniczna. 


* Porty czarnogórskie. Jedyne dwa 
porty czarnogórskie; Antivari i Dulcigno, to ra- 


czej ubogie, rybackie osady nadbrzeżne, niż 
przystanie, pełne ruchu handlowego i przemy- 
słowego, jak zwykle wyobrażamy sobie miej- 
acowości ochrzezone nazwą portów. - 

Maleńkie Antiyari, odległe od właściwego 
morza o godzinę drogi, liczy zaledwie 1200 
mieszkańców. Kilkaset domów przedstawia się 
malowniczo na tle wzgórz i lasu, przez który 
prowadzi droga do portu. Będąe siedzibą arcy- 
biskupa czarnogórskiego, ma ludność przewa- 
żuie katolieką, wśród której albańczycy stano- 
wią nieliozny procent. Port wybudowany zna- 
cznym nakładem w roku 1909 przez włoskie 
przedsiębiorstwo, w czasie burzy nie daje okrę- 
tom dostatecznie bezpiecznego sehronienia. Mia- 
sto samo, nieufortyfikowane, posiada jedynie 
starą bezwartościową cytadelę z czasów ture- 
ckich, z tych też czasów pochodzą walące się 
już mury, okalające miasto. Kolej, prowadząca 
ztąd do Virbazar, wybudowana również wło- 
skimi kapitałami, przypomina prowincyonalne 
koleje lokalne z przed lat dziesiątków. Małe lo- 
komotywy wiozą zwolna po ledwie zaznaczo- 
nych nasypach kilka wagonów. Wobec wzra- 
stającego ruchu wywozowego ten rodzaj komu- 
nikacyi staje się niewystarczającym. Z portu 
Antivari wywieziono w r. 1911 ogółem około 
ćwierć miliona centnarów towarów do Austryi i 
Włoch. Nie licząc stale kursujących statków, 
wypłynęło z portu w tymże roku dziewięć pa- 
rowców o 7874 tonach pojemności i 135 ża- 
glowców o 7269 tonach pojemności. 

Antivari, należące w wiekach średnich do 
Wenecyi, zdobyte w roku 1578 przez Turków, 
nie wróciło już do Wenecyi, aczkolwiek wojska 
Rzeczypospolitej w r. 1717 usiłowały zdobyć 
utracone miasto. W r. 1877 zajęło Antivari 
wojsko czarnogórskie pod dowództwem króla 
Mikołaja i od r. 1878, przyznane pokojem ber- 
lińskim, należy do Czarnogórza. 

Odległość 22 kilometrów dzieli Dulcigno 
od Antivari. Wysokie, stare mury obronne, po- 
nury zamek na wzgórzu, nadają miejscowości 
charakterystyczny, na pół wschodni wygląd. 
Liczba mieszkańców, Albańczyków przeważnie, 
w ostatnich latach zwiększyła się znacznie i 
dochodzi obecnie do 5000. Miasto i port roz- 
wija się żywiej od czasu uregulowania Bojany, 
która stała się główną arteryą komunikacyi 
i ruchu handlowego między morzem a leżącem 
w głębi lądu Skodarem. Do przystani zawija- 
ją statki uustryackiego Lloyda i Ungaro-Oroa- 
ta; komunikacya z Włochami jest w ręku To- 
warzystwa Puglio. Dulcigno, do końca XII. w 
należące do bizantyńskiego państwa, zagarnięte 
zostało naprzód przez Serbów, potem przez We- 
necyę, w końcu w r. 1571 przez Tureyę. Zdo- 
bili je podobnie jak Antivari, czarnogórey pod 
wodzą króla Mikołaja. Traktatem berlińskim 
przyznano miasto Turoyi, niebawem jednak Ozar- 
nogórze otrzymało je w zamian za okręgi Gu- 
sinje i Plava. Od r. 1880 należy stale do Czar- 
nogórza. 


* Samobójstwa w armii rossyj- 
skiej. Wedle świeżo ogłoszonych dat przez 
centralny komitet sanitarno-wojskowy, w 1912 
odebrało sobie życie w armii rossyjskiej 110 
oficerów i 691 szeregowców. 


* Samobójstwo bandyty. Z Paryża 
donoszą: Bandyta Lacombe nciekł w sobotę 
za awej celi na dach więzienia. Straż zaczęła 
go ścigać. 

Wybiegli dyrektor więzienia, sędzia śledczy 
i adwokat Lacombe'a i starali się nakłonić go 
do powrotu. Lacombe oświadczył ze łzami w 
oczach, że jest zdecydowany odebrać sobie ży- 
cie. Wkrótce przybyła straż ogniowa. Gdy La- 
combe ją ujrzał, zeskoczył z dachu i roztrzaskał 
sobie głowę. 

* Krwawa bójka. Z Konstantynopola 
donoszą: W Gałacie przyszło onegdaj do bójek 
pomiędzy angielskimi marynarzami, a turecki- 
mi tragarzami. Pewien Anglik i Turek odnieśli 
obrażenia. 

* Ludność Petersburga w styczniu 
b. r. doszła do liczby 2,018.196 osób. 


mrn mo 


ZAkademii Umiejętności. Posiedzenie 
Komisyi do badania historyi sztuki w Polsee od- 
było się dnia 14 stycznia 1918 pod przewo- 
dnietwem dr. Stanisława Tomkowicza. 

Prof. dr. Jan Bołoz - Antoniewicz przed- 
stawił wyniki swoich badań i spostrzeżeń 
„O rzeźbie figuralnej kaplicy Zygmuntowskiej 
na Wawelu". 

Kaplica Zygmuntowska posiada rzeźb fi- 
guralnych piętnaście, w tem dwanaście z wy- 
obrażeniem proroków, ewangelistów, świętych, 
i trzy portretowe t. j. dwie pełne postacie sar- 
kofagowe obu królów Zygmuntów i płasko- 
rzeźbiona postać Anny Jagiellonki. Z wymie- 
nionych dwa ostatnie dzieła, jako dostatecznie 
już udokumentowane, prelegent w swoich wy- 
wodach pomija. 

Rzeźby figuralne kaplicy Żygmuntow- 
skiej — razem z pastacią króla Zygmunta I. 
w ogólnej liczbie trzynastu, przypisuje prele- 
gont trzem artystom i rozdziela je w sposób 
następujący. 


Å 


Reki nieudolnej i niemal niegodnej wspa- f rnanie wiary? Ale im dalej się rozwija utwór, 


niałej kaplicy są postacie św. Wacława i Flo- 
ryana. 


tembardziej widzimy, że Szymanowski Straussa 
całkiem nie potrzebuje, że talent jego jest tak 


RAR > - , H . - SD > . 
Do grupy drugiej należą postacie św. Jana | wielki, iż z zupełną pewnością stać może na 


Chrzciciela i Piotra, oraz cztery medaliony 
z płaskorzeźbami ewangelistów wykonane przez 
jednego z uczniów Minella. Znany padewski 
rzeźbiarz Giovanni d'Antonio Minello de Bardi 
(1460—1527), obarezony licznemi zamówienia- 
mi, stałe posługiwał się współpracowuikami, 
tem tłumaczy się, że w dziełach noszących jego 
nazwisko spotykamy znaczne stylowe odstępstwa 
i nieraz uderzającą nierówność w traktowaniu 
poszczególnych części jednego i tego samego 
dzieła. Ścisłe stylowe pokrewieństwo, jakie za- 
chodzi między szeregiem dzieł padewskich wy- 
konanych przez wspomnianego arstystę przy 
współudziale uczniów, a owcmi sześciu rzeźba- 
mi Zygmantowskiej kaplicy — dobitnie prze- 
mawia za przypuszczeniem, że twórcą tych osta- 
tnich był niewatpliwie sprowadzony do Kra- 
kowa jeden ze współpracowników Minella, 
Pozostałe rzeźby t. j. posag sarkofagowy 
króla Zygmunta Starego, posągi św. Zygmunta 
i św. Pawła i medaliony z półpostaciami Da- 
wida, tudzież Salomona wykonał dobrze nam 
znany Jan Maria Mosca zwany „ll Padovano*. 
Pewność eo do osoby twórcy tych pięciu rzeźb 
osiągnał prelegent przez szczegółowy rozbiór 
i zastawienie ich form z odnosśnemi formami 
w dziełach Padovana z pierwszej epoki jego 
twórczości, mniej więcej z lat 1520— 1580. 
W dalszym ciągu wskazywał prelegent 
na kilka dzieł Padovana znajdujących się we 
Włoszech, zwracając szezególną uwagę na trzy 
z nich, dotąd nie zdeterminowane, któremi są: 
„Scięcie św. Jana“ mała płaskorzeźba bronzowa 
w prawej zakrystyi katedry w Padwie. „Chry- 
stus w studni* drobna terrakota w padewskim 
Museo civico, i „św. Antoni adorujaey Chry- 
stusa" marmurowa płaskorzeźba w kaplicy del. 
Santo w bazylice św. Antoniego w Padwie. 
Wkońcu wykazywał prelegent na podsta- 
wie kilku przykładów związek twórczości Pa- 
dovana z sztuką Donatella, obu Lombardów: 
Antoniego i Tullia, wreszcie Sansovina. 
W dyskusyi zabierał glos pp. dyr. dr. 
Fr. Kopera, St. Cercha, dr. Stef. Komornicki i 
prelegent. 


Akademia Umiejętności w Krakowie 
ogłasza konkuys im. Lindego. Do konkursu tego 
dopuszcza się prace z zakresu języka polskie- 
go, a mianowicie: prace leksykograficzne z za- 
kresu gramatyki, historyi języka i dyalektolo- 
gii polskiej, oraz rozprawy, odnoszące się do 
związku języka polskiego z innymi słowiański- 


mi, mogące w jakibądź sposób służyć za do- 
pełnienie Słownika Lindego. Prace te mogą 


być według aktu fundacyi drukowane lub też 
w rękopisie nadesłane do Akademii; powinny 
odznaczać się metodą ściśle naukową i każda 
ma stanowić zaokrągloną i skończoną całość. 

Nagroda 675 rubli. Termin kursu upły- 
wa 81 grudnia 1915. 


Z muzyki. (Il. koncert „Tonkńnstle- 
rów“. — Przyszłe koncerty). Po koncercie ści- 
śle wagnerowskim dali wczoraj „Tonktinstle- 
rzy“ koncert drugi o programie mieszanym a 
bardzo zajmującym. Jeśli tedy publiczność nie 
dopisała, wina tego leży w tem, że na koncert 
ten zdecydowano się późno i zapóźnoe go oglo- 
szono, tak, że szersza publiczność nie miała 
nawet czasu o nim się dowiedzieć. 

Rozpoczęto go Beethovenowską uwerturą 
do „Egmonta*, Rycerska szlachetność i powaga 
biją z tego dzieła, na którego pokrewieństwo 
z „Fidcliem“ zwrócił w ostatnich. czasach 
uwagę Bekker. Wytrawna batuta Nedbała uwy- 
pukliła rycerskie motywy, uplastyczniając zwię- 
złość budowy, areywzór logiki i formy mu- 
zycznej. 

Symfonię piąta (E-mol) op. 64) Czajkow- 
skiego usłyszeliśmy po raz pierwszy w całości. 
Piękna jej część druga (andante cantabile con 
aleuna licenza) rozbrzmiewała już parę razy 
z estrady jako punkt popisowy orkiestr wojsko- 
wych. lUjemną stroną symfonii tej jest to, że 
wartość poszczególnych części zamiast wzrastać, 
maleje ku końcowi. Najbardziej wartościową 
jest część pierwsza o energicznym i dramaty- 
eznyin temacie pierwszym, a pełnym pięknego 
liryzmu temacie drugim. Część druga, o której 
wspominaliśmy podbija pięknością melodyi głó- 
wnej, którą waltornista Tonkiinstlerów śpiewał 
wczoraj z nieskazitelną czystością i wielkicia 
uczuciem. Ozęść trzecia to walczyk, dla którego 
w powaźnej symfonii nie powinno właściwie 
być miejsca, a część czwarta pełna rubaszności 
rossyjskiej, przy mało zajmujacych motywach, 
a hałaśliwej instrumentacyi, sprawia wrażenie 
wcale nieszezególne. Nedbal wykonywał tę 
symfonię widocznie con amore, bardzo umie- 
jętnie powstrzy muj ac £etpo z początkiem allegro 
con anima celem uzyskania odpowiedniego sto- 
pniowania, a orkiestra wyśpiewała część drugą 
wprost nadzwyczajnie. 

Dla nas najciekawszym punktem progra- 
mu była zupełna nowość, Szymanowskiego 
„Uwertura koncertowa“, pierwsze dzieło orkie- 
stralne, któreśmy slyszeli, tego młodego, a tak 
już sławnego naszego kompozytora. Początek 
jej zadziwił nas nieco. Szymanowski rozpoczy- 
na uwerturę motywem z „Don Juana* Straus- 
sa. Jestże to karta wizytowa autora, czy wy- 


własnych nogach, A juź w części Środkowej, 
gdzie wiolonczela, a potem wiole wywodzą swój 
tęskny śpiew, staje przed nami czysty, sam 
Szymanowski, prawy potomek Chopina w pro- 
stej linii, z sentymentem prawdziwie polskim 
i tą rycerską nonszalancyą w rozrzncaniu bo- 
gactw swego talentu, Wszystkie te piękności 
wystąpiłyby jednak jaśniej i wyraźniej, gdyby 
nie przeładowana instrumentacya, operująca 
ciągle pełną orkiestrą i gdyby nie ta ogromnie 
zawiła polifonia, która jest Szymanowskiego 
duma, ale zarazem manierą. Wzorując się na 
Straussie powinien był Szymanowski odkryć 
tajemnicę, dlaczego polifonia Straussa jest za- 
wsze tak przejrzysta, jasna; powinien był po- 
siąść tajemnicę instrunentacyi Straussowskiej, 
operującej tak wybornie poszczególnymi instru- 
mentami lub całemi ich grupami. Być może, 


że gdyby wczoraj Tonkiinstlerzy byli mieli 
więcej smyczków, wiele rzeczy w uwerturze 


Szymanowskiego wyszłoby lepiej, plastyczniej, 
wady jednak za grubej instrumentacyi i toby 
nie usunęło. W każdym razie uwertura ta, na- 
pisana dość dawno, świadczy o ogromie talentu 
jej autora, talentu na wskróś oryginalnego, 
świadomego celu i dróg, a przytem o muzykn, 
który hardzo dużo umie. Nedbal z widoczną 
pieczołewitością zajął się tem dziełem i z wiel- 
ką sałysfakcyą opowiadał o sukcesie, jaki miala 
tu uwertura pod jego batutą w Wiedniu na 
ostatnim koncercie symfonicznym  „Tonkiin- 
stlerów *. r 

Poemat symfoniczny R. Straussa „Smierć 
i wyzwolenie", około którego toczyły się ongi 
najbardziej zażarte walki konserwy i postępu, 
stał się już teraz dziełem wprost klasycznem. 
Klasycznem w założeniu i przeprowadzeniu, kla- 
sycznem jako wzór nowoczesnej instrumentacyi. 
Jestto „Paradestiick* — „Tonkiinstlerów*, toteż 
grali go oni wybornie a końcowa apoteoza wy- 
szła % rzadką plastyką i siłą. To samo powie- 
dzieć można o uwerturze do „Tannhiiusera*, 
którą zakończono koncert, a w której raziło 
tylko zbyt silnie wystąpienie wiolonczel w sze- 
snastym takcie od początku. Krótkie solo skrzy- 
peowe w muzyce „Venusbergu* grał koncert- 
mistrz Marcher czysto i pięknie a towarzysz 
jego Aranyi kontrapunktował motyw zmysło- 
wości bardzo ładnie. Orkiestra „Tonkiinstlerów* 
rozporządza siłami bardzo dobremi. Oprócz 
wspomnianych skrzypków wymienić trzeba pier- 
wszego wiolonczelistę Kreislera, którego silny, 
piękny ton dominuje, nadzwyczajnego tympani- 
stę, tudzież wybornego muzyka, grającego na 
trąbce srebrnej, instrumencie o bardzo przyje- 
mnym a donośnym dźwięku. Wiole bardzo ła- 
dnie grały w uwerturze Szymanowskiego, in- 
strumenty dęte, drewniane i blaszane spisują 
się dzielnie; nie zaszkodziłoby tylko blasze wię- 
cej szlachetności, a uwaga ta da zastosować się 
także do skrzypiec pierwszych a szczególnie 
drugich, które są najsłabsze (n. p. w akompa- 
niamencie do sola fietowego w meno mosso 
dzieła Straussa), 

Dziękując Nedbalowi za piękny program 
i wykonanie, nie możemy wstrzymać się od słów 
uznania dla p. Titrka, który wielkim nakładem 
kosztów, — a tych w małej stosunkowo Sali 
z pewnością sobie nie odbił — koneerty te u- 
rządził. Sala galicyjskiego Towarzystwa muzy- 
oznego jest nadto, przytem się okazało, stanowczo 
za mała dla większej, silniejszej orkiestry. 

Regularnie co drugi dzień będziemy teraz 
mieli koncerty. We środe, znabomity śpiewak 
wiedeński Miller; w piątek, historyczny kon- 
cert panny Setmajerówny; w poniedziałek, kon- 
cert skrzypka Perutza; a na przyszłą środę, 
Rubinstcin. 

Miller i Rubinstein poleceń zapewne nie 
potrzebują, są to artyści znani i uznani w 
świecie (a nawet!) i u nas. Natomiast chciał- 
bym zwrócić uwagę na p. Roberta Perutza. 
Młody ten skrzypek konecrtował świeżo w Ame- 
ryce z powodzeniem nadzwyczajnem. Najpowa- 
żniejsza krytyka w Valparaiso, Santjago, buenos 
Aires etc. stawia go bardzo wysoko, co tem 
większe ma znaczenie, iż do Ameryki przyje- 
żdżają same tylko najwybitniejsze siły. W Bu- 
enos Aires grał Perutz bezpośrednio po Kube- 
liku i miał pełną salę i znakomite krytyki. 
Czyż trzeba lepszego polecenia? 

Koncert panny Setmajerównej zacickawia 
umiejętnen zestawieniem programu, a sama 
koneertantka, tak bardzo znana w naszem mie- 
ście, jedyna obecnie żywa trndycya sławnej 
niegdyś we Lwowie metody Mikulego (pośre- 
dnio zaś Chopina), daje rękojmie, że wieczór jej 
będzie bardzo interesujący. 

E. Walter. 


„Swiat Słowiański" , wychodzący w 
Krakowie, w zeszycie za kwiecień zawiera: 
„Polakom“ wiersz Kvapila w czeskim oryginale 
i przekładzie Jana Kasprowicza; „U opoki me- 
syanizmu* (z powodu książki M. Zdziechow- 
skiego) przez Jaroslawa Leszczyńskiego; „O pier- 
wotnej polskości Rusi Czerwonej" przez dr. Fe- 
liksa Konecznego; „Uwagi z2 dziejów Rusi po- 
łudniowej* (Aleks. Jabłonowski: „Historya 


Rusi południowej do upadku Rpltej polskiej*)j tacyi powiatowej, powołując się na to, Że 


przez K.: „Z panslawizmu i neoslawizmu* przez 


E. W. Dopełniają treści zeszytu rubryki stałe: |ty zawartym układem. 


aktualny przegląd prasy słowiańskiej, oraz Krani 
nika. | 
„a móc | 

Repertuar teatru miejskiego | | 

wo Lwowie. M 


Dziś, we wtorek, 8 kwietnia, wyjątków” | 
o godz. pół do 4 po poł. na dochód Bursy itt 
Felicyi z Wasilewskich Boberskiej „Damy 
huzary”, komedya AL hr. Fredry. — We wti 
rek, kwietnia, o godz. pół do § wieczorem 
„Grigri*, operetka P. Linckego. — We środę 
9 kwietnia „Wilhelm Tell", dramat ir. Schil- 
lera, z Rom. Żelazowskim w tytułowej roli. < 
We czwartek, 10 kwietnia, „Grigri“, operetki 
r. Linckego. — W piatek, 11 kwietnia, „Ta 
nice czynowników*, komedya L. Birinskiego. 


| 


Repertuar teatru miejskiego 
w Krakowie. | 
Sroda, 9, „Judasz z Karicthu*, dramat K. Be | 
Rostworowskiego. — Czwartek, 10, „Pani 28 f 
slonecznikiem*. ‘Tryptyk Ivona Vojnovic'a. ~ 
Piątek, 11, „Taniec czynowników* komedya | 
Leona Birińskiego. — Sobota, 12, „Caryca” 
sztuka Melchiora Lengyela i Ludwika Biro. ~ 
Niedziela, 13, „Kościuszko pod liusławieami* | 
obraz historyczny A. W. Lasoty; o godz. pół 
do 8 wieczorem „Caryca*, sztuka Melchior 
Lengycla i Ludwika Bire. — Poniedziałek, 1% | 
„Caryea”. — Wtorek, 15, „Caryca*. — Środ 
16, „Judasz z Kariothu", dramat K. R. Rostwo* 
rowskiego. — Czwartek, 17, „Caryca* sztukh 
Melchiora Lengyela i Ludwika Biro. — Piatek 
18, „Caryca*. 


|| RZA AIN | 


[) Komisya reformy wyborezej 
rozpoczęła dziś o godzinie 10:80 przed połu 
dniem dalsze obrady nad projektem zmiany 
statutu krajowego. W obradach wzięli ró 
wnież udział JE., P. Namiestnik dr. Bobrzyń 
ski, JE. P. Marszałek krajowy hr. Gołuchow= 
ski, Wiceprezydent Namiestnictwa Grodzicki. 

Na dzisiejszem posiedzenia rozdano 
członkom komisyi opracowany przez refe- | 
renta p. hr. Badeniego projekt ordynacyi 
wyborczej sejmowej. 

W dyskusyi szczegółowej przystąpiono 
do $ 35 projektu statutu krajowego, traktu- 
jącego o sprawach, które Sejm ma załatwić. 
Do tego paragrafu prócz kilku uchwalonych 
zmian stylistycznych dodano postanowienie, 
które nie była objęte projektem referenta, 
mianowicie, że na podstawie osobnej ustawy 
krajowej może być wprowadzona permanen- 
cya poszególnych komisyj sejmowych. 

P. Lewicki zgłosił jako dodatek $ 35 
a) w następującem brzmieniu: „Wszystkie 
komisye sejmowe wybierane będą w ten spo- 
sób, że członków komisyj, przypadających na 
Polaków, wybierają posłowie polscy razem 
z wirylistami narodowości polskiej, członków 
zas komisyj, przypadających na Rusinów, 
wybierają posłowie ruscy razem z wirylista” 
imi narodowości ruskiej. 

W ten sam sposób dokonują się wy- 
bory do instytucyj krajowych, do których - 
Sejmowi służy prawo wybierania swoich re- 
prezentantów z zachowaniem praw, zastrze- 
żonych w tym względzie Wydziałowi krajo- 
wemu i przepisów organizacyjnych każdej 
z tych instytucyj*. 

To postanowienie, objęte wnioskiem p. $ 
Lewickiego znajdowało się w zasadach, obje- | 
tych układem, ale referent p. hr. Badeni | 
w projekcie swym je opuścił, 

W głosowaniu uchwalono $ 85 a) 12 
głosami przeciw 9. 

Następnie przystąpila komisya do obrad 
nad $ 86, który według referatu p. hr. Ba- 
deniego opiewa: „Do powzięcia uchwały w 
Sejmie potrzebna jest obecność więcej niż 
połowy wszystkich członków Sejmu i zgoda 
bezwzględnej większości członków obecnych. 
W razie równości głosów uważa się wzięty 
pod obrady wniosek za odrzucony*. 

Do powzięcia uchwały w sprawie posta: 
nowień statutu krajowego, określających skład 
Sejmu ($ 3 statutu), oraz postanowień odno- | 
szących się do zasad połączenia obszarów 
dworskich z gminami miejseowemi ($ 18 b) 
statutu) i zasad ustawodawstwa o Reprezen- 
tacyi powiatowej ($ 18 e) statutu) potrzebna 
jest obecność co najmniej 186 członków Sej- | 
mu, zgoda to najmniej *, części członków 
obecnych. 

Do powzięcia uchwaly w sprawie zmia- 
ny wszystkich innych postanowień statuti 
krajowego, oraz dołączonych do niego ordy- 
nacyi wyborczej, dodatku do tejże ordynacyi, 
potrzebna jest obecność przynajmniej 5/, czę- 
ści wszystkich członków Sejmu, zgoda conaj- 
mniej *, części członków obecnych“. 

Imieniem Rusinów wystąpił p. Lewi- 
cki przeciw objęciu tym paragrafem potrze” 
by obecności conajmniej 186 członków także 
do zmiany zasad ustawodawstwa o Reprezen- 


| 


| 
| 
|| 


|| 


ten dodatek do tego paragrafu nie był obję” 
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Po dłuższej dyskusji uchwalono $ 85]8% hal, 
większością głosów z opuszczeniem ustępu o | 132.281 kor. 


Reprezantacyi powiatowej, za którym to u- 
stępem głosowało tylko 9 członków komispi. 

Pp. Cieński, Piniński i Głąbiń- 
ski zgłosili wniosek mniejszości. 

Następnie przystąpiła komisya do roz- 
prawy szczegółowej nad § 18 b), traktują- 
cym o odmiennych postanowieniach w razie 
połączenia obszarów dworskich z gminami 
miejscowemi w drodze ustawodawstwa kra- 
Jowego. 

Nad tym paragrafem wywiązała się 
dłuższa dyskusya, której nie ukończono. 

O godzinie 2 po południu przerwano 
obrady, a dalszy ciag posiedzenia naznaczono 
na dziś godzinę 4 po południu. 


Galic. Bank hipoteczny, 


Lwów, dnia 5 kwietnia, 


Dziś o godzinie 10 przed południem 
odbyło się doroczne walne zgromadzenie ak- 
cyonarynszów galie. akcyjnego Banku hipo- 
tecznego. 

Obrady zgromadzenia zagaił wiecprezes 
rady nadzorczej p. Seweryn Skrzyński, 
Przedstawiwszy zgromadzonym komisarza rzą- 
dowego radeę Dworn p. Ustyanowskiego, za- 
wiadomił nastepnie, iż JE. Adam hr. Golu- 
chowski z powoda powołania ge na stanowi- 
sko Marszałka krajowego, złożył godność 
prezesa rady nadzorczej, tudzież, że Rząd za- 
twierdził wszystkie zmiany statutu Banku, 
uchwałone na poprzedniem walnem zgroma- 
dzeniu. 

Wkońcu poświęcił jeszcze p. Skrzyński 
kilka słów gorącego wspomnienia pamięci 
zmarłego w r. u. dyrektora Banku 5. p. Jana 
Winiarza. i 

Pamięć zmarłego uczcili zgromadzeni 
przez powstanie z miejsc. „AE 

Z porządku dziennego, po przyjęcia 
Sprawozdania z obrotów Banku za rok 1912, 
przedłożył członek rady nadzorczej dr. Till 
sprawozdanie rady nadzorczej o zamknięciu 
rachunków. 

W sprawozdania tem, zaznacza na są- 
mym wstępie Rada nadzorcza, że wysoka 
stopa procentowa i stagnacya na targu pa- 
pierów lokacyjnych, które już w roku 1911 
dotkliwie już czuć się dawały, przybraly w 
roku sprawozdawczym rozmiary wprost nie- 
pokojące. Wypadki na Bałkanie i nieustająca 
obawa zawikłańn europejskich, ubezwladniły 
całe życie gospodarcze naszego kraju, który 
jako nadgraniczny. najbardziej też był zagro- 
żony i niestety jeszcze dziś do zupełnego 
uspokojenia nie doszedł. Wycofywanie wkla- 
dek przez kredytorów i rzucanie emisyj na 
targ, zniewoliły Bank hipoteczny do ograni- 
ezenia swej dzialalności. Mimo to w zamknię- 
ciu rachunku za rok 1912 wykazuje Bank 
czysty zysk 2,509.851 kor., niższy wprawdzie 
o 324.731 kor., niż w roku 1911, zawsze je- 
dnak wyższy o 89.087 kor., aniżeli w roku 
1910. Dzięki przezorności, którą tradycyjnie 
Bank kierować się stara i dzieki temn, że 
trwale nad tem czuwa, żeby funduszów swych 
zbytnio nie unieruchomiać, był w stanie za- 
dość uczynić nie tylko w zupełności wyma- 
ganiom swych kredytorów, lecz także prze- 
ważnie życzeniem swej klienteli. 

Pomimo wspomnianej już stagnacyi na 
targu papierów lokacyjnych, zaliczył Bank 
w tym roku pożyczki hipoteczne w kwocie 
10,065.800 kor, a sprzedał listów hipote- 
eznych za łączną sumę 17,035.000 kor. Nad- 
to udzielił, tytułem kredytów budowlanych, 
pożyczek w kwocie okrągłej 10,000.000 kor. 
Ogólny stan pożyczek hipotecznych z dniem 
81 grudnia 1912 wynosił 208,658.361 kor. 
60 hal., wzrósł zatem w porównaniu w ro- 
kiem 1911 o 1,999.783 kor. 82 hal. Z koń- 
cem roku 1912 było w obiegu: 5 pre. listów 
premiowych 393.600 kor., 4/5 procentowych 
126,881.600 kor.. 4 pre. 82,936.200 koron. 
Listy notowałv w dniu 381 grudnia 1912: 
4, pre. — 84. 4 pre. — 83:50. 

Zaległości w ratach pożyczkowych wy- 
nosiły z końcem roku 1912 8,682.291 kor. 
82 hal. Na rachunek tych zaległości wpły- 
neta atoli już w roku bieżaeym po dzień 15 
marca kwota 1,879.155 kor. 74 hal. 

Z nieruchomości nabytych przy licyta- 
cyach posiadał Bank przy końcu roku 1912 
czternaście mniejszych realności na prowin- 
cyi wartości łącznej 125.308 kor. 94 hal. 
Wierzytelności Banku w wartości nabytych 
nieruchomości znajdują pokrycie. 

Gwałtowny spadek kursu wszystkich 
efektów lokacyjnych nie pozostał oczywiście 
bez ujemnego wpływu na kurs emissyj Ban- 
u i na zapasach jego dotkliwe poniósł stra- 
ty, które w zupełności w biłansie zostały 
uwzględnione; dlatego też kantory wymiany 
w Zakładzie centralnym i filiach, nie tylko 
zysków mie dały, lecz wykazują straty 874.938 
kor. 84 hal. 

Stan portfelu wekslowego, po straceniu 
weksli reeskontowanych w kwocie 15,420.264 
kor. 82 hal. wynosił 21,548.225 kor. 30 hal. 
Odsetki eskontowe przyniosły 8,095.389 kor. 


CE 


w porównaniu z rokiem 1911 0 
% hal. więcej. 

Zysk z prowizyi od rozmaitych intere- 
sów bankowych, który w roku 1911 wynosił 
626.658 kor. 97 hal., przedstawia się w roku 
sprawozdawezym w kwocie 802.741 kor. 58 
hal., zwiększył się przeto o 176.087 kor. 
56 hal. 

Stan 
roku 1912 


asygnacyj kasowych z końcem 
przedstawia kwotę 867.800 kor. 

Stan pożyczek, udzielonych przez Kasy 
zaliczkowe Bankn, za poręką lub na zastawy, 
w rokn sprawozdawczym, wynosił 4.021.062 
kor. 27 hal. Odsetki z tego działu bankowe- 
go, które z końcem roku 1911 wynosiły 
510.612 kor. 06 hal., przyniosły w roku 1912 
kwotę 382.700 kor. 11 hal., zatem e 72.088 
kor. 05 hal. więcej. 

Filie i Ekspozytucy Banku dały, po 
oprocentowaniu kapitału dotacyjnego, nad- 
wyżkę czystego zysku w łącznej kwocie 
655.070 kor. 60 hal., a zatem o 95.516 kor. 
kor. 10 hal. więcej, niż w roku 1911. 

Towarzystwo kolei lokalnej Lwów-Kle- 
parów-Jaworów zamyka corocznie swe ra- 
chunki w maju. Cały dochód roku 1911 
61.109 kor. 55 hal. o 26.024 kor. 183 hal. 
większy, aniżeli w roku 1910, użyty został 
na zapłacenie odsetek akcyj pierwszeństwa. 
Akcye tej kolei kędące własnością Banku nie 
dały żadnej dywidendy. 

Przebudowa stacyi elektrycznej w Jaśle 
została w roku 1912 wykończona. 

Cegielnie Banku we Lwowie i w Kra- 
kowie dały dochodu czystego 43.127 kor. 
62 hal. 

Związkowe fabryki oleju wykazały po 
oprocentowaniu kapitału pokaźną nadwyżkę, 
z której użyte 25.000 kor. na odpisy i re- 
zerwy, przenosząc nadto 24.605 kor. 62 hal. 
na rok następny. 

Fabryka sztucznego kamienia wykazała 
nadwyżkę w kwocie 52.987 kor. 14 hal. 

Bank rolniczy, jak w reku 1911, dał 
zysk odpowiedni, użyty na częściowe dalsze 
uzupełnienie dawniej zredukowanych udziałów. 

Bank przemysłowy za rok 1912 wypła- 
ca 6 pre. dywidendę. 

Wartość gmachu Banku we Lwowie 
przedstawia się w sumie 556.422 kor. 50 hal., 
budynki zaś i magazyny we filiach i ekspo- 
zyturach stanowią aktywa w kwocie 1,234.812 
kor. 01 hal. 

Cyfra łączna płac, która wynosiła w ro- 
ku 1911 655.550 kor. 99 hal.. wzrosła w r. 
1912 do wysokości 939.892 kor. 69 hal. 
Koszta administrącyi wynosiły w roku spra- 
wozdawczym 306.447 kor. 60 hal, wzrosły 
przeio w porównaniu z rokiem 1911 o kwo- 
tę 26.935 kor. 98 hal. Dotacyn funduszu pen- 
syjnego wynosila w roku 1911 101.659 kor. 
14 hal, w roku zaś sprawozdawczym 110.546 
kor. 54 hal, a zatem więcej o 8887 koron 
40*KAR 

Podatki wynosiły z końcem roku 1911 
905.592 kor. 56 hal, z końcem zaś roku 
sprawozdawczego wzrosły do kwoty 978.082 
kor. 64 hal. t. j. zwyż 19 kor. 46 hal. od 
akeyi. 

Tytułem strat odpisano w roku 1912 
oprócz straty kantorów wymiany, wyżej 
wspomnianej, ze wszystkich innych działów 
calego zakładu 161.037 kor. 41 bal. Prócz 
tego wyłączono z zysku 100.000 kor. jako 
rezerwę specyalną, na ewentualną stratę na 
kursie listów hipotecznych. 

Zgodnie z żądaniem Rządu, złożył Bank 
w mysl $ 106 statutu, jako fundusz zabezpie- 
czenia listów hipotecznych, kwotę milion ko- 
ron. Fundusz ten, odrębnie od reszty ma- 
jatku Zakładu, przechowany pod kluczem 
Komisarza rządowego, zasilą Bank z zysku 
roku 1912 w myśl $ 68 a) statutu, kwotą 
243.000 kor. 

Fundusze zapasowe Banku, to jest zwy- 
czajny i nadzwyczajny, wynosiły z końcem 
roku 1912 9,300.000 kor. Z zysków za rok 
1912 wydziela Bank 81.000 kor. na dalsze 
zasilenie nadzwyczajnego funduszu zapasowe- 
go i przydziela 243.000 kor. do funduszu za- 
bezpieczenia listów hipotecznych. Fundusze 
zapasowe i fundusz zabezpieczenia listów hipo- 
tecznych wynosić tedy będą łącznie 10,624.000 
kor.. czyli 212 kor. na każdą akcyę. 

Czysty zysk roku 1912 wynosił według 
zamkniecia rachunku 2,809.851 kor. 82 hal., 
z których potracić należy wypłacone 1 sty- 
cznia 1918 5 proc. od kapitału akcyjnego 
1,000.000 kor. i przeniesienie zysku z roku 
1911 195.439 kor. 37 hbal., razem 1,195.439 
kor. 37 hal. 

Z pozostających 1,614.411 kor. 95 hal. 
przypada w myśl: $ 68 a) do funduszu za- 
bezpieczenia listów hipotecznych 248.000 
kor., § 68 b), 70b) do nadzwyczajnego fun- 
duszu zapasowego 81.000 kor, § 68 e) ty- 
tulem tantyemy : dla Rady nadzorczej 10 proc. 
161.441 kor. 19 hal., dla dyrekcyi i urzędni- 
ków 10 proc. 161.441 kor. 19 hal., razem 
646.882 kor. 88 hal., po doliczeniu napowrót 
do zbywających 967.529 kor. 57 hal., prze- 
niesionej reszty zysku z roku 1911 195.489 
kor. 87 hal., otrzymujemy 1,162.968 kor. 94 
bal., co do których wnosi Rada nadzorcza 
po myśli $ 68 d) na wypłatę superdywiden- 
dy ed 50.000 sztuk akcyj po 20 kor., co 


czyni 1,000.000 kor., oraz na przeniesienie í 


zbywających 162.968 kor. 94 hal. na rachu- 
nek roku 1918. 

Wkońeu podaje sprawozdanie, że mają- 
tek funduszu pensyjnego dla personalu Banku 
podniósł się w ciągu roku 1912 o 57.958 
kor. 72 hal., t. j. wynosił z dniem 31 gru- 
dnia 1912 1,573.020 kor. 46 hal. Wypłac ne 
w ciągu roku 1912 pensye emerytalne, wdo- 
wie i sierocińskie przedstawiają łączną sumę 
108.836 kor. 85 hal. Jako zwrot władek 
ustępujących członków funduszu pensyjnego 
wypłacono łączną kwotę 1052 kor. 70 hal. 

Sprawozdanie swe zakończył hr. Till 
postawieniem następujących wniosków : 

1. Przyjmuje się do wiadomości spra- 
wozdanie z czynności i o stanie Banku. 

2. Zatwierdza się zamknięcie rachunku 
za rok 1912 i udziela zarządowi Banku ab- 
solutoryum. 

3. Zatwierdza się wypłaconą na mocy 
$ 68 statutu dnia 1 stycznia 1918 zaliczkę 
na dywidendę po 20 koron na akcyę, oraz 
ze zwyżki czystego zysku roku 1912 ustana- 
wia się superdywidendę, płatną dnia 1 lipca 
1913 po 20 koron. 

Pozostałe jeszcze 162.968 koron 94 h. 
przenosi się na rachunek roku 1918. 

Wnioski te uchwalono bez dyskusyi. 

Z kolei dokonano wyboru dwóch ezłon- 
rady nadzorczej. Wybrani zostali ponownie 
pp. Seweryn Skrzyński i Stanisław hr. 
Mycielski. 

Wkońcu przyjęło zgromadzenie do wia- 
domości sprawozdanie o stanie funduszu pen- 
syjnego. 

Na tem o godzinie 10:80 przed połu- 
dniem zamkuął przewodniczący tegoroczne 
obrady. 


| zadna 


OSTATNIA POCZTA. 


== Najj. Pan przyjął dnia 5 b. m. 
o godzinie 10 przed południem w Śchón- 
brunnie P. Prezydenta Ministrów hr. Stirgkha 
na osobnem dłuższem posłuchaniu. 

= Wspólny P. Minister skarbu dr. Bi- 
liński zamyśla w drugiej połowie maja od- 
być podróż do Bośnii i Hercegowiny i zwie- 
dzić przedewszystkiem te miejsca, których 
nie zwiedził podczas swej zeszłorocznej po- 
dróży. 

== Z Homburga donoszą, że księstwo 
Cumberland odwiedzą cesarstwa niemie- 
ckich dnia 10 b. m. 

= Z powodu, że centrum niemie- 
ckie zerwania z Polakami w regencyi 
opolskiej zamierzają Polacy wstrzymać się 
od głosowania na zachodzie, a więc z West- 
falii i Nadrenii, gdzie centrowcy jedynie przy 
pomocy Polaków mandat zdobyć mogą. 

—= W Petersburgu krąży pogłoska, że 
ma być wznowiony urząd Namiestnika 
Dalekiego Wschodu. 


akc 


TELECRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Zachorowanie Ojca św. 

Rzym, S kwietnia. Ojciec św., który do- 
tychczas jeszcze niezupełnie był wyzdrowiał, 
ponownie zachorował. Słychać, że podczas 
przyjęcia pielgrzymów z Lombardyi dnia 4 
b. m. i podczas wczorajszych posłuchań Pa- 
pież przemęczył się, jakkolwiek zastosowano 
wszelkie środki ostrożności i Ojciec św. nie 
wygłosił mowy. Lekarze radzili, by Papież 
przez dłuższy czas szanował się, ale Papież 
nie chciał odłożyć posłuchania. Prócz tego 
zdaje się, że Ojciec św. przeziębił się one- 
gdaj, przechodząc przez salę beatyfikacyjną 
na uroczystość konstantynowską ; w sali tej 
było zimno. — Po wezorajszem posłuchaniu 
nastąpiła gorączka. O godzinie 9 m. 30 wie- 
czorem powołano do Watykanu lekarza dr. 
Marchiafava. Był tam już dr. Amici. Obaj 
Jekarze odbyli konsylium. Dr. Marchiafava 
oddalił się o godzinie 10'15, a dr. Amici po- 
został całą noe w Watykanie. Dziś rano o 
godzinie 7:30 dr. Marchiafava ponownie przy- 
szedł na konsylium, które trwało godzinę. 

Ojciec św. leży w łóżku. Siostry jego 
zawiadomione o chorobie, przybyły dziś ra- 
no. Pesłuchania wstrzymano. 


(olombe-Bechar, 8 kwietnia. Najd. 
Areyksiążę Józef i Najd. Arcyksiężna Augu- 
sta tu przybyli. 

Berlin, 8 kwietnia. Prasa opozycyjna 
wyraża zdanie, że po wczorajszych wywodach 
Bethmanna Hollwega, który przedstawił, że 
stanowisko międzynarodowe Niemiec jest ko- 
rzystne, niepodobna pojąć, na co potrzebne 
są tak znaczne zbrojenia. Prasa konserwa- 
tywna pochwała otwartość i uczciwość wy- 
wodów kanclerza i sądzi, że ze względu na 
następstwa w przyszłości zbrojenia są konie- 
czne. 

Paryż, 8 kwietnia. Zmarł tu b. amba- 
sador w Konstantynopolu Constans. 


Londyn, 8 kwietnia. Ambasadorowie 
dziś znowu się zbiorą. 

Ronen, 8 kwietnia. Minister wojny 
Etienne w mowie wygłoszonej na bankiecie 
oficerów rezerwowych zaznaczył, że ponie- 
waż państwa należące do trójprzymierza re- 
gularnie powiększają stan swych wojsk, rząd 
francuski musi domagać się potrzebnych 
ofiar. Ustawa o 8-letniej służbie jest nieod- 
zowna. Minister jest przekonany, że wszyscy 
dobrzy Francuzi ją przyjmą. j 


„, Warszawa, 8 kwietnia. (Tel. pryw.). 
W ŹZółkiewce w gub. lubelskiej, pożar zniszczył 
połowę domów, przeważnie w dzielnicy ży- 
dowskiej. 

Wilno, 8 kwietnia. (Teł. pryw.). Poli- 
cya wileńska odbyła rewizyę w mieszkaniu 
współpracownika Kuryera Krajowego p. Z. 
Jabłońskiego, obywatela austryackiego i za- 
brała osobistą jego korespondencyę. 

Libawa, 8 kwietnia. (Tel. pryw.). One- 
gdajszej nocy zatonęła łódź podwodna „Mi- 
noga“, Statki „Dobrowolee* i „Wodolej* wy- 
dobyły ją na powierzchnię. Załogę uratowano. 

Kijów, & kwietnia. (Tel. prywatny). 
W ziemstwie powiatowem berdyczowskiem 
oddalono wszystkich agronomów Polaków, a 
ponieważ na razie fachowców Rossyan nie- 
ma, więc ludność włościańska pozbawiona 
została pomocy agronomicznej. 

Kijów, 8 kwietnia. (Tel. pryw.). Gu- 
bernator polecił wydalić z miasta 1700 ży- 
dów, wolnych słuchaczy Instytutu handlo- 
wego, ponieważ uczęszczanie na wykłady nie 
daje im prawa mieszkania po za granicą osie- 
dlenia żydów. 

„Kijów, 8 kwietnia. Studenci urządzili 
manifestacyę przed konsulatem greckim i buł- 
garskim, następnie udali się pod pomnik ca- 
ra Aleksandra II., gdzie wygłoszono mowy 
patryotyczne. 

_ Petersburg, 8 kwietnia. (Tel. pryw.). 
Riecz donosi, że z rozporządzenia głównego 
urzędu mierniczego rozkazano wszystkim urzę- 
dnikom Polakom gubernii wołyńskiej podać 
się do dymisyi. 

Petersburg, 8 kwietnia. (Tel. pryw.). 
Russkaja Mołwa zamieściła artykuł ks. Tru- 
beckiego, w którym autor dowodzi, że poli- 
tyka Rossyi względem Polaków i Ukraińców 
jest podstawą, na której opiera się t. zw. 
austroslawizm. Rozwiązanie kwestyi polskiej 
jest kluczem do rozwiązania kwestyi Bliskiego 
Wschodu. Zjednoczenie Słowian jest niemo- 
żliwe, póki Polacy uważani są za obywateli 
drugiego rzędu. 

Petersburg, 8 kwietnia. (P. Ag.) Do- 
noszą z Mukdenu: Według informacyj chiń- 
ckich niezadowolenie w Mongolii przeciw 
Chińczykom wzrasta. Część książat zamierza 
poddać się pod protektorat Japonii, część zaś 
inna chce przyłączyć się do Mongolii pół- 
nocnej. 

Helsingfors, 8 kwietnia. Sejm przyjął w 
8-ciem czytaniu przedłożenie w sprawie dopu- 
szezenia Rossyan do uprawiania rzemiosł, 
oraz przedłożenie o udziale Rossyan w za- 
rządach gminnych. 

Błagowieszczeńsk, 8 kwietnia. (Tel. 
pryw.). Rozbójniey zabili inżyniera kolei 
środkowo-amurskiej Sredzińskiego i dwie jego 
służące. 

Astrachań, 8 kwietnia. (Tel. pryw.). 
Izba sądowa skazała socyalistów rewolucyo- 
nistów, którzy zrabowali 11.000 rubli kasye- 
rowi firmy Nobel, dokonali zamachu na życie 
naczelnika więzienia Ebena i usiłowali wy- 
módz 40.000 rubli od zarządu firmy Nobel, 
na ciężkie roboty, a to jednego na 15 lat, 
dwóch na 12 lat, dwóch na 10 lat, trzech 
na 8 lat, jednego na 6 lat. Dwóch uwol- 
niono. 


Na Bałkanach. 


Belgrad, 8 kwietnia. Półurzędowy ko- 
imunikat donosi, że rząd serbski w odpowie- 
dzi na notę mocarstw w sprawie albańskiej 
oświadczył, że wojsko serbskie z pod Sku- 
tari może być wycofane dopiero po zdobyciu 
lub po zawarciu pokoju, z Albanii zaś do- 
piero po ogłoszenia granic Albanii. Żądaniu 
co do gwarancyi w, sprawie mahometan i 
katolików niepodobna uczynić zadość, ho po- 
zostaje w sprzeczności z pojęciem zwierzch- 
nictwa państwowego, oraz z powodu, że kon- 
stytucya serbska daje odpowiednie rękojmie 
jak najdalszej swobody wyznaniowej, 

Belgrad, 8 kwietnia. Między wojskiem 
serbskiem a wojskiem Dżawida baszy odbyła 
się gwałtowna walka pod Lusine. Nieprzyja- 
ciel miał 8 batalionów, oraz 4 działa, 3 mi- 
traljezy i oddział konnicy. Turcy ponieśli ZU- 
pełną klęskę i uciekli w popłochu w kierun- 
ku Tigeri. Serbowie obsadzili Lusme, Przeszło 
1000 żołnierzy i 18 oficerów tureckich do- 
stało się do niewoli. W szpitalu zastano 500 
chorych żołnierzy tureckich. 


Odpowiedzialny redaktor ; 
Adam Krechowiecki. 


Najlepsze są 
Warszawskie 
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? 600 kopla , i kaisi ate + we LAWWIB i Sienkion aN „ME 
i „gą z i ë 2 64 
? iSi Sekalewskiego (Pasaż Hausmeneó)) suo vadis“ 


weisług wspani dych zdjęć sławnej rzymskiej 
firmy kitem atograficz vej „CINES“, 

Bilety są już do nabycia w kasie kinoteatru 

ul. Kopernika 9. Miejsca w teatrze są nu- 


Lwów, Pasaż Hausmana 5. 
Odznaczony na licznych wystawach. 
_Zapi zysiężony rzeczoznawca sądowy. 


abkecmie 
A p. Jayiejlońsua Nr. 3. 


ZWRACAMY UWAGE na ma | — Aeg, — Walełon — Bóś now RE A A. W 
1 atawień o godz po połu 
ogloszenie P. T. „Wystawa Adres telegraficzny: Btadtburesu, | wieczorem. Eilet są sprzedawane tylko na 
e6 5 A y on 
i tania sprzedaż firmy Jó- 3 y |jedno przedstawienie, które rozpoczynać się 
zef Schuster umieszczone w dui- | MGO YZ COOCH IIS będzie punktmalnie w wyżej oznaczonych 
siejszym numerze ra ste. 14. ' GODOCU OO OOO xex godzinach. 
RE | p” w AA ad Koronowa waluta. l płacą żądają 
CENNIK Kurs giełdy wiedeńskiej. a 4 u aji 4 roku wiwat 


dzia 5 kwietnia 1918. 


Kol. Aroyka, Rudalfa (Balu kammer- 


gnt) za 400 M, 4 pr. . . . 10950 11056 | 


Lwów, dnia 8 kwietnia 1313. A. Ogólny dług państwa. płacą żądają | A 
Faluta kor D. Dłag państwa (krajów korony węgierskiej). 
Waluta POWA Jednolity dług pańswa w banknot. 11480 11520 
M „BU BG] a 485 SiĘ i ren O . ' . 
płacą  żadają || maj-listopad. |" pism a a E W T 
1. Akeyo za Sztukę. styczeń-lipied . 8%:10 83:80 ż toż. WSK za 100 zł. (200 Kor.) 426— 434— 
(bez kuponu bieżącego) Jednolity dług państwa w srebrze y » DARAOD Ke a 
Banku hi ralio, po 200 zł. w. a. MIR 647-— luty: sierpien . Jog «8 86-15 86 35 U BL. f ©) E Cis { A ) 204-—  306—. 
O zali (Al ta tl rzem. R paźdz iernik . . 8645 86:68 „ obl, pr. regul. Cisy 4 pre.. i 
we 2.200 „cali "AA a95- 4UB=.| n Ar. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pre, c © 208 E. Obligacye lndemnizacyjne. 
r i gu . s] 5 oys AU r i ? 00 f, Pe. A a (= i w 
Kolei Pomocy po Ab. i 1 h m N 2 | | 64b6— b5u— | Węgier za 100 zł. 4 pre. « . «i So RL 
"SOPOTU SE CETE (inz |kmególwańi - | 1 1 | Ś66 
a m 
a 90: F. Inne publiczne pożyczki. 
FL M a E fg, Dłog państwa (wszystkich w Radzio państwa | „ 1d o x i i A MAc 
II. Listy zastawne za 100 koron. reprezentowanych krajów koronnych). a i bajek iny z zadikćŚ 
(bez kuponu bieżącego) M 4 8875 8475 
„łot a od podatku Zb or. 4 pre. , . 2 í 
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo- l sk: "ARE og OSR p 10665 106:85| Gal. poż. kr. z roka 1893 4 pre . 8370 84-70 
sował z 10 pr. prem. NSE SAT w Austr. renta w wal. kor. valna od Gal. obl. prop. 4 roku 1889 4 pre. 96:35 97:35 
Banku A M k>a R w. 8. 108 Mi "4 podatku 4 pr. . . . 8325 84:45 HR = Lwowa z r. 1896 ka ań 
90 au a PIEN < 80 ! 
Ship. al. 4 pre, W. a. los C. Obligacye kolejowe, Poż. serb. prem, za 100 fr. 2 pro. . 11850 12250 
wię: 60 He i 5430  88— GE ni ska a i ? 6 A Tureckie i prem. kol. za 400 fr. 22450 22750 
Ę los w 51 1. 92 — 92-70 | Ko!. Areyks. Albrechta za 1600 zł. 4 pr. 7 4 
Basia i Eh pr a ik w571. 65:36  %6— | Koj. Cesarz. Hlżbiety w tocia wolne G. Listy zastaje, A pipot i listy dłużne 
Banku gal. zjem. kred.4!/,pr.601. 94630  V%w96| od podatku za 100 zł. 4 pr. 10450  105:50 | 4d Ale q 
Banku gal. dla handlu i pgm: Kol, Cesarza a Józefa za Austr. zakł, obł. prem, z r.1830 3 pr. 279 - 21 — 
w Krakowie 41, pr. 60 1. 95:50 96:20 190 zł. 5%, pr . . 10675 10775 n n» 1889 8 pr. 251— 268— 
Zemelny Bank hipoteczny Lwów.  Bl-—- 01:70 | Koj. Karola Ludwika po 206 zł. mk. —" j Banku Galicyjskiego dla handlu i 4 
1) Tow. kredyt. galie. ziem. 4 pr. fostemypl. akcyej . . 8650 8530 przemysłu 4/4 pre. 60 1. . . . a B 
(pierwsza emisya) |. 9550  ——| Kol. Arcjks. Rudolfa w wal. koron. Bukow., zakład kred. ziem. los 5 pr. 9925 10025 
Tow. kredyt. gal. ziem. 4 pre. “los wolne od podatku 4 pr. . , . 8450 8550| Gal. Tow. kr, siem. 4 pr. los 56. 83:35 84:86 
w 41*ją sko da. 81:50 —— | kol. Oes. Piżbiety za 200 zł. wk. T > » 4 pr los 4l L 91:50 a 
1) Tow. Ay ‘gal. ziem. 4 pr. A, po (OSEMMpl. akuyk). . „ „ 40 GB=W ©, - A Ma, I : ak ak 
TR 10 3:80 |.83 pr. 52 le Pam Ha 
To fd. dw 46/, los, 52 1. 2:80 AM Oblignoya piorwazeństwa (kolejowa). Banku gal. ziem, kred, 4%, pr. 50 L 9425 #625 
á : ui ai OU EA ON Kai. Are, Albrechta za 300 zł. 5 pr. 10375 10876] Gal. ake. b. hip. Ro |. > Te M dlań 
s 5 w złocie za %0U zł, 5 p . 12075  ——| » mn p h a tę 
pen Pa 29) Kol, czeskiej aach. ; i 30, iodo i nku kraj, dlè t alić kawi PP 
8 Di Ye ROA l dlw kad > 
Galie. fund. propin. 4 pr. . . . 965G yrżu| SONO 24. 4 pr. , e. + BÓG 8605 Bani a mej lat M M PE 
Bukow. tund. propin. 5 pr. . . m Kot. czeskiej dmiiss, a r. 1895 za : ls Di ja a SE) ż 
Komun. Barku kraj. 4%, pr.(Remj vw  śgwiój 400 kor. 4 pr. o BEC 8575 5675 A, y, i F Romui, w» m. 
j ( $ rh 83 | Ki NO ie; iokuinej sa 4G0 aloy * © la Pr =. ak 
Komun, Penig EP 4 pr. (4 ein.) AB W to h Meo i a ro aj gge- Ble Tank obl. kol. żel. 571,4 pr. 51-50 5250 
o end: ROOM cya dh; półnosnej, "= Ferdynanda sm Amatro-węg. banku a lal ś pe, a ak EA 
WA AE c Sry ko i * JE GG RIO tw. pr. KIE Y2' 
s 4 k yr A r. 1205 a — ZU 4 r. 1586, 4 pre. ..  gież5 3333 n " + 
395, masts Lwowa ś gr. s, 80 56 St kok półnośnej EER Verdynanda Ami. IE Ex UN. Ubiizacye z prawom piutwnżonyćwu 
5 3 o Tp a: A ==| r E a a W ERA za 100 zł. non 
Krakowa .. 8L30 8% | Kol. uónormej ceg, Pordynani da aw. 3 
ż E | zr. 887, 4 pre 41:25 925| «piej oda Ozera. m z r. 1854 ie w 
Y. = Koi. półnodnej ses, Ferdynanda em. zk 300 złr. |. 18:60 19:60 
Dukat cesarski ' 11-36 11046 a r. 1888, 4 pre. . 42:25 9325| Kolej e wi A z r. 1884 za 
20 frankówka, . . 1910 I28| ol. połnocnej ces, Ferdynanda em, 200 zdr. 4 pre. . Ne 34610 86:10 
100 rubli rosyjskich srebrnych . .  AB%— Ż534— z r. 1891, % pro. 90:60 91:66] Weg. gal. kol. em. 1870 na 200 złr. s Ar 
100 Fig" 25850 25460 | Ko]. północnej 063, Ferdynanda em. ś A 5 i * m o 99:75 1007 
‘ ski „ 11786 114 1898, $ pre. 2660 9160| Tow. żegl. par, po Dunaju za 
100 marek niemiec io | Kol. północnej CES. Ferdynanda om. i 10. ka m. 4 pre, z nA e o~ 1l1:— 
tek t g r. 1904, á pro . 90:10 91:10) Tow. żeglugi parow. po Dunaju em. " 
a Kipóny RK a, podatek Rowy. | Kol. galic. Karola Ludwika 4 gra. 8580 86:80 z r. 1686 4 pre. e s e „ n « 11650 11150 
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Sporządzone 


według noweczesnych 
wymagań nauki o hygienie 


pielęgnowaniu skóry. 


Wszędzie do nabycia. 
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Nowo zawiązana 
Gospodarsko-landlowa spółka 
„WIKOR“ 


w Nizaskowicacih 
poieca swoje tanie i debre wyroby jak: 
ówki rury studzienne, bloki pu- 
dowiane, plyty chodnikowe, plyty pa- 
sądzkawe i pomuiki. 
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Przyjechali do Lwowa 
dnia 8 kwietuia 1913, 

Hotei Żorza, Pp.: M. hr. Baworowski 
z Germankówki, K. Kenczewski z Brelikowa, 
F. Mysłowski ze Zwienisrza. 

Hotel Imperial. Pp.: E. br. Dzieduszy* 
eki z Izydorówki, T. Starzyński z Derewni. | 

Hotel Europejski. Pp.: E. Bernadinelli 
z Tyrolu, M. Koziarski z Krakowa. | 

Hotel Royal. P.: J. Mądzie] z Dąbrowy. 

Hotel „Narodna Hostynnycia*, Pp.: W. 
Stefanyk z Rusowa, dr. E. Petruszewicz ze 
Skolego. 


Korenówa waluta, płacą żądeią 
1. Losy (za sztukę), 

Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. 2710 3110 
Zakł. kred, dla handl. i przem.100żłr. 482— 494 — 
Clary 40 złr. m. k. 195— 205— 
Pożyczka miasta Lublany 20 złr. 62:50 67:50 
Czerwonego Krzyża austr, Tow.10 złr. 5J-50 55:50 
węg. low. 5ałr. 3225 3625 
Losy fund. Arcyks. Rudolfa 10złr. 82%—  88:— 

J. Akcye Banków (za sztukę), 
Banku Anglo-Austr, 240 kor.. . . 38855 83955 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr, 405:— 410— 
Peszt. Banku handlu i przem. . . 3590-— 3610:— 
Zakł. kred. dia handlu 500 złr. . . 616:50 61950 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. , 808:50 80950 
Do!no-austr. tow. esk. 400 kor. 186— 740 — 
Gal. banku hip. 200 złr. . . 639:— 641— 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 519:50 520:50 
»  Austro-węg, 1400 kor.. . . 2058-— 2063 — 
„ Związku (Unionbank) 200 zł. 58550 58650 
Czeskiego banku związkowego 100zł, 266— 267— 
Zivnostenska banka 100 złr, . . . 26625 26725 


K. Akcye przedsiębiorstw transportowych. 


Bukow, kolei lok. ake. pierw. 200 złr. 430—  435'— 

n»n  „ ake, zakład. 200złr. 410— 420— 
Austr, Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 1306— 131% — 
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4910— 4%50— 


n Juwów-Bełzec(akc. pierw.)200zł. 385— 390 — 
n Jlwów-Ozerniowce-Jassy 200zł. 504— 506 — 
Lwów-Kleparów-Jaworów lokal. 
400 kors r o ee == 305:— 


L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych, 


Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 1023— 1024— 
Prag. Tow. żelazn. przem. 500 złr. . 3428-— 3440: — 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr. 85p-- 855— 
Trifail. Fow, kop. ję TO złr. . . 240:— 246 — 


Galic. karpav. naft. Tow. 500 kor. . 876-— 88150 
schodmiey 500 kor. . . . Ahy 444— 
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków 317— 31850 

M. Weksle. 

Niemieckie Banki, „ . . . . 11790 11845 
Włoskie Banki. „. . . . , 93:55 9875 
Londyn za 16 funt. azt. 4 pro., 2414h 24-167], 
Paryż za 100 franków . . 95:60 95:75 

*»tersbury za 100 rubli 45, pro. 254*— 254-75 
».wajcurenie Banki . . „ a 95630) 95:45 

N Waluty. 
Dukat cesarski . . + 11:41 11:46 
Austr.- K 8 guld. złotamoneta . —*— amore 
20-frank oa EER IAA 19:18 
20-markówka. Na: o a „ 2858 23:62 
Rossyjski półimpery Par e == -* 
Niem. banknoty za 100 marek . 11790 11810 
Włoskie banknoty za 100 lir . 93:70 98:90 
Buble +,.." "= ZN 25325 25425 


- Licytacye. 


L. cz. E, 4264/12 (39) (44 3) 
Fdykt licytacyjny. 

Na żądanie dr. Maurycego Rosenbauma 

we Lwowie odbędzie się dnia 3 czerwca 

1913, o godzinie 10 przed południe, w sa- 


Mo 380 


przynależytościamii, składającemi się z młó- 


i 1211 obszaru. 1088, wraz Zļnia * licytaeyjnego powslanę, 

hędą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 

varni, oparkanienie«, zasiewu żyta na 92 MET- | Wazia jadynie przez przybieje na tablicy są- 

rach, i z zasiewu pszenicy na '8 mcrgsch. dowej. jeśli nas mieszkają w okręgu sądu 

Nieruchomość te wystewiona na liepta- i niżej wyi: nicnego i nie wskażą temuż są- 

ye jest oceniona na 264.175 kor., przynale- | duwi peźeómocenika do doręczeń, w siedzibie 
żności zaś na 2030 kor. sain zamirazkałego, 


r 
455 2— E 
Najniższa cena wynosi WA A powiatowy, Oddział III. 


177.470 kan, 


dzie niż j wymienionym, w biurze Nr. 11, | poniżej tej ceny sprzadaź nie przyjdzie do Złoczów, duia 5 marca 1918. 

lieytacya realności obj, lvk. 842 ks. gr. gm, aż u M a |" EC 

kat. Łuka, składającej się z parcel badowie- arunkt licytacyjne. i odnoszące sie , l "4 
n obszaru 1006 s: ~ znejdrjącymi się | do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- | Ad G. D. Z 5174/1918 VI. (4283 3—3) 


Aus Cora Kundimachung. 

Von der k. k. Generzldirektion der Ta- 
bakregie in Wien wird behufs Verausserung 
der bei mehreren K., k. Tzbakfabriken auge- 
sammelten Holestoffdeckelskarte, braun und 
grauweiss, sowie derlei Holzstofhieckelspine 
und Sehmutzdeckei hiemit die ailgemeine 
Konkurrenz ausgesahrieben. 

Sehrifilicha, mit der Quittung einer 
k. k. Kassa über den Erlag eines 5 pre. Va- 
diums versehene, mit einer Krone per Bo 


bularay, wysiąg katastralrry, protokoły oce- 
nienia i l. 6.) może każdy, mający «Bęć ku- 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędo 
| wyc h w sada ie niżej wymienionym, W mi 
rze Nr. L 

Takie prawa, wobee których niniej- 
Sza SA byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaeżo- 
nym terminie Kcytecyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieru homości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 


domem mieszkalaym z budynkiem z młyn 
i budynkami gospodarczemi na pó. 39 | 62 się 
znajdnjącymi, z ogrodów obszaru 2 m. . 487 SĘ 
z roli najlepszej jakości (ezarnoziem) 0%: szaru 
6 m. 1472 s, średniej jakości (glinki z pie- | 
skiem) i rumosze urodzajne obszaru 64 m. 
984 s*, pośledniej jakości (mierne glinki i 
szutrowe kumieniste pola) obszaru 109 m. 
133 s?, łąk obszaru 26m. 3145 s? tsuehych, 

słodkich), łąk miernej jakości moczarowa- 


kwaśnych obszaru 18 m. 1231 s”, pa- 
x BM 34 m. 4601 s* z lasu 4 Osoby, dla których jakie prawa lub | zen gostempelte und auf der Adressseite 


. . f 
067 obszaru 27 m. 966 s*, z drzewostanem | ciężary na powyższej Kecimol bądź | des Kuveris mit der Aufschrift: P „Offerte au 
na YA largo wej przestrzeni, z parcel wo- { obecnie już istnieją, bądź w toku posiępowa- | Abnahme von Holzstoffdeckelskart* bezeichne- 


mian | te Offerte ana bis im 16 April 1913, 


mittsgs, bei der k. k. Generaldirektion dor 
Tebakregie in Wien, IX., Porzellangasse Nr. 
5L, einzubringen, wosełbsi such dis ausfiihr- 
liche Kundmachung zur Kinsiebt aufiiegt. 
K. k. Generaidirektion der Tabakregie. 


Wien, am 20 Marz 1918. 
Der k, k. Sektionschef und Generaldirektor: 
Scheuch:natubl. 
L. Nam, VII, e. 958 (4230 3—8) 


Obwieszczenie, 

Celem zabezpieczenia dostawy kamieniś 
iamanego do budowli na rzece Dunajcu od 
Zgłobice do Głowa w klm. od 39000 do 

21-000, które ineją być przeprowadzone w lš- 
tach 1913, 1914 i 1915 odbędzie się dni8 
18 kwietnia 1918, o godz. 12-tej w południe 
(czas kolejowy) rozprawa ofertowa w e. k. 
Kierowaictwie budowy regulacyi dolnego 
Dunajca w Tarnowie. 

lość w powyższym czesie dostawić się 
mających materyałów wynosi około 15.000 m* 
kamienia łamanego. 

Powyż podana ilońć materyałów waf 
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tusei fiskalnej około 98400 koron ma być 
dostarczaną do budowy częściowo w terminach 
oznaczonych przez e. k. Kierownictwo bu- 
dowy regulacyi dolnego Dunajca w Tarnowie 
i može być w rezie zwiększenia lab zmniej- 
szenia zapotrzebowania o 20 pre, zwiększona 
lub zmniejszona, przedsiębiorca jednax W r2- 
zie zwiększenia dostawy nie może żądać wyż- 
szej ceny za materyały w większej ilości do- 
starczone, ani też rośrić sobie jakichkoiwiek 
pretensyi do Skarbu Państwa w razie zmniej- 
szenia dostawy. 

Warunki dostawy i wykaz cen jeduost- 
kowych przejrzeć można w godzinach urzę 
dowych w wymienionem e. k, Kierown'cixie 
budowy, gdzie także do godziny 12-tj w po- 
łudnie oznaczonego na rozprawę dala, mają 
być wnoszone oferty sporządzono ściśle w ediug 
przepisanego wzoru, zaopatrzone znaczkiem 
stemplowym na 1 koronę ! w wadyum w kwo 
cie 3000 kor. w gotówce lub pupilarnych ps- 
pierach wartościowych, obliczonych według 
kursu z dnia poprzediiego. 

W ofercie sporządzonej według poniżej 
podanego wzoru ma być podany jednol:ty 
opust z cen fiskalnych dla całej destawy wy- 
rażane cyframi i słowami. 

Oferty wniesiona po godzinie I2-tej o- 
znaczonego dnia nie będą przyjęte, oferty 
zaś oddane w innym urzędzie, alho mieza- 
opatrzone znaczkiem ste:splswym lub w wa- 
dysm, niespoiządzone ściśle w sposób prze- 
pisany, opiewające na częściową dostawę. 
wyrażające różnoraki opust z cen fiskaluych 
dla różnych imaterysłów lub zaopatrzone do- 
pi-kimi nie będą uszględnione. 

Lwów, dwa 29 marca 1918. 

Z c. k. Namiesinietwa, 
Za e, k, Namiestnika : 
Ustyanowski w. r. 


z | 
CZĘ | Wzór oferty). 


Korona 


Ofert. 
Mocą któ|rej ja (my) niżej pedpisany (ni: 
obowiązuję (wy) się w roku 1913 do- 
starczyć w terminech przez e. k. Kiero- 
wnictwo budowy regulacyi a RÓ c 
czaaczonych kamienia 
regulacyjnych na . 
E a Hri WE... wkm. 
GIN o w jiości i p-d 
warunkami podanymi w obwieszczeniu za opu- 
stm aa a a (cyframi i stowaimi) 
odsetek z cen fiskalnych. 
Warunki licytzeyjne znane mi (nəm) 
są dokłsdni» i poddzję (my) się takowym bez 
żadnego zastrzezenia. l 
Jako wdjus: składem (my) . 


Ph "191 : 


łamanego do budowii 


W. . © „Ame. 
(Podpis i miejsce zamieszkania). 


L. cz. E. XII. 4285/12 (15) 
Edykt licytzepjny. 
Na wniosek Krakowskiego Banku kre- 
dytowego, stowarzyszenia zarej. z ogr. porę- 


(4805 2—3) 


ką w Krakowie, odbędzie się dnia 14 maja 


1918 o godzinie 9 przed południem w biu- 
rze Nr. 49 na zasadzie obecnie zatwierdzo- 
nych warunków licytacye realności lwb. 800 
ks. gr. gm. Krsków, skłzdającaj się z parceli 
gruntowej obszaru 20770 m. kw. (ugród), zřą- 
czonej z realnością lwh. 295 ks gr. Kraków 
Dz. V. Przynależności brak. 

Wartość szacunkowa tej reslności 108 
kor. 50 b. : 

Najniższa oferta 51 kor. 75 b. , 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. e 

Licytacya tej realneści kędzie przepro- 
wadzona łącznie z licytscyą realności iw. 
295 ks. gr. gm. kat Kraków Dz. V. w spra- | 
wie L. cz. E. XIII. 2081/12 z tem, że naj- 
pierw przeprow:dzeną zostanie licytucy. re- 
alności lwh. 295. a następnie zaraz licytseya 
realności lwh. 300 ks. gr. Kraków Dz. V. 

C. k. Sąd powiutewy cywilny, 
Oddzi.ł XIII. 
Kraków, dnia 25 marea 1918. 


L. cz. E. XIII. 2081/12 (52) (4306 2—3) 
Kadyks jicytacyjuy. 

Na wniosek Towarzy:twa wzajemnych 
nbezpieczeń w Krakowie, odkędzia się dnia 
14 maja 1913 o godzinie 9 przed południem, 
w biurz Nr. 49, na zasadzie zatwierczo- 
nych wsrunków lisytacya realności lwh. 295 
dawna 1035 ks. gr. gia. kat. Kraków Dz. V. 
Kleparz ul. Warszawska |. or. 17 składajacej 
się z willi jednopiętrowej murowaaej z bu- 
dynkiem pgospedarczym, bogato i artystysz- 
nie urządzonej z parkiem otaczający m milę 

Do reainości tej należą 70 sztuk drzew | 
dzikich i owocowych, krzewy 1 róże, altana, 
chodnik, pręty raosiężne i 20 sztuk żaluzyi. 

Wartość szacunkowa realaości wynosi 
331.775 kor. 

Najniższa oferta 165.887 kor. 50 h. 

Wartość szacunkowa przynależcości 500 
kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie; 
nastąpi. i : | 

Licytacya tej realności będzie przepro- 
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wadzoną łącznie z licytacyą realności iwh. 
300 ks. gr. gm. Kraków w sprawie E. XIIL | 
4285 13 z tem, że najpierw przeprowadzoną į 
zostanie licytaeya realności lwl. 295, a na- 
stępnie zaraz licytacya realności lwh. 800. 
C, k. Sąd powiatowy cyw., Oddział XIII. 
Kraków, dnia 25 marca 1918. 


i. cz, E. 2075/12 
Kdykt lieytacyjny. 

Na żądanie Związku gespodarezo - han- 
dłowego w Trembowli i tow., odbędzie się 
dnia 10 kwietnia 1918 o godzinie 9 przed 
połudaieiz w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 8, licytacya reslności obj. lwh. 
578 ks, gr. gm. Orzechowiec, składającej się 
z p. bud, i. kat. 187 i 189 o obszarze 169 
m”, na których znajduja się dom mieszkalny 
o 2 izbach. oraz 2 szopy i budynek dachów- 
ką kryty, tudzież p. grt. lkat. 262/5, 262 4, 
262/6, 340/9, 546,1, 788/1, 789/1, 1615/12 i 
1828/3, o łącznym obszarze 30.656 m?, wraz 
z przynałeżnościarai, składającemi się z za- 
siesu p zenicą i żytem, 

Nieruchomość powyższa wraz z przyna- 
leżueściami wystawiona na licytacyę iest o- 
ceniona na dziesięć tysięcy ośimset czterdzie- 
ści j dən koron. 

Najniższa cena wynosi siedem tysięcy 
dwieście dwadzieścia sześć koron 40 hal., 
poniżej t-j ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki jieytacyjne, która się równo- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tych 
a'eruchomości dokumenta (wyciąg tsbularny, 
wyciąg katastralny, protokoły Gcenienia it. 
d.) może każdy, mający chęć kupienia. przej- 
rzeć podemss godzin urzędowych w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

C k. Sąd powistowy Oddział IV. 

Podwołuczyska, dnia 15 lutego 1918. 


(4261 3—3) 


L. ez. E. 1559/12 (19) (4259 2—3) 
Kdykt lieytacyjny. 

Dnia 21 kwietnia 1918 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się relicytacya 
całej reulności iwh. 17 ks. gr. gm. kat. Li- 
manowa objętej. 

Dia reiicytacyi obowiązują wsrunki li- 
cytaryjne zatwierdzone ts. uchwałą z dnia 
19 września 1912 L. cz. E. 1559/12 (4) z 
tą odmianą, że najniższa oferta wynosić bę- 
dzie połowę ceny szacunkowej, t. j. kwotę 
8475 kar. 

Warunki lieytacyjne i inne dokumen- 
ta przejrzeć można w sądzi» tutejszym. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Limanowa, dnia 14 marca 1913. 


L. ez. E. 2908 12 (8) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Jadwigi Jurkowej z Redzie- 
«ków, odbędzie się w tut. sądzie dnia 18x30 
kwietnia 1913 o godzinie 10 przed połuduiem 
liryiscya: 

48 cz. realności lwh. 1582, 

2/8 cz. realności lwh. 1884, 

2/4 ez. realności lwu. 1837 gm. Ra- 
dziectowy. 

Wartość szacunkowa wynosi 790 kor. 

Najniższa oferta 526 kor. 68 hal. 

Warunki lieytacyjne i protokół Osza- 
cowania przejrzeć można w biurze Nr. 5. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. VI. 

Żywice, dnia 25 lutego 1918, 
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L. cz. E. 3158/12 
Edykt. 
Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Żywca, odhędzie się w tut. sądzie dnia 18 
kwietnia 1918 o godz. 9 przes południem, 
licytecyś: 
2/8 cz. realnośsi lwh. 6 gim. Stary Ży- 
wise wartości szae. 26 ker. 15 h.. 
czła lwh. 89 wartości ezac. 2415 kor. 
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80 h., 
cała lwh. 93 z demem wartości szac. 
17.125 kor. 56 b., razem 19.570 kor. 51 h. 

Najniższa oferta powyższych realności 
ayacsi 13.047 kor. 02 hal. 

Do realuości lwh. 98 należy metor ben* 
zyhowy Z narzędziami, chyblarka, aparat do 
wiereenia z narzędziami, maszynka zwana 
fryzka, póika tarczowa, maszyna do ostrze- 
nia noży, rompa i dymano maszyna z insta- 
lacyą elektryczną oszacowane na 7000 kor. 

Warnnki licytacyjne i wyciąg, protokół 
oszaC0% anis, przejrzeć można w biurze Nr. ð, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. VI. 

Żywiec, dnia 14 lutego 1913. 


L. 1582 (4284 3—3) 
. _ _ Ogłoszenie licytaeyi. 

Niniejszew podaje się do powszechnej 
wiadomości, że celem wydzierżawienia tut. 
solnych łazienek gminnych ze salą inhala 
eyjną na przeciąg czasa lat 8 względnie lat 
9 posząnszy od daia 1 ewentualnie 15 maja 
1913 przeprowadzoną zostanie publiczna li- 
ceytacya ufertowa daia 25 kwietnia 1913 o 
godzinie 10 przed południem w kanceelarji 
tut. urzędu gminnego. 


9 kwietnia 1918. 


Cenę wywołania ustanawia się w kwo- | 


cie 8022 kor. 

Przystępujący do lieytacyi winni będą 
złożyć wadyam w wysokości 10 pre, ceny 
wywojania. 

Oferty pisemne, zaopatrzone w wyma- 
gene wadjum mogą być wnoszone do dnia 
25 kwietnia 1913 godziny 9 rano do rąk 
podpisanego naczelnika gminy. 

Po przeprowad 8 niu licytacyi ustnej zo- 
staną otwaite oferty pisemne. 

Bliższe warunki licytacy jae można przej- 
rzeć w kancelaryi tutejszego urzędu gminne- 
go w godzinach urzędowych. 

Deiatyn, deia 4 kwietnia 1915, 

Naczelnik gminy, 


L. Nam. VIII, c. 697/6 (4412 1—3) 
Obwieszczenie. 

Celem zabezpieczenia dostawy kamienia 
lamsnego do regulacyi Wisły i wykonania 
narzutów na budowla'h regulacyjnych w la- 
tach 1918—1915, w sekcyi VI. od km 
209 1/2—227, w obrębie Ekspozytuuy tarno- 
brzeskiej odbędzie się dnia 21 kwietnia 1913 
o godzinie 12 w południe (czas kolejowy) 
w biurze e, k. Kierownictwa regulacyi Wisły 
w Krakowie publiczna rozprawa ofertowa. 

Podstawę do obliczenia kosztów doste- 
wy, jaka w. powyższym czasie na tej prze- 
strzeni ckaże się potrzebną, stanowią plany 
sytusczyjne i profilowe wypracowane na od- 
n gae kudowle, która we właściwym czasie 
będą wskazane przedsiębiorstwu przy proto- 
kolarnem oddaniu budowy do wykonania, 
a z których przekona się o ilości i rodzaju 
robót wykonać się mających. Dostawa mate- 
ryałów i wykonanie robót ma się odbywać 
w terminach oznaczonych przez wymienioną 
Ekspozyturę e. k. Kierownietwa Wisły. 

Warunki dostawy i wykaz een jednost- 
kowych przejrzeć można w godzinach urzę- 
dowych w wymienionem e. k. Kierownietwie, 
w którem także do 12-tej godziny w połu- 
dnie oznaczonego na rozprawę dnia, mają 
być wniesione oferty, sporządzone dla każde: 
sekcyi z osobna, ściśle według przepisanego 
wzoru, zaopatrzone znaczkiem stemplowym 
na 1 kor, i w wadyum 2000 kor. w gotówce» 
lub pupilarnych papierach wartościowych, 
obliczonych według kursu z dnia poprze- 
dniego jednak poniżej wartości nominalnej, 
przyczem się uadmienia, że jakość papierów 
waltościowych na wadya określa bliżej $ 19 
szczegółowych warunków. 

W ofertach sporządzonych według po- 
niżej podanego wzoru ma być podany jedno- 
lity opust z cen fiskalnych dla całej dostawy 
wyrażony cyframi i słowami. 

Oferty wniesione po godzinie 12 w po- 
łudnie oznaczonego dnia nie będą przyjęte, 
oferty zzś oddane w insym urzędzie albo 
niezaogatrzone znaczkiem stemplowym lub 
w wadyum, niesporządzone ściśle w sposób 
przepisany, wyrażając różnoraki opust z cen 
fiskalnych dla różeych materyałów, lub za- 
opatrzone dopiskami, nie będą uwzględnione. 

e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 2 kwietnia 1918, 

Z» e. k. N»miestnika : 
Ustyanowski, w. r. 


g s à 
| BAR (Wzór oferty). 


ki rona Oferta. 

Moog któ] ej ja (my; niżej podpisany fni) 
obowiązuję (my) się w latach 1913—1915 
dostarczać w terminach przez e. k. Kiere- 
wnictwo regulzcyi Wisły w Krakowie wzęlę 
daie przez t+goż Ekspozyturę w Taraobrzegu 
wgenaczać się mających materyały kamienne 
i wykonać narzuty kamienne na budowlach 
regulacyjnych na rzece Wiśle w cbrękie 
Ekspozytury tarnobrzeskiej w sekcyi VI. 
km. 295—2270. 

W Krakowie, dnia . , « kwietnia 1913. 
(Podpis i miejsce zamieszkania.) 


Do L. 586/913 
Rczp'sanie ofertowe. 

C. k. Zarząd salinarny w Delatynie za- 
mierza rozdać, w drodze publicznego prze- 
targu, wykonanie robót około budowy domu 
mieszkzlnego dla dwóch dozórców, wraz z 
budynkiem gospodarczym, ogrodzeniem i 
studnią. 

Dotyczące przedmiary, plany, ogólne i 
szczegółowe warunki licytacyjne, formularze 
dla ofert, można przejrzeć w kaneelaryi e. k. 
Zarządu saljnarnego w Delatynie w godzinach 
urzędowych, tam też moża% otrzymać formu- 
larze ofert. 

Warunki licytscyjne, przedmiary i pla- 
ny muszą być, przed oddaniem oferty na do- 
wód przyjęcia do wiadomości, przez oferują- 
cego własnoręcznie podpisane. 

Oferty odpowiednio ostemplowane, wła- 
śnoręcziie podpisane i opieczętowane mają 
być opatrzene napisem: „Oferta na budowę 
domu mieszkainego dla dwóch dozorców na 
e. k.salinie w Delatynie* i oddane najpóźniej 
do 12-tej godziny przed południem dnia 30 
kwietnia b. r. w kancelaryi c. k. Zarządu sa- 
linarnego w Dałatynie, 


(4281) 


Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w tym 
samym dniu o 8 godzinie po południu, przy- 
czem mogą być oferenci obecni. 

Przed wniesieniem oferty należy złożyć 
w kasie e. k. Zarządu salinarnego w Delaty- 
zie wadyum w gotówce lub w papierach 
wartościowych, wynoszące 5 pre. cferowanej 
kwoty. 

Oferty wniesicne nie na przepisanych 
frmularzach lub teź nie odpowiadające wa- 
rankom rozpisania, dalej oferty, na których 
zskezpieczenie nie złożono wadzyum, jak ró- 
wnież oferty, któreby nadeszły po upływie 
terminu wniesienia nie będą uwzględnione, 

Oferenci związani są swem ofertami, 
aż do zatwierdzenia przetargu przez e. k. 
krajową Dyrekcyę skarbu we Lwowia, po- 
czem zwróci się poręczne oferentów nieu- 
względnionych. 

C. k. krajowa Dyrekcya skarbu we 
Lwowie zastrzega sobie prawo przyjęcia, 
względnie odrzucenia ofert przedłożonych, 
według swego nznanis. 

0. k. Zarzgą saiinarny. 

Delatyn, dnia 81 marca 1918, 


L. ez. E. 4980/12 8 
Edykt licytseyjny. 

Dnia 18 maja 1918 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
sali Nr. IV., we Lwowie lieytacya realności 
vbj. lwh. 235 gm. Brzuchowies wraz z przy- 
należnościami. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1804 kor. 

Najniższa cena wynosi 1202 kor. 66 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchcomści dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mająsy chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. IV. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZOne, 

Te osoby. dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiada-niane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. i 

Wyznaczenie terminu lieytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
bipotecznego dla wzmiankowanej nierurho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy S, II, Oddział IV. 

Lwów, dnia 31 marca 1918. 
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L. cz. E. 1580/12 
Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwującej Kasy 
kredytowej i oszczędności w Jabłonowie, od- 
będzie się dnia 18 kwietnia 19138 o godzi- 
nie 9 przed południem w biurze Nr. 8, na 
zasadzie zatwierdzonych warunków licytacya 
realności lwh. 2056 ks. gr. gm. Kosmacz. 

Wartość szacunkowa 2600 kor. 

Najniższa oferta 1933 kor. 12 h. 

Do realności lwh. 2056 ks. gr. Kosmacz 
należą następujące przynależności: piwnica, 
bróg, 68 olch, 9 jabłoni, 2 jawory, płot, 2 
czereśni, 25 śliw i 6 smerek oszacowsne na 
299 kor. 70 h. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. sąd powiatowy w Jabłonowie, 
jako sąd hipoteczny zano'uje wyznaczenie 
terminu licytacyjnego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV. 

Jabłonów, dnia 4 marca 1918. 
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L. cz. E. 197812 (3! 
Edyki lieytacyjny. 

Na żądau:e Kasy vszeczędności w Ho- 
rodence, zastąpionej przez adw. dr, Bosa- 
kowskieyo, odbędzie się dnia 7 maja 1918 o 
godzinie 9 przed południem, w sądzie uiżej 
wymienionym, w biurze Nr. 80 licyta-ya po- 
siadłości I. lwb. 2910, IL 5416. III 5417 
gm. Horodenka, składających się ad 1. z pare. 
gr. 548/1 obszaru 8 ar, 88 m, kw.. z pare. 
548/2 obszaru 4 ar 98 m. kw., ad 2. z pare. 
bud. 1288/1 obszaru 5 ar 90. m. kw. z pię- 
trową kamienicą, ad 3. z pare. bud. 1288/2 
obszaru 3 ar. 45 m. kw. z łaźnią. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
oceniono ad 1 na 150 kor, ad 2. na 6700 
kor., ad 8. na 2600 kor. 

Najniższa cena wynosi ad 1. 100 kor., 
ad 2.3350 kor., ad 3. 1800 kor., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku 

Warunki licytacyjne, które zatwierdza 


(4315) 


się równocześnie i odnoszące się do tych nie- : 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, į 


8 


Nieruchomość wystawiona na liggtaeyej oszczędności w Strzyżowie, odbędzie się nie wskażą temuż sądowi pełnomocnika dla 


jest oceniona na 1600 kor. przynależności zaś 


wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t.d.), į na 40 kor. 


może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 


Najniższa cena wynosi 1093 kor. 33 hb., 


podczas godzin urzędowych, w sądzie niżej | poniżej tej cemyj sprzedaż nie przyjdzie do 


wymienionym, w biurze Nr. 30. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
ści nia mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada- 
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te- 
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Horodenka, dnia 81 grudnia 1918, 


L. cz. E, 5845/18 (5) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa oszczędności 
i zaliczkowego w Gwoźdzeu, zastąpionego 
przez adw. dr. Trachtenberga w Kołomyi, od- 
będzis się dnia 8 maja 1918 o godzinie 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 80 lieytacya realności 
obj. lwh. 1. 1292, 2. 1388 i 3. 1/4 części lwh. 
784 gm. Wierzbowce, składającej się ad 1. 
z pare. gr. 477/1 i 478/2 o obszarze 158 s. 
kw., stanuwiących rolę i pastwisko, ad 2. 
z pare. gr. 1217 o obszarze 786 s.kw., ad 3. 
z pare. gr. 2884/2 i 2385/1 z połową chaty 
na pare, gr. 2384/2 siojącą. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione ad 1. na 80 kor., ad 2. na 
400 kor., ad 3. 1/4 część 437 kor. 50 h, 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 58 kor. 
34 h., ad 2. 266 kor. 67 h., ad 8. 291 kor. 
67 h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniejszem 
zatwierdza i odnoszące się do tych nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenieniai t d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 30. 

Prawa, wobec których niniejsza liey- 
- twcya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju eo do samej nieruchomości. nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Osoby, dla których jakie prawa lub cię- 
żary na powyższych nieruchomościach istnieją, 
bądź w toku postępowania licytacyjnego po- 
wstaną, zawiadsmione będą o dalszych wy- 
darzeniach tego postępowania jedynie przez 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie mie- 
szkają w okręgu sądu tutejszego i nie wska- 
żą temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń, 
w siedzibie sądu zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Horodenka, dnia 9 lutego 1913. 


=— 


L. ez. O. 145/13 (1) 
Edykt 


(4820) 


(4448) 


Przeciw niewiadomej z życia i miejsca 
pobytu Katarzynie lo Hawrylak 20 Marko- 
wicz wniesiony został do e. k. sądu powia- 
towego Oddział II. w Muszynie przez Stefana 
Kretę i Maryę z Węgrzynów Kretową z Au- 
drzejówki pozew o uznsnie i wpis prawa 
własności połowy realności łwh. 221 ks. gr. 
gm Andrzejówka. 

Na podstawie tego pozwu wyznaczoną 
została saudysncya na dzień 15 kwietnia 1913, 
godz. 9 rano, 

Ueiem strzeżenia praw Katarzyny lo 
Hawrylak 29 Markowicz ustanswia się p. dr. 
Semena Bułyka, adwokata w Muszynie, ku- 
ratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie kurand- 
kę w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika niezamianuje. 

C. k, Sąd powiatowy, Oddział II. 

Muszyna, dnia 27 marca 1913. 


L. cz. E. 3150/12 5 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Kasy oszczędności, zastąpio- 
nej przez adw. dr. Bosakowskiego, odbędzie 
się dnia 14 maja 1913 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 30 lieytacya posiadłości lwh. 302 
gm. kat, Korniów składającej się z pare. bud. 
29 obszaru 50 s. kw. z chatą, stajnia, szopą 
i karmnikiem, oraz z pare. gr, 99 obszaru 
100 s. kw. pare. gr. 106 obszaru 1046 s. kw. 
pare. gr, 1018 obszaru 287 s. kw., pare. gr. 
1014 obszaru 635 s. kw, pare. gr. 1299 
obszaru 882 s. kw., pare, gr 1800 obszaru 
277 s. kw., parc. gr. 1801 obszaru 60 s. kw., 
wraz z przynależnoociami, składającemi się z 
muru i 80 drzew owocowych. 


(4886) 


skutku. 

Warunki lieytacyjne, które zatwierdza 
się równocześnie i odnoszące się do tej niee 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia j t. 
d.) może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 30. 

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnymm inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tabliey 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV. 

Horodenka, dnia 10 lutego 1918. 


L. cz. E. 879/12 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Ferdynanda Miinza, odbę- 
dzie się dnia 14 maja 1913 o godzinie 8:30 
po południu w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 4 w Andrychowie lieytacya real- 
ności lwh. 496 gm. Frydrychowice, Piotra 
Pękali własnej. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 5006 kor. 60 h. 

Najniższa cena wynosi 333 kór, 78h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki liecytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 6. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Andrychów, dnia 27 marca 1918. 


(4309) 


L. cz. E. VII. 4717/18 (7) 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 15 maja 1913 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie tutejszym. w binrze Nr. 
21, odkędzie się licytacya 12/18 części real- 
ności obj. lwh. 169 gm. Mikuliczyn, zobowią- 
zanych własnych, wraz z przynależnościami. 
opisanemi w protokole ocenienia. 

Niieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 3375 kor. 70 h. 

Najniższa cena wynosi 2250 kor. 47 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może ksżdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie tutejszym, w biu- 
rze Nr. 21. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 


(4311) 


L. cz. E. 9/12 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Rozdole, zastąpionego przez dyrektora An- 
drzeja Nadolskiego, odbędzie się dnia 7 maja 
1913 o godzinie 10 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 8, li- 
cytscyż: 

1. całej realności obj. lwh. 997 gm. 
kat. Rozdół, 

2. połowy realności obj. Iwh. 984 gm. 
kat. Rozdół, 

8. całej realności obj. lwh. 716 gm. 
kat. Krupsko. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę są ocenione: 

ad 1. realność obj. lwh. 997 gm. Roz- 
dół na 400 kor., 

ad 2. połowa realności obj. lwh. 984 
gm. Rozdół na 100 kor., 

ad 3. cała realność obj. lwh. 716 gm. 
Krupsko na 400 kor. 

Najniższa cena wynosi za realność 
pierwszą i ostatnią po 266 kor. 20 h., za 
połowę realności lwh. 984 gminy Rozdół 67 
koron. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta, może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mikołajów, dnia Í kwietnia 1913, 


(4895 1—3) 


L. ez. E. 222/13 (6) 
Edykt lieytacyjny. 
Na żądanie Towarzystwa kredytowego 


(444) 


dnia 30 kwietnia 1913 o godz 9 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym w biu- 
rze Nr. 12, licytacya realności lwh. 40 gm. 
kat. Strzyżów, z parceli budowlanej i domu 
się składająca, wraz z przynależytościami, 
składającemi się z parkanu, 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest ocenionana 15.010 kor., przy- 
należności zaś na 30 kor. 

Najniższa cena wynosi 9805 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które zatwierdza 
się i oduoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i 6. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 12. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej neruchomo- 
ści nia mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZON€, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyqacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo- 
wi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

. k. Sąd powiatowy, Oddział IL 

Strzyżów, dnia 28 marca 1918. 


L. ez, E. 2887/12 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Majera Eissmana w Horo- 
dence, odbędzie się dnia 7go maja 1913, o 
godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 30, licytacya 
posiadłości łwb. 5540 gm. Horodenka, skła- 
dającej się z pb. 1601 ze sklepem i maga- 
Zynem. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest oceniona nu 5000 kor. 

Najniższa cena wynosi 2500 kor, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się równocze- 
śnie zatwierdza i odnoszące się do tej nieru 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokół ocenienia i t. d.), 
może każdy, msjący chęć kupienia. przejrzeć 
po.'czas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 80. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
Jlieytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
szone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż 84- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodenka, dnia 10 stycznia 1918. 


(4316) 


L. cz. E. 1194/12 (5) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądsnie dr. Maryana Krówczyńskie- 
go odbędzie się dnia 8 maja 1918 o godzi- 
nie 9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 19, licytacya poł. 
realności lwh. 813 gm. Derewlany, wraz z 
przynależnościami. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 250 kor. 

Najniższa cena wynosi 166, kor. 67 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki liecytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d., może każdy mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 81. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Tə osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obeenie już istnieją, bądź w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada- 
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania licytacyjnego jedynie przez 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie mie- 
szkają w okręgu sądu niżej wymienionego i 


(4326) 


1 


| Soręczeń, w siedzibie sądu zamieszkałego. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
dnia 7 marca 1918. 


Kamionka strum., 


L. ez. E. 3244/12 (6) 
Edykt licytacyjny, 

Na żądania Mosesa Kalmusa w Horo- 
dence, zastąpionego przez adw. dr. Werbera, 
odbędzie się dnia 8 maja 1918, o godzinie 
9 przed południem w sądzie niżej wymienio- 
ńym, w biurze Nr 30, licytacya posiadłości 
lwh. 20 gm. Olej, Korniów, składającej się 
z pbud. 47 obszaru 197 s. kw. z chatą, staj- 
nią, stodołą i studnią, oraz z pare, grt. 1146 
obszaru 576 s. kw., pgrt. 1147 obszaru 576 
s. kw. i pare. grt. 1148 obszaru 1 morg 40 
s. kw., wraz z przynależnościami składające- 
mi się ze studni i płota. 

Nieruchomości z przynależnościami wy- 
stawione na licytacyę są ocenione na 2190 
koron. 

Najniższa cena wynosi 1460 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się równocze- 
śnie zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 80. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada- 
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te- 
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodenka, dnia 20 stycznia 1918. 


(4317) 


L. cz. E. 1085/11 
Edykt lieytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwującej Jakó- 
ba Kamma w Lutczy, odbędzie się dnia 5 
maja 1913 o godzinie 9 przed południem, w 
biurze Nr 8 na zasadzie zatwierdzonych wa- 
runków relicytacya następujących realności : 

a) Iwh. 415 ks. gr. gm. Luceza stano- 
wiącej pgr. 509 i 508/2, 

b) lwh. 819 ks, gr. gm. Luecza, sta- 
nowiącej pgr. 508,4. 

Wartość szacunkowa : 

ad a) 1336 kor. 63 b., 

ad b) 842 kor. 63 hb. 

Najniższa oferta : 

ad a) 800 kor. 81 h, 

sd b) 421 kor. 81 h. 

Do realności lwh. 415 ks. gr. Luteza 
należą następujące przynależności: drzewa 
owocowe i płot, oszacowane na 65 kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

0. k. sąd powiatowy w Jabłonowie, 
jako sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie ter- 
minu licytaeyjnego, 

0. k. Sąd powiatowy, Oddzisł IV. 

Jabłonów, dnia Ż1 marca 1918. 


(4440) 


L. cz E. 5267/12 (4) (4315) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Altera Kocha, odbędzie 
się dnia 8 maja 1918 o godz. 9 przed połu- 
dniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 30, licytacya posiadłości I. lwh. 128, 
II. lwh. 124 gm. Wierzbowee: 

I. skł:da się z pare. grt, 1110 rola ob- 
szaru 754 s. kw., 

II. z parc, bud. 184 obszaru 133 s. kw. 
z chata, stodołą, karmnikiem, oraz z pare. 
grt. 44/1 ogród obszaru 250 s. kw., pre. grt. 
1440 rola obszaru 1 morg 72 a. kw., pare. 
grt. 1547 obszaru 1 morg 236 s. kw. i pare. 
grt. 653/4 i 654/4 obszaru 75 s. kw. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione: 

I. na 400 kor., 

II. na 4670 kor. 

Najniższa cena wynosi: 

I. — 267 kor. 

IL. — 3114 kor. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które zatwierdza 
się równocześnie i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny; 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w 84- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 80. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 


zgłosić do sądu nsjpóźniej przy wyzneczo-. adwokata dr. Fragnera., odbędzie się dnia 30, L., cz. E. 3454/12 (5) 
Rym terminie licytacpjnyn:, inaczej roszcze- | 
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kwietnia 1918 o godzinie 9 przed południem 


nia tego rodzaju co do samej rierucho:wości | w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 57 


nie mogłyby być już ve skutkiem podno- 
szone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ga powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania livytacyjnego powstaną. zawiaądamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego po- 
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodesgka, dnia 24 stycznia 1918. 


L. cz. E. 50412 (8) 
Edykt licytacyjny. 
W dniu 10 msja 1918 o godzinie 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 4, odbędzie się licytacya: 
realności lwh. 607, 
. lwh. 609, 
. lwh. 443. 
. lwh. 830, 
. 48 części Iwh. 608, 
. 10,80 Iwk. 601 gminy Szczawnica 
wraz z przynsleżytościami realn. lwh. 448, 
składającemi się z 5 łóżek, 8 szsf, 4 stoli- 
ków i 4 krzeseł, stanowiącemi urządzenie 
willi. 
Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione: 
ad 1. na 
ad 2. na 
ad 8. na 


(4392) 


GD OT H> W ao 


500 kor. 61 h., 
1095 kor. 90 b., 
13.847 kor. 68 h., 
ad 4. na 981 kor. 28 h,, 
ad 5. na 142 kor. 46 Lb., 
ad 6. na 164 kor, 85 h., przynależno- 
ści zaś na 58 kor. 
Najniższa cena wynosi: 
ad 1. — 338 kor. 74 h., 
ador —*780 korr 60h., 
ad 8. — z przynależnością 9267 kor. 
Ey 
ad 4, — 654 kor. 19 h., 
ades. + 194% kor- t961. 
ad 6. — 122 kor. $0 h. 
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 
C. k. Sąd powistowy, Oddział IL 
Krościenko, dnia 27 marca 1913. 
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L. cz. E. VII. 4635/12 (8) 
Edykt licytacyjny. 

Daia 15 maja 1915 o godzinie 10 przed 
południem, w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 
21 odbędzie się iicytacy: 

a) 938 części reainości lwh. 629 gm. 
Delatyn Petra Stefanowskiego a. Nykały wła- 
snych, oraz 

b) 3/10 części realności Iwh. 89 gm. 
Delatyn Jewdochy Stefanowskiej ur. Stani- 
sSzczuk własnych, wraz z przynależnościaini, 
składającemi się z drzew. 

Nieruchomości wystawione na licytacyg 
Są ocenione: 

ad a) na 2004 kor. 75 bal., 

ad b) na 1800 kor., 

przynależności: ad a) na 75 kor. 80 h. 

ad b) na 270 kor. 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 1856 kor. 66 hat, 

ad b) 1380 kor., poniżej tej ceny sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki iicytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumənta, może Ksżdy, inający chęć kupie- 
nia, przejrzeć w godzinach urzędowych w 
sądzie tutejszym, w biurze Nr. 21, 

C. k. Sął vowiatowy, Oddział VII. 

Dalatyn, dnia 28 marca 19158. 


(4312) 


L. cz, E. 2367 12 (6) 
Bdykt licytacyjny. 

Na żądanie Judy Greiwera, kupca w 
Bochni, odbędzie się dnia 7 maja 1918 o go- 
dzinie 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 12, licytacya re- 
alności lwh. 1794 gm. kat. Bochnia, wraz z 
przynależytościami. 

Nieruchoniość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 26.822 kor.. przynależności 
Zaś na 2708 kor. 

Najniższa cena wynosi 14.762 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skntku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do- 
kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg katastral- 
Ry, protokoły ceenienia it. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 12. 

Ü. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Bochnia. dnia 10 marea 1913. 


(4379) 


L, cz. E. 34413 (4) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Towarzystwa pożyczek i 
Oszczędności w Wiśniezu, zastąpionego przez 


(4452) 


w Wiśniczu licytaeya realnoś.i lwh. 6 gm 
Zbydniów część I., wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1849 kor. 25 hal., przyna- 
leżności zaś na 80 kor. 

Najniższa cena wynosi 1238 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomeści dokumenta może każdy, 
mejący chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 57. 

Takie prawa, wobee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną. należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibic 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu lieytacyjnego na- 
ieży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IH, 

Wiśnicz, dnia 20 marca 1919. 


L. cz. E. 1944/12 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Arona Blechera, kupca w 
Jabłonowie, o.będzie się dnia 2 maja 1918 
o godzinie 9 przed południem w biurze Nr. 8 
w sądzie niżej wymienionym, licytacya real- 
ności obj. lwh. 628 ks. gr. gm. Lucza. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 5819 kor. 81 hal., 
przynależności zaś na 580 kor. 

Najniższa cena wynosi 3899 kor, 92 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do. 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupna, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w Sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, wobee których niniejsza 
relieytscya byłaby niedopuszyzalną, należy 
zgiosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju Co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Jabłonów, dnia 20 marca 1918. 


(4439) 


L. ez. E. 3807,12 (4) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Mosesa Liebmana odbędzie 
się dnia 8 maja 1918 o godzinie 9 przed 
południen w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 80, licytacya posiadłości lwh. I. 
411 i IL. 1574 gm. Potoczyska; I. składa się 
z parc. bud. 447 z chatą, stajnią i wozownią, 
z parc. grt. 6181 rola obszaru 66 ar. 3 m. 
kw., parc. gri. 1893/1 ogród obszaru 8 ar. 
56 m. kw., pare. grt. 3669/1 rola obszaru 
29 ar. 17 m. kw., pare. grt. 18953 ogród 
obszaru 2 ar. 59 m. kw., IL. skłsda się z 
parc. grt. 8669/2 rola obszaru 29 ar. 1% m 
kw. wraz z przynaieżnościami, składającemi 
się ad I. z muru, ad IL z gruszy. 

Nieruchomości z przynależnościami wy- 
stawione na licytacyę oceniono: I. na 2900 
kor, Il na 405 kor. 

Najniższa cena wynosi: I. 1988 kor. 88 
hal., II. 270 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
mie przyjdzie do skutku. 

arunki licytacy,ne, które się zatwier- 
dza równocześnie i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d), może każdy, raający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w 8ą- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 30. 

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjaym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZORE. 

Te osoby, dla których jskie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną zawizdamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż 83- 
dowi pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodenka, dnia 6 lutego 1913. 


(4319) 


(4406) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 18 maja 1918 o godzinie 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 2, odbędzie się licytacya: 

a) realności lwh. 980 i 

b) 2/24 części lwh. 581 gm. Kutyska, 
wraz z przynależnościami ad b), składające- 
mi się z chaty i stodoły. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione: z 

ad a) na 111 kcr. 50 hal., 

ad b. na 96 kor, przyznależności zaś 
na 10 kor. i 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 74 kor. 34 hal., 

ad b) 60 kor. Á 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta, może każdy, mający 
chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin u- 
rzędowych, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 2 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tłumacz, dnia 12 marca 1918. 


L. cz. E. 775,12 (6) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Kasy oszczędności w Horo- 
dence, zastąpionej przez adw. dr. Bosakow- 
skiego, odbędzie się dnia 14 maja 1913 o 
godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 80, licytacya 
posiadłości lwh. I. 795 i IL 1563 gm. Głusz- 
ków, składającej się: 
ad I. z pgrt. 14783 rola obszaru 481 


(4388) 


s. kw., 
ad II. z pgrt. 2188/3 rola obszaru 1 m. 
296 s. kw. 

Nieruchomości oceniono : 

I. 1220 kor., 

TI. na 1000 kor. 

Najniższa cena wynosi: 

I. 818 kor. 38 hal., A 

TI. 666 kor. 66 hal., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastr:lny, protokoły oce- 
nienia i. t d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
ka. w sądzie niżej wymienionym, w biurze 

r. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopus:czalną, należy zgło- 
sić w sądzie najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym przed rozpoczęciem li- 
cytscyi, inaczej pretensye tego rodzaju co do 
samej nieruchomości nie miałyby już zna- 
czenia. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie juź istnieją, bądź w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia- 
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
bley sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądn niżej wymienionego nie wskażą temu 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi- 
bie sądu zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodenka, dnia 6 lutego 1918. 


Do l. Nam. IX. b. 21618 1918 (4477 1—3) 
Obwieszczenie. 

Na niepodzielne zabezpieczenie wyko- 
nania bruku kostkami porfirytowymi na go- 
ścińcu podbeskidskin w km. 47.689—49.405 
w mieście Drohobyczu w długości 1716 m., 
szerokości 6 m., rozpisuje e. k. Namiestni- 
ctwo publiczną rozprawę ofertową z uwagą, 
że zatwierdzenie ofert przysługuje c. k. Mi- 
nisterstwu robót publicznych. 

Koszta fiskalne wszystkich robót przy 
powyższej budowie w drodze przedsiębior- 
stwa wykonać się mających, obliczono na 
272.164 kor. 34 hal, a wadyum do oferty 
dołączyć się mające na 18.610 koron. 

Roboty powyższe mają być wykonane 
w latach 1915 i 1914. Wykonać się mające 
roboty przedstawiono w przedmiarze lit. Č. 
odnoszące się do nich ceny jednostkowe lub 
kwoty ryczałtowe w wykazie cen jednostko- 
wych lit. D. Wykonanie robót odpowiadać ma 
warunkom ogólnym lit. A. i szczególowym lit. 
B. Nadto dla objaśnienia robót służą plany 
lit. F., G., H., I. i tabela robót ziemnych 
lit. E. 

Wszystkie te załączniki, stanowiące pod- 
stawę do ewentualnie zawrzeć się mającego 
na podstawie oferty kontraktu, są do przej- 
rzenia w tutejszym Departamencie IX. b. 
budowy dróg i mostów, w godzinach urżę- 
dowych przed terminem licytacyi, która od- 
będzie się w tymże Departamencie w dniu 
30 kwietnia 1918 o godzinie 12 w południe. 

Oferty zestawione wedle przepisanego 
wzoru, który bezpłatnie w wspomnianym De- 
partamencie c. k. Namiestnictwa wraz z 


mieście Drohobyczu, nie otwierać przed roz- 
prawą” do protokołu podawczego c. k. Namie- 
stnictwa, najpóźniej do godziny 12 w połu- 
dnie, w dniu licytacyi, przy której przepro- 
wadzeniu oferenci, względnie ich pełnomo- 
cnicy mogą być obecni. 

Równocześnie należy złożyć próbki ma- 
teryałów, których oferent do robót zamierza 
użyć, a to próbki kostek kamiennych, ka- 
mienia łamanego na pokład dolny i piasku. 

Na poszczególnych próbkach należy po- 
dać miejsce poboru materyału i opatrzyć je 
pieczęcią i podpisem oferenta, następnie sta- 
rannie opakować i oznaczyć napisem: „Próbki 
materyałów do oferty na brukowanie gościń- 
ca podbeskidskiego w km. 47.689—49.405 
w Drohobyczu“. 

We Lwowie, dnia 81 marca 1913. 

Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski w. r. 


L. cz. E. 1488/12 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa oszczędności i 
zaliczkowego w Gwożdźeu, zastąpionego przez 
adw. dr. Trachtenberga, odbędzie się dnia 
14 maja 1918 o godzinie 9 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
30, licytacya realności obj. lwh. 809 i 2239 
gm. Tyszkowce, składających się z pb. 258 2, 
z chatą i stajnią, z pgrt. 84/1, 85,3 i 859 
ogrót i z pgrt. 1287/2. 

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ocenione na 1785 kor. 

Najniższa cena wynosi 1190 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 30. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
ści nie mogłyby być podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, będą zawiada- 
miane o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C., k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Horodenka, dnia 16 lutego 1918. 


L. ez. E. 3848/12 (16) (4489) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 18 kwietnia 1913 o godz. 9 przed 
południem w biurze Nr. 7 odbędzie się li- 
cytacya połowy realności lwh. 166 gm. Ja- 
nów, obszaru 4 ar. 60 m?, wraz z przynale- 
żnościami, 

Nieruehomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 2162 kor. 50 h 

Najniższa cena wynosi 1252 kor. 92 
h., poniżej tej ceny sprzedsź nie przyjdzie 
do skotku. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
można przejrzeć w biurze Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV. 

Janów, dnia 14 marca 1918. 
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L. cz, E. 297/13 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Kasy oszczędności w Ho- 
rodance, zastąpionej przez dr. Bosakowskie- 
go, odbędzie się dnia 14 maja 1918 o godz. 
9 przed południem, w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 80, licytacya: 

1. realności obj. lwh. 8 gm. Korniów, 
składającej się z pgr. 1081, 1082, 1646 w 
jedaym kompleksie o obszarze 1 m. 376 s. 
kwadr,, 

2. realności obj. lwh. 267 gm. Kor- 
niów, składającej się z pgr. 1079 i 1080 o 
obszerze 549 s. kw. i z pgr. 1200, 1801 o 
obszarze 850 s. kw. wraz z przynależytościa- 
mi, składającemi się z zasiewu. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione: 

ad 1. na 700 kor., 

ad 2. na 605 kor. wraz z przynależno- 
ściami. 

Najniższa cena wynosi: 

ad 1. — 466 kor. 67 h., 

ad 2. — 201 kor. 66 h. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumena (wyciąg tabułarny, wyciąg kata- 
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przepisami o ofertach otrzymać można, nale- | stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 


ży wnieść przy ścisłem zastosowaniu się do 
tych przepisów, w kopercie zapieczętowanej 


każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej 


4 napisem: „Oferta na brukowanie gościńca : wymienionym, w biurze Nr. 30. 


podbeskidskiego w km. 47.689—49.405 w 


Takie prawa wobec których niniejsza 


10 


licytacya byłaby niedopuszezaluą , należy ; tacya połowy realności lwh. 354, „355 gm. ' stał do c. k. sądu powiatowego w Lutowi- Twńkę Audruszezyszyn pozew o zapłacenie 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- į panów objętych wrsz z przynależnościami. ;:skach przez Fedia Makucha pozew o uzna-i kwoty 500 kor. zpn. 

nym terminie licytacyjnyra, inaczej roszeze- Nieru*homości wystawione na licytscyę ;nie i wpis prawa własności pb. 3712 gm. Na podstawie pozwu wyznaczone roz- 
nia tego rodzaju, co do samej nieruchomości | są ocenione: | Zurawiu. i |prawę na dzień 11 kwietnia 1913, o godzinie 
nie mogłyby być już za skutkiem podno- a) 1/2 wh. 374 na 727 kor. 20 hal! Na podstawie pozwu wyznaczono au-i 8 rano. 


SZONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchemości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia- 
damiana będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicia na 
tablicy sądowej, jeśli nie mieszkają w 
okręgu sądu niżej wymienionego i nie wska- 
żą temuż sądowi pełnemoceka do doręczeń 
w siedzibie sądu zamieszk=łego. 

©. k. Sąd powistowy, Oddzisł IV, 

Horodznka, dnis 17 marea 1913, 


L. cz. E. 3121,12 
Edykt beyisczjny 
oraz wezwanie do zgłosz=nia w «rz, te'ności. 

Na wniosek strony ezzekwującej Babci 
Rabinowicz. kopcowej w Kosmaczu, odbędzie 
się dnia Żlgo kwietnia 1913 o godzinie 9 
przed południem, w biurze Nr. 8, na zasa- 
dzie zatwierdzonych warunków licytacya na- 
stępujących realsości: 

a) 1/5 cz. lwh. 139 ks. gr. gm. Ko- 
smacz, stanowiącej per 893/3, 907, 908, 
909, 1637. 1642 2, 1644/2. 1622 2, 

b; 1/5 cz. Ihw. 1875 ks. gr. gm. Ko- 
smacz. stanowiącej pbud 321. 

Wartość szacunkowa: 

ad a) 1826 kor. 24 h., 

ad b 86 kor. 08 h. 

Nanita ef-rta: 

ad a) 1282 kor. 56 b. 

sd b) 57 kor. 39 h. 

D» realn ści lwh. 189 ks. gr Kosm:ez 
należą nastę"jace przyn»leżności: drzewa 
OwocuWe, oSZ Comane na 97 kor. 60 b. 

Poniżej najuizsz j oferty sprzed:ż ni- 
nastąpi. 

0. k. sąd powistony w Jabłonowie, 
jaxo sąd hipo eczny zanotuje wyzsaczenie 
terminu licytacyjnexo, 

C k. Sąd powiatowy, Oddz. IV. 

Jabłonów, dnia 7 marca 1948. 
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L. cz, E. 1587/12 (6) (4491) 
Edykt beytacyjny. 

Dnia 3 maja 19138 o godzinie 9'30 przed 
południem w biurze Nr. 7 odr ędzie się licy- 
tacya realności lwh. 171 i 175 gm. Janów 
objętych, wraz z przynależnościami 

Nieruchomości wystawione na licytacye 
są ocenione: 

a) lwh. 171 gm. Janów na 34.618 kor., 

b) lwh. 175 gm. Janów na 15.114 kor., 
przynależności lwh. 171 na 163 kor, lwh. 
175 na 1414 kor, 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 19.950 kor. 88 b., 

ad b) 7742 kor. 66 h. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w biurze Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 

Janów, dnia 14 marca 1918. 


4. en. E. 1245/12 
Oro.someHe Heperopry. 

Ha nonupase KpeqarHoro oómecrBa 
„Camomomom* B CraHre.IaBOBi, 3acTy mieno- 
ro uepes agB. Xp. Aaekceenga, BiIASyae CA 
18 nbBiraa 1913, nepeg noaygmem o rogani 
10, B Hmanie OSHATƏHİM CyjI, KOMHATA 4. Ô, 
neperopr: : 

6/12 uaermń peambHoCru BKK. YIN. u. 
236, 

6/24 uacrmń peaabivcru OÓHATO1 BHK. 
rin, u. 287 i 

2/24 gacrmń peagbHocru OÓHATOI BUK. 
rin u. 347 KB. rp. Ala rpoM. UrpynkiB 30- 
ÓOBA3AHKEX BJIACHNX. 

Upoqaru ca Mati HOĄBAIEAMOCTA CYTE 
onineki: 

1. 6/12 ua.ruń Buk. rin 286 Ha 425 
KOpOH, j E 
2. 624 uacruk Bnk. rin. 287 ma 675 
KOpOH, 

3. 224 aacruń Buk. rin.. 347 Ha 58 
kop. 82 com. 

Hańsnsua Moraxa BUHOCHTB: 

ad 1. 288 kop. 34 cor, 

ad 2. 450 Kop., 

ad 3. 38.kop. 88 cor, Iosmame Toi 
KBOTA He Bi”Óyje CA IIpojrak. | 

V eaoBia neperopry 1 rpaMOTA BITAOCAYL 
ca JO HeqBMRuMOCTUŃ (BATAL T1NOT., BATAY 
KATACTPaABHNKŃ, HpoTOKOJH ONIHGEA 1 T. A), 
MOTYTB Ti, MO MAIOTE OXOTY KynoBaTh, Ne 
peraaRyTrA B HH3MIE OSHAHCHIAH CYM, KOMHAa- 
ma q. 6, DAI: roxuA ypAMNOBKX. 

II. x. Cya uoBirosuń, Biasgiu IV. 

Oruna, nia 8 wapra 1918. 
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L. cz. E. 1789/12 (5) (4490) 
Ed 


Dnia 2 maja 1918 o godzinie 9 przed 
południem w biurze Nr. 7 odbędzie się licy- 


b: 1/2 lsh. 355 na 2496 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 485 kor., 

ad b) 1664 kor. 12 hal., poniżej tej 
ceny ssrzedażł nie przyjdzie do skutka. 

Warunki licytacyjae i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, przejrzeć mo- 
ża w biurze Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1V. 

Janów, dnia 28 marca 1913. 


Rozmaite ubwisszczenia. 


L. cz. Cw. 847 13 (3) (4041 3—3) 

Przeriw Janowi Boduchowi z Nowego 
Są*za i tow., którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do e k. sądu 
obwodowego jako handlowego w Nowym 
Sączu przez Kasę zaliezkową w Nowym Są- 
czu pozew o zapłatę sumy wekslowej w kwe- 
cie 10.000 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydsno nakaz 
zapłaty powyższej sumy wekslowej zpn. 

Celem strzeżenia praw pozwanego Jana 
Boducha ustanawia się p. Hiercnima Jago- 
szewskiego, adwokata w Nowym Sączu, ku 
ratorem. 

Tenże kuratoi zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamiannje. 

0. k. Sąd obwodowy jako handiowy, 
Odd'iał il 
Nowy Sącz. dnia 22 marca 1918. 


L cz. Ow. 682 i 683/13 (218) (37827 3—3) 
Edykt 


Przeciw Benjaminowi Zuckerowi w No- 
wym Sączu, którego miejsce pobytu jest 
niezn»ne, wniesiony został do c. k. sądu 
obwodowego w Nowym Sączu przez Kasę 
oszczędneś i w Nowym Sączu pozew wekslo- 
wy o zapłatę 550 kor. i 300 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty cowyższych sum wekslowych. 

Celem strzeżenia praw Benjamina Zu- 
ckera ustanawia się p. Hieron'ma Jagoszew- 
skiego, adwokata w Nowym Sączu, kuratorem. 

Teuże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt ) 
nisbezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamisnuje. 

Č. k. Sąd obwodowy, Oddział IL, 

Nowy Sącz, dnia 7 marca 1913. 


L. cz. Ów. 66 13 (1) (3726 3—3) 

Przeciw Izakowi Barberowi z Piwnicznej, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do c. k. sądu obwodowego w 
w Nowym Sączu przez Józefa Weinfe!da 
z Limanowej pozew o zapłatę samy wekslo- 
wej w kwocie 455 kor. 99 zpn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty powyż-zej sumy wekslowej zpn. 

Celem strzeżenia praw pozwamego Izaka 
Barbera ustanawia się p. dr. Pasiecnka, adw. 
w Nowym Sączu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywsć będzie ku- 
randa w rzeczonej Sprawie na jego koszi 
i niebozpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
ne zgłosi lub pełnomocnika nie zamisnuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Nowy Są*z, dnia 4 stycznia 1918, 


L. cz. Vr. II. 3168/11 (99) (3993 2—3) 

W sprawie karnej Apo:onii 1-0 Spa- 
czyńskiej 2-0 Borowiczowej i spóln. o zbro- 
dnię kradzieży złożony jest w lutejszym s% 
dzie zloty zegarek damski niewiadomego 
właściciela wartości 200 kor. 

Wzywa się przeto ostatniego, aby w 
ciągu roku po ten zegarek się zgłosił, gdyż 
w razie przeciwnym zegarek ten przepadnie 
aa rzecz €, k, Skarbu Państwa. 

C. k Sąd krajowy karny, Senat H. 

Kraków, dnia 1 lutego 1918. 


L. Prez. 9910 
Obwieszczenie. 
C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza niniejszem, że p. Edmund Bazyle- 
wicz, © k. notatyusz w Starej soli wskutek 
przyzwolonego reskryptem e. k. Ministerstwa 
sprawiedliwości z 27 styeznia 1913 L. 3775/12 
przeniesienia go na urząd ce. k. notarynsza 
w Cieszanowie z dniem 14 kwietnia 1913 
z urzędowania w Starej soli ustępuje, a dnia 
15 kw:etnia 1918 urzędowanie w Cieszano- 
wie obejmuje. 


Lwów, dnia 27 marca 1918. 
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L. cz. ©. I. 164/13 
Edykt. 
Przeciw Wasylowi Makuch po Porfirym 
i Wasylowi Makuch po Ouutrym, których 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony z0- 


(4394 2—3) 
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dyencyę na dzień 17 kwietnia 1918, o go- 
dzinie 8 rano, w sądzie niżej wymienionym. 

Celem strzeżenia praw pozwanych u- 
stznawia się p. Wiśniowskiego, e. k. nota- 
taryusza w Lutowiskach. 

Tenże kurator zestępywić będzie po 
zwanych w rzeczonoj sprawie na ich koszt 
i niebszpieczeństwo, dopóki en w sądzie 
się nie zgłosi lub pełno uoenika nie za- 
mianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Lutowiska, dnia 19 marca 1913. 


L. cz, ©. L 8313 (1) (4381 2—3) 
Bdykt. 

Przeciw Stefanowi Antonów z Liska, 
którego miejste pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e. k. sąda powialowego w 
Busku pzez Onufrego Jaioszezak, pomocnika 
ciesielskiego za Lwowa, ul. Kusiewicza 6, 
pozew o zapłacenie kwoty 220 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyemcyę do ustrej rozprawy procesowej na 
dzień 16 kwietnia 1913, o godzinie 9 przed 
południem, w bierze Nr. 2 tut. sądo. 

(elem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. adw. dr. QGrudera w Basku, 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczeej sprawie na jego koszt 
i niebezpie zeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział I. 

Busk, deia 31 marca 1918. 


L. cz. ©. IM. 159;13 (1) 
Edykt. 

Przeciw Janowi Cudzichowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznana, «niesiony ze- 
stał do e. k. sąda pewiatowego w Żywcu 
przez Rozalię Cudzich z Krzyżowej pozew o 
240 kor. 

Na podstswie pozwu wyznarzoną z0- 
st ła rozprawa na dzień 14 kwietnia 1913, 
o godz. 9 rano, sala Nr. 12. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dr. Władysława Bogdaniego w 
Żywcu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocmka nie zawianuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddziu II. 

Żywiec, dnia 29 marca 1913. 
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L. cz. ©. XXVI. 163/13 (2) (4348) 
dykt. 

Przeciw Izakowi Majer zwany także 
Maks Freund, którego miejsca pobytu jest 
nieznawe, wniesiony został do c. k. sądu 
tutejszego przez Machla Bringer pczew 6 u- 
znanie prawa własności do kosztowności. 

Na podstawie pozwu wyznaczono àU- 
dyeneję na dzień 30 kwietnia 1913, o godzi- 
nie 1% w południe, w tus. səli Nr. IX. 

Celem s.rzeżenia praw Izaka Majera 
ustanawia się p. adwokata dr. Frydryśa 
Mendrychowicza we Lwowie kuratocem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pe- 
zwanego w rzeczonej Sprawie na jego koszt 
i nickezpieczeństy o, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomcenika nie zawianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, B. I, Oddział XXVI. 


Lwów, dnia 8 marcs 1913. 


L. ez. C. 1. 62/13 (1) (4265) 
Edykt. 

Przeciw Tymkowi Dublanka i Wasg- 
lowi Dublanka z Łazów, których miejsee po- 
bytu jest nieznane, wniesiony zo tał do ©, k. 
sądu powiatowego w Radymnie przez niel. 
Maryję, Femkę, Dmytra, Ilka i Dańka Du- 
bianków pozew o iiznanie, że pozwanym nie 
przpstuguje prawo dziedziczenia do majątku 
po śp. Maksymie Dublanka, 

Na podstawie pozwu wyzasczeną Zo- 
stała rozprawa na dzień 1 maja 1918, o go- 
dzioie 10 przed pałudniem, w sali rozpraw 
Nr. 6 igłówny budynek sądowy). 

Celem strzeżenia praw Tymka Dublanki 
i Wasyla Dublanki ustanawia p. Onufrego 
Workuns, sekretarza gminnego w Huszach. 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wspomnianych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpiaczeństwo, dopóki oni w 8%- 
dzie się nie zgioszą lub pełnomocnika nie 
zamianają. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Radymno, dni» 20 marca 1918. 


L. cz. ©. I, 16213 (1) (4436) 
Edykt 

Przeciw nieznanej z miejsca pobytu 

Katarzynie z Ohomiaków Bryk, której miej- 

sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 

do è. k. sądu powiatowego w Bełzie przez 


Celem strzeżenia praw Katarzy: y z Cho- 
miaków Bryk ustaneuwia się p. dr. Karola 
Badera w Bełzie kuratoretn. 

Tenże kursior zastępywać będzie ięż8 
Katarzynę z Chomiaków Bryk w rzeczonej 
sprawie na jej koszt i nisbizpieczeństwo, 
do;óki ona w :3dzie się nie zgłosi iub peł- 
noinocnika nie zamianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Belz, dnia 22 marca 1918. 


L. cz. ©. 137/18 (8) 
Id Gl gy I ię. | 

Przeciw Jędrzejowi Musiałkowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Zo- 
stał do e. k, powiatowego w Głegowie przeak 
Powiatowa Towarzystwo zaliczkowe w Gło- 
gowie pozew o 525 kor. 

Na pods awie pozwu wyznaczoną została 
rozprawa na dzień 18 kwietnia 1913, o go- 
dzinie 9 rano. 

Celeia strzeżenia praw Jędrzeja Mu- 
siałka ustanawia się p. Wiacentego Chłodni- 
ckiego w Głogowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ję- 
drzeja Musiałka w rzeczonej sprawie ns jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w Są- 
dzie sie nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
aamiancje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Głogów, dnia 2 kwietnia 1918. 


L. cz. ©. I. 138/13 
B dykt. 

Przeciw Fedorowi Stapsjowi ze Szcza- 
wnego, którego życie i miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do e. k. eądu po- 
wistowego w Bukowsku przez [wana Macko, 
gospodarza za Szezawnego pozew o zapłace- 
nie kwoty 982 kor. 62 bal. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- - 
dyencyę do rozprawy na dzień 18 kwietnia 
1918, o godzinie 9 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dr. Ringla, adwokata w Bu- 
kow-ku, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie ns jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Í. 

Bukowsko. dnia 9 marca 1913. 
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L. cz. O. 219/13 (1) 
Hid y kt 

Przeciw Józefowi Kudyba synowi Jena 
z Gliniacki, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do e. k, sądu tutej- 
szego przez Józefa Hasiaka z Chicago pozew 
o 785 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
trawę na dzień 21 kwietnia 1918, o godzi- 
nie 8 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
pawia się p. Józefa Szostuka w Gllniance 
kuratorem. 

Tenżə kurator zastępywać będzia ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłesi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ulanów, dnia 21 maica 1918. 


` = IE. 


L. cz. Ów. 2023/138 11) 

i Gy JE 

Przeciw Katarzynie Pacyna, której miej- 
see pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e. k. sądu obwodowego w Rzeszowie przez 
Towarzystwo kredytowe i oszczędności w Ra- 
niżowie pozew o 250 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyd:no nakżz 
zapłaty. 

(:lem strzeżenia praw powyż nazwanej 
ustanawia się p. dr. Dańca, adwokats w Rze” 
szowia, kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie p:- 
mienioną w rzeczynej sprawie na jego kosi 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, dnia 17 marca 1918. 


(4450) 


(4358) 


L. cz. Ow. 1430/13 (1) (4426) 
Edykt 3 

Merkur, Towarzystwo oszczędności ! 
kredytu w Kołomyi w sprawie toczącej się 
przed c. k. sądem cbwodowym w Kołomyi 
przeciw nieznanemu z miejsca pobytu Alte- 
rowi Tzubesowi o 128 kor. 72 h. zpn. etc: 
ma być deręczona uchwsła z 7 lutego 1913 
L. cz, Cw. 1430/13 (1) którą wydano nakaz 
zapłaty. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Alter Tau- 
bes przebywa, ustanawia się w celu strzeżeniż 
jego praw kuratora w osobie p. dr. Hankie" 
wicza, adw. w Kołomyi. 


Tenże kurator zastępywać będzie jego 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie 
bezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie się 
nia zgłosi lub pełnomocnika nie zamiacuje. 
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Ojdział IL. 
Kołomyja, dnia 7 lutego 1918. 


L. cz. Cw. 212/18 (1) 
ĘEdykt. 

Przeciw firmie A.E Schanker w Oświę- 
cimiu, której miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c k. sądu obwodowego 
w Wadowicach przez firmę A. M. Teterle 
we Wrocławiu pozew o 5000 marek zpn. 

Na podstawie pozwu wydano wekslo- 
wy nakaz zapłaty. 

Celem strzeżenia praw pozwanej firmy 
ustanawia się p. dr. J. Wachsmana, adwoka- 
ta w Wadowicach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwaną firmę w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczaństwo, dopóki ona w są- 
dzia się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II. 
Wadowice, dnia 28 stycznia 1913. 


(4240) 


L. cz. Ów. 1760 13 (1) 
Edykt. 

Przeciw Israelowi Rosenfeldowi, które- 
go miejsce pobytu iest nieznane, wniesiony 
został do e. k sądu obwodowego jako han- 
dlowego w Złoczowie przez Konstantego Gar- 
dolińskiego pozew o 600 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celem strzeżenia praw Israela Rosen- 
felda ustanawia się p. dr. Lehrfreunda, ad- 
wokata w Złoczowie, kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie Isra 
ela Rosenfelda w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i miebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Złoczów, dnia 8 marca 1918, 


(4369) 


L. cz. Ów. 1875/18 (1) (4359) 
Bdykt 

Przeciw Lazarowi Tannenbaumowi, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do e. k. sądu obwodowego w Rzeszo- 
wie przez Kasę zaliczkową i oszczędacści 
w Łańcucie pozew o 250 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty. 

(elem strzeżenia praw wyż nazwanego 
ustanawia się p. dr. Fróhlicha, adwokata w 
Rzeszowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
mienionego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział TI. 

Rzeszów, dnia 8 marca 1918. 


L. cz. Ćw. 709/13 (3) (4488) 
Edykt 

Przeciw Mykiecie Dziumało, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Z0- 
stał do e. k. sądu obwodowego w Złoczowie 
przez Zakład kredytowy w Zborowie, stow. 
zarejastr. z ogran. poręka, pozew o wydanie 
nakazu zapłaty pto 300 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty, : 

(elem strzeżenia praw Mykiety Dziu- 
mało ustanawia się p. dr. Kitaja, adwokata 
w Złoczowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego Mykietę Dziumało w rzeczonej spra- 
wie na jego koszt i niebezpieczeństwo, do- 
póki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno- 
mocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddziaź IL. 
Złoczów, dnia 26 lutego 1918. 


L. VII. a. 2288. 
Obwieszczenie. 

Na podstawie postsnowień § 48 usta- 
wy z 18 grudnia 1906 Dz. p. p. Nr 5 zr. 
1907 e. k. Namiestnictwo podaje do po- 
wszechnej wiadomości, że magister farmacji 
Samson Klahr, dzierżawca apteki publicznej 
w Skałacie, wniósł podania dnia 25 marca 
1913 do c. k. Namiestnictwa o koncesyę na 
nową aptekę publiczną w Drohobyczu, przy 
ulicy Zawałe, u wylotn ulicy Grunwaldzkiej, 
lub przy ulicy Podwale, u wylotu ulicy Grun- 
waldzkiej lub w małym Rynku. 

C. k. Namiestuictwo wzywa zatem tych 
właścicieli aptek publicznych, którzyby się 
czuli w swej egzysteneyi zagrożeni przez 
utworzenie wspomnianej apteki, by w ciągu 
czterech tygodni, lieząc od dnia niniejszego 
ogłoszenia, wnieśli ustnie lub pisemmie 
przedstawienie do właściwej władzy polity- 
cznej I. instancyi. 


(4476) 
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Po upływie tego terminu wniesione ji niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się Jagoszewskiego, adwokata w Nowym Sączu, 


przedstawienia nie będą uwzględnione. 
Z c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 31 marca 1918. 
Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski w. r. 


L. ez. Ów. 261/13 (1) 
Edykt. 

Przeciw (amuelowi Knoblochowi z Ko- 
łaezya, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e. k. sądu obwodowego 
jako handlowego w Jaśle przez Józefa Bur- 
kosza w Kołaczyczch pozew o 2700 koron, 
1250 kor., 900 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty do l. cz. Cw. 261/13 (1). 

Celem strzeżenia praw Samuela Kno- 
blocha, kupca w Kołaczycach, ustanawia się 
p. dr. Warchałowskiego Feliksa, adwokata 
w Jaśle, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyższego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeńs(wo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II 
Jasło, dnia 13 lutego 1913. 


(3947) 


L. cz. ©. V. 255/18 (1) (4503) 
Edykt 

Przeciw Tadeuszowi  Piotrowskiemu, 
właścicielowi realności z Rohatyna, którego 
miejsce pobytu jest nieznana, wniesiony z0- 
stał do e. k: sądu powiatowego Oddział V. 
w Rohatynie przez Towarzystwo zaliczkowe 
w Rshatynie pozew o zapłatę 83500 koron. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 14 
kwietnia 1913, o godzinie 9 rano, do tegoż 
sądu, biuro Nr. 8. 

Celem strzeżenia praw nieobecnego Ta- 
deusza Piotrowskiego ustanawia się dr. Sa- 
muela Schaudera, adwokata w Rohatynie, 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
obecnego Tadeusza Piotrowskiego w rzeczonej 
Sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno- 
mocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Rohstyn, dnia 29 marca 1918. 


U. em. C. I. 106/13 (1) (4254) 
| Ą AKT. 

TIporms DpuapkoBa bymak no Baca- 
sumo, KoTporo Mice MoóyTy ECTE He3HaRe, 
BHic Angpyx Bymak no Bacao sB Bo.oer- 
KOBi N0308 0 3ainiary kBorm 700 kop. 

Ha nixcraBi Toro nosBy BHM3Ha4a€ CA 
aBj[ĘREHjfuTo 0 yCTHOf poBIpaBA HA X6HB 9 
upBiraa 1913, 0 rommi 9 pano, komara 3. 

FypaTopom 4AA niaBaHoro ycraHaBIAe 
CH IL. ajB. Ap. Ceweny B JHBopoBi, korpnń 
óy4e 60poHmB miaBaHoro Ha €ro KOMT i He- 
óeaiiegeHBCTBO OKA B CYNI CA HE 3TOJEOCHTB 
a60 He ycTaHOBATE NOBAOBJACHHKa. 

HI. x. Cya noBirosnń, Bijyria I. 

JIBOopiB, gua 24 mororo 1918. 


L. ez, ©. IM. 128/18 (1) 
Rd yki 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Antoniemu Szublowi z Balina, wniesio- 
ny został do e. k. sądu powiatowego w Chrza- 
nowie przez Teklę z Królów Szublową, go- 
spodynię z Balina, pozew o zeznanie dekla- 
racyi ekstabulacyjnej. 

Na podstawie pozwu wyznaczony zo- 
stał termin do rozprawy ustnej na dzień 6 
maja 1918 w sądzie podpisanym, w biurze 
Nr. 14. 

(elem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu ustanawia się kuratorem p. 
dr. Jana Wiśniekiego, adwokata w Ohrza- 
nowie. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyżej 
wspomnianego kuranda w rzeczonej sprawia 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
sam w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocni- 
ka nie zamianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Chrzanów, dnia 26 lutego 1913. 


(4382) 


L. ez. Ow. 2317/13 (1) (4356) 
Edykt 

Przeciw Stanisławowi Puntschertowi, 
dzierżawcy dóbr w Rozważu, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesione zostały do 
e. k. sądu tutejszego przez Towarzystwo zali- 
czkowe rolne w Przemyśiu pozwy do l. cz. 
Cw. 2817/18, Ow. 2359/18, Cw. 236013 i 
Ów. 2861,13 o 1300 kor., 300 kor., 800 kor. 
i 800 kor. zpn. 

Na podstawie pozwów wydano nakazy 
zapłaty. 

Celem strzeżenia praw Stanisława Pnat- 
scherta ustanawia się p. dr. Goldfarbs, adw. 
w Przemyślu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 


9 kwietnia 1918. 


zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II. 
rzemyśl, dnia 26 marca 1913. 


L. cz. Cw. 6542/12 (2) (4432) 
Edykt 

Przeciw Prokopowi Jaroszowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Z0- 
stał do e. k. sądu obwodowego w Złoczowie 
prze: Zakład kredytowy w Zborowie pozew 
o wydanie nakazu zapłaty peto 400 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celem strzeżenia praw Prokopa Jarosza 
ustanawia się p. dr. Wiśniewskiego, adwo- 
kata w Złoczowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Pro- 
kopa Jarosza w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i miebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocniką nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział I. 
Złoczów, dnia 4 marca 1913. 


L. cz. ©. 246/13 (1) (4451) 
Edykt 
. Przeciw Walentemu Grząsko z Kurzyny 
małej, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do tut. e. k. sądu przez Ja- 
na Majdanika w Borenczynach ad Kurzyna 
mała pozew o 600 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono TOZ- 
prawę na dzień 21 kwietnia 1913, o godz. 
8 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana Marcina Majdanika w Ku- 
rzynie małej, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawia na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ulanów, dnia 21 marca 1918. 


L. ez. ©. 180,13 CA (4449) 

Przeciw Walentemu Majewiczowi z Bie- 
lin, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do tut. e. k. sądu przez 
Weronikę Majowicz z Bielin pozew o 440 
koron. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
rozprawę na dzień 21 kwietnia 1913, o go- 
dzinie 8 rano. 

Celem  strzeżenia praw pozwanego, 
ustanawia się p. Michała Dobrzańskiego w 
Bielinach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa, w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ulanów, dnia 21 marca 1918. 


L. 6447/pr. (1474 1—3) 
Obwieszczenie. 

Na mocy $ 15 ordynacyi wyborczej po- 
wiatowej rozpisuje się nowe wybory do Ra- 
dy powiatowej w powiecie nowotarskim i 
wyznacza się dzień wyboru dla grupy gmin 
wiejskich na 14 maja, dla grupy gmin miej- 
skich na 16 maja, dla grupy najwyżej opo- 
datkowanych z kategoryi przemysłu i handlu 
na 19 maja, dla grupy większych posiadlo- 
ści na 20 maja b. r. 

Wybory te odbędą się w miejscach u- 
stawą przepisanych ($$ 12, 18, 14 ordyna- 
cyi wyborczej powiatowej). 

Wyboreom wydane będą karty legity- 
macyjne, zawierające bliższe oznaczenie miej- 
sca i godziny, w których wybory odbyć się 
mają. 

Do Rady powiatowej w powiecie nowo- 
tarskim wybierają : 

grupa większych posiadłości dwóch (2) 
członków; 

grupa najwyżej opodatkowanych z ka- 
tegoryi przemysłu i handlu sześciu (6) człon- 
ków; 

grupa miast i miasteczek sześciu (6) 
członków ; 

grupa gmin wiejskich dwunastu (12) 
członków. 

Z Prezydyum e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 5 kwietnia 1910. 


L. cz. Cw. 805/13 (2) (4355 1—3) 
Edykt. | 

Przeciw Benjaminowi Zuckerówi z No- 
wego Sącza, którego miejsce pobytu jest nie- 
znsne, wniesiony został do c. k. sądu ebwo- 
dowego w Nowym Sączu przez Kasę oszczę- 
dności miasta Nowego Sącza pozew o zapłatę 
sumy wekslowej 300 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty powyższej sumy wekslowej, 

Celem strzeżenia praw Benjamina Zu- 
ekera ustanawia się p. emeryt. radcę skarbu 


kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi i pełnomocnika nie zamianuje. 

(. k. Sąd cbwodowy, Oddział II. 

Nowy Sącz, dnia 18 marea 1918. 


L. cz. C. MI. 122483 (1) 
Edykt. 

Przeciw Onufremu Szewczykowi, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do e. k. sądu powiatowego w Gorli- 
cach przez Iwana Wańkę w Czarnem pozew 
o zapłacenie kwoty 860 zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną Zo- 
stała andyencya do ustnej rozprawy na dzień 
18 kwietnia 1913, o godzinie 10 przed poł. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dr. Sterna, adwokata w Gorli- 
cach, kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomoenika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Gorlice, dnia 6 marca 1918. 


(4883 1—3) 


(4471 1—8) 
Ogłoszenie. 

Dnia 29 marca 1913 wpisano na listę 
adwokatów dr. Karola Wilhelma Beckera 
z siedzibą w Rawie rnskiej,. dr. Abrahama 
Herscha Schópsa z siedzibą w Tyśmienicy 
i dr, Natana Honigmana z siedzibą we Lwo- 
wie. — Adwokat Karol Szypajło zgłosił za- 
miar przesiedlenia z Kołomyi do Delatyna. 

Z wydziału Izby adwokatów. 

Lwów, dnia 2 kwietnia 1918. 


L. ez. O. II. 152 13 (1) 
Edykt. 

Przeciw Walentemu Zadwórny s. Mi- 
kołaja vel Walko Zadwórny, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
e. k. sądu powiatowego w Przemyślanach 
przez Michała Malutę pozew o 821 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneye do ustnej rozprawy w tut. sądzie 
na dzień 11 kwietnia 1913, o godz. 9 rano, 
w biurze Nr. 7. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dr Schenkera, adwokata w Prze- 
myślanach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje, 

C. k, Sąd powiatowy, Oddział II. 

Przemyślany, dnia 13 marca 1918. 


(4333) 
| 
L. ez. ©. 130,192 

Edy kt 

Przeciw Janowi Sieczee, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do tutejszego sądu przez Wawrzyńca Kobę 
pozew o 391 kor. 50 hal. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 2 kwietnia 1913 o godz. 8 
rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego u- 
stanawia się p. Jana Bisłka w Wólce bie- 
i lińskiej, kuratorem. 
| Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
: randa, w rzeczonej sprawie naj] jego koszt 
L niebezpieczeństwo, dopóki cn w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 


| C. k. Sąd powiatowy, Oddział TI. 
Ulanów, dnia 27 marca 1918. 


(4448) 


(4337) 


L. cz. C. IL. 200/13 :2) 
Edykt. 

| Przeciw 1. Keile z Schutzmanów Lau- 
terpacht, 2. Aronowi Lauterpacht we Lwo- 
wie 3. Freidzie Dachs w Kisseben Węgry, 
której 3. miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
i Rawie przez Ojsera Grauera pozew o znie- 
į sienie współwłasności realności obj. lwh. 1072 
| gm Lubycza kam. z wnioskiem na ustano- 
| wienie kuratora ad actum. 

Na podstawie pozwu wyznacza się roz- 
prawę na dzień 7 maja 1913 godzina 11. 

Celem strzeżenia praw Salei (Sary) 
Treiber false Lauterpacht niewiad. z miejsca 
pobytu Perli Septimus i Izraelowi Treiber 
false Lauterpacht ustanawia się p. dr. adw. 
Bernera, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie tych 
pozwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 
się nie zgłoszą lub pełnomoenika nie zamia- 
nują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Rawa, dnia 3 kwietnia 1913. 


Wyroki prasowe. 


| cz. Pr. LIL. 3313 (3) (4353) 


Obwieszczenie. 
C. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 
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na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że | kładu — i wydał w myśl $ 498 p. k. zakaz 


zamieszczone w Nr. 14 czasopisma „Prawo 
ludu“ z dnia 28 marca 1913 ustępy artykułu 
pod tytułem: „Stracenie podoficera Włady- 
sława FPagacza w Opawie, 26 marca 1913“ 
w całości (str. 1 ł 1 i 2) — zawiera w swej 
osnowie znamiona występku z $ 800 k. k. i 
z art. IV. z dnia 17 grudnia 1862 L. 8/68 
Dz. pp., że zakszuje się rozszerzania tego 
artykułu. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy, S$ III. 
Kraków, dnia 8 kwietnia 1913. 


L. cz. Pr. 9418 (2; (4117) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości l 

C. k. sąd krajowy karny jako Trybunał 
prasowy we Lwowie orzekł na wniosek c.k. 
Prokuratoryi Państwa, że treść czasopisma 
„Prykarpatskaja Ruś* numer 1019 z dnia 2 
kwietnia 1918 w artykule: „Lwów, 20 marta 
(2 aprila) 1918 h. w ustępie od „Y opiat 
na“ do „ezto?“ — zawiera znamiona Wy- 
stępku z $ 800 u. k., uznał dokonaną w 
dniu 2 kwietnia 1913 konfiskatę za uspra- 
wiedliwioną i zarządził zniszczenie całego na- 


dalszego rozpowszechniania tego pisma dru- 
kowego. 
Lwów, dnia 4 kwietnia 1918. 


Upadłości. 


L. cz. S. 17/13 (3) (4289 2—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd krajowy cyw. we Lwowie 
zezwolił na otwarcie koikursu do majątku 
jawnej spółki pod firmą Klara Mehr i Regi- 
na Fuhr handel ubrań męskich i damskich 
we Lwowie przy ul. Krakowskiej l. 18, jako- 
też do prywatnego majątku osobiście odpo- 
wiedzialnych spólników Klary Mehr i Regi- 
ny Fuhr. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. radeę Sądu krajowego p. Józefa Dobiję 
zaś tymczesowym zawiadowcą masy pana 
adwokata dr. Ozyasza Weissmana we Lwowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 14 kwietnia 
1918 o godz. 11 przed południem w tym Są- 


dzie w biurze Nr. 19 przedłożyli dokumenta, 
poświadczające ich roszczenia, przedstawili 
swoje wnioski względem zatwierdzenia tym- 
czasowego zawiadowcy lub zamianowania in- 
nego i jego zastępcy oraz przystąpili do 
wyboru wydziału wierzycieli, 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić z roszczeniami jako wie- 
rzyciele konkursowi, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkursowej, 
zgłosili w tym Sądzie najdalej do dnia 8 
maja 1913, a na audyencyi likwidacyj- 
nej, na dzień 18 maja 1918 o godz. 9 
przed południem w tymże sądzie wyznaczo- 
nej, polikwidowali je i ustanowili dla nich 
porządek. 

Wierzyciele, którzy, zaniedbają terminu 
zgłoszenia, będą obowiązani tak poszczegól- 
nym wierzycielom jak i masie upadłościowej 
zwrócić koszta, urosłe przez ponowne zwoła- 
nie ogółu wierzycieli i badanie dodatkowego 
zgłoszenia i bedą wykluczeni od podziałów, 
już uskutecznionych na podstawie formalnego 
projektu podziału. 


Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jswiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać osta ecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjna przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. 

Daisze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gaeety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy mieszkają we Lwo- 
wie lub w pobliżu, mają wymienić w zgło- 
szeniu pełnomocnika dla doręczeń, w temże 
miejscu zamieszkałego, w przeciwnym bowiem 
razie na wnioszek komisarza konkursowego 
ustawi się dla nich, na ich koszt i niebez- 
pieczeństwo, pełnomocnika dla doręczeń. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 1 kwietna 1918, 


sono ee CECH 


DONIESIENIA PRYWATNE 


Ruch pociągów kolejowych 
obowiązujący z dniem 1 maja 1912 r. 


według czasu Średnio-europejskiego. 


540, 735), S25, 950 


*) z Tarnowa. $) od 15 maja do 30 września włącznie 


codziennie. 


t) z Mszany od 15 czerwca do 30 września włącznie 


codziennie. 


Z Podwołoczysk: 720, 1130, 1508), 215, 530, 1030, 10437) 
t) z Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 


codziennie, 


626, 934 


dziele i rz. kat. święta. 
| Ze Sambora: 750, 955, 210, 830 
Że Sokala: 710, 1%5, 757 

A Jaworowa: 812, 420 

Z Pedhajec : 1110, 1020 

Ze Stojanowa: 1001, 630 


codziennie, 


Ze Stojanowa: 942, 611, 


Z Brzuchowie: codziennie 655 


517, 930 


pnia 140 


Z Janowa: 


śnia 1010 
8 września 900: 


- 


schody II. 


schody IE. 


Przychodzą do Lwowa: 
na dworzec główny: 
Z Krakowa: 222, 545, 725, 850, 1005, 110*), 130, 200$), 


4 Czerniowiec: 1205, 5157), 5457), 740, 1025*) 155, 552, 


f *) ze Stanisławowa. f) z Kołomyi. tj) z Chodorowa 
w każdy następny dzień po niedzieli i święcie, 


Ze Stryja: 728, 1140, 425, 645, 10198), 1100 
$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 


ma dworzec „„Lwów-Podzamcze*: 


Z Podwsłoczysk: 701, 1111, 136*) 200, 510, 1012, 1031+) 
7) z Krasnego. *) od 15 maja do 30 września włącznie 


Z Podhajee: 726*), 1049, 629*), 1001, 12008) 
*) z Winnik, $) z Winnik tylko w sobotę i niedzielę, 


na dworzec „Lwów-łŁyczakówć : 


Z Podhajee : 708%), 1031, 611*) 941, 1143$) 
*) z Winnik, $) z Winnik tylko w sobotę i niedzielę, 


ma dworzec główny: 


codziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 829, 1100, 342, 


od 1 maja do 30 września 748 
w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 czerwca do 31 sier- 


od 1 maja do 31 maja 342, 930 


codziennie: od 1 maja do 30 września 111, 910 
w niedziele i święta rzym. kat. od 5 maja do 8 wrze- 


Z Lubienia: w niedziele i święta rzym, kat. od 12 maja do 


Z Winnik: tylko w sobotę i niedzielę 1216 


1130 


dzielę. 


dzielę. 


Pociągi lokalne. 


| 
| 


Do Janowa: 


UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem, Godziny nocne od 600 wieczorem do 559 rano, są ozna- 
czone podkreśleniem liczb minutowych. | 
Pociąg pospieszny, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 216 po południu do Podwołoczysk, odjeżdża z peronu 2, 


Pociąg osobowy, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 250 po południu do Krasnego, odjeżdża z peronu położo- 
nego tuż za halą na wschód, wejście przez schody IVY., peron 4. 
Pociąg osobowy, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 335 po południu do Brzuchowie, odjeżdźa z peronu 3, 


Odchodzą ze Lwowa: 
z dworca głównego: 
Do Krakowa: 1285, 340, S22, 835, 205$), 245, 345*), 
5464), 605, 700, 730, 1110 
*) do Rzeszowa, $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. łĦ) do Mszany. 
Do Podwołoczysk: 610, 1035, 2%16§), 227, 2507), 840, 1118 


4) do Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. 


Do Czerniowiec: 250, 610, 915, 937% 225, 305*), 6287), 
T58tt), 1100 


*) do Stanisławowa, t) do Kołomyi. tj) do Chodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem. 


Do Stryja: 600, 730, 1002$), 145, 650, 1125 


$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rzym. kat. święia. 


Do Sambora: 658, 905, 350, 1056 
Do Sokala: 735, 221, 800, 1135*) 
*) do Rawy ruskiej (tylko w niedziele) 
Do Jaworowa: 540, 545 
Do Podhajee: 555, 453, 
Do Stojanowa: 755, 520 


z dworca „„Lwów-Podzamezeć : 
Do Podwołoczysk: 625, 1055, 


t) do Krasnego, *) od 15 maja do 80 września włącznie 
codziennie. 
Do Podhajee: 609, 121*), 515, 10408) 
*) tylko do Winnik, $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 


229%), 242, 30%), 90 
l 
codziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 722, 1005, 235, | 


Do Stojanowa: 812, 538, 


z dworca „„Lwów=£Łyczaków* : 
Dv Podhajec: 628, 140*), 536, 10598) 
*) tylko do Winnik, $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 


z dworca głównego: 
Do Brzuchowie: codziennie 602 


631, 835 
od 1 maja do 15 września 421 
w niedziele i święta rzym, kat.: od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 1230 
| od 1 maja do 31 maja 235, 835 


codziennie: od 1 maja do 30 września 1015, 303 
w niedziele i święta rzym. kat. od 5 maja do 8 wrze- 
śnia 126 


Do Lubienia: w niedziele i święta rzym. kat. od 12 maja 
do 8 września 240 


Z. O ZE A ZZA, 


Pla 
Č. k. austryackie koleje państwowe. 


Rozkład jazdy 


pociągów pośpiesznych i expresowych 
którymi wóz sypialny kursuje wprost 
z Podwołoczysk do (Nizzy) Cannes od 
18 listopada b. r. do 7 maja 1913 
włącznie i na odwrót od 17 listopada 
b. r. do 11 maja 1913 włącznie. 
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Powyższe odjazdy i przyjazdy po- 
ciągów wyrażone są na szlaku Pod- 
wołoczyska - Ventimigla wedle czasu 
środkow. eur., zaś na szlaku Ventimi- 
glia - Cannes wedle czasu paryskiego. 
12:00 godz. wedle czasu środkow. eur. - 
11-00 wedle czasu paryskiego. 

W innych dniach tygodnia od 14 
listopada do 18 maja 1918 muszą po- 
dróżni po przybyciu na dworzec kol. 
połud. przesiąść się do poc. expreso- 
wego Wiedeń-(Nizza)-Cannes i na od- 
wrót. 
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54 lata istnienia 34 lata istnienia 


Najstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska 


Przeszło tysiąc stronic tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyi rocznie. 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY* w r. 1918 zamieści świetną powieść 


Henryka Sienkiewicza: „POD DĄBROWSKIM: 


Wspomnienia legionisty, z szeregiem wielkich ilustracyi Wojciecha Kossaka. 


Również wydrukuje drugą powieść z cyklu „Rok 1794“ Najnowszą powieść znakomitego epika puszcz syberyjskich 


WŁADYSŁAWA REYMONTA: „„INSUREKCYA '. WACŁAWA SIEROSZEWSKIEGO: „BENIOWSKI. 


Wszyscy prenumeratorzy „Tygodnika Ilustrowanego“ otrzymują zupelnie bezpłatnie 
CIĘKAWE POWIEŚCI" ez 
zy WR: ILUSTROWANY 
poświęcony najwybitniejszym powieściom i romansom polskim i obcym 12 dużych tomów rocznie. 


W ROKU 1913: 


E. ORZESZKOWA: AL DUMAS: 


„AUSTRALCZYK"”. „WILCZYCA”. 


A. KRECHOWIECKEE: J. KORZENIOWSKE: WOŁODEGO SKIBY: 


„SZARY WILK”. "  „KOLLOKACYA”.  „SIEDMIOLETNIA WOJNA“. 


K. BACKENS: JUDYTA GAUTIER: 


„DAWID COPPERFIELD“. „CIĘŃ CHIŃSKIĘGO SMOKA“. 


„Ciekawe powieści“ każdy prenumerator 
„Tygodnika Illustrowanego* dostaje 
zupełnie darmo. 


Dla nieprenumeratorów „Tygodnika Illustr.“ | 
„Ciekawe powieści“ kosztują rocznie 


| Komplety z roku 1910, 1911 i 1912 dla 
koron 16:—. | 


prenumeratorów „Tygodnika Illustrowanego* 
po koron 10.—, w oprawie koron 16.—. 


Wszyscy prenumeratorzy otrzymają bezpłatnie 


CYKL ILUSTRACYI WIELOBARW NYCH. 


Warunki prenumeraty „Tygodnika Ilustrowanego“ z 12 tomami „Ciekawych Powieści '': 


we Lwowie: WW Galicyi z przesyłką pocztową: 


kwartalnie 6'80 ker. z oprawą książek 830 kor. 


kwartalnie 7:20 kor. z oprawą książek 870żkor. 
pólrocznie 13:60 kor. 5 „ 16:60 kor. || pólrocznie 14:40 kor. Ą „ 17:40 kor. 
rocznie 27:20 kor. 5 $ 33:20 kor. rocznie 28-80 kor. : 4 34:80 kor. 


Prenumeratę przyjmują: Administracja Tygodnika lilustrowanego we Lwowie: Ulica Jagiellońska 8. 
oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 
Wydawcy: Gebethner i Wolff. — Redaktor naczelny: Dr. Józef Wolff. — Odpowiedzialny za Redakeyę we Lwowie: Artur Schróder. 
Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie, o polecenie niniejszsgo prospektu, 
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St. Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3. 
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A (Ces. patent) z 3 grudnia 1852 dz. u. 
GSA nych, ZNA- p. Nr. 250 wraz z rozporządzeniami i 
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k i anlidny późniejszami nstawami oraz orzeczenia- z 
R „kk SEE A 43 TAnRYO ZNY SKTKTA mi Trybunału. Zebrał i objaśnił Dr. J. 
i] M, Zukowski. 
SIEGEL-IKHOF w BERNIE (Morawy) + e Gl 
ceng egz. brosz. 3 K. 20 b, opr. 4 K. 
(Próbki darmo i opłatnie). i (z przesyłką zwykłą o 20 hal. więcej). loi 
Korzyści dla prywatnych odbiorców, wynika- s p A 
jace a sprowadzania wprost sukna od firmy Ng saa sa Meee arnach 
Siegol-Im S Są T GA „Re najtańsze £ oraz w księgarni wydawniczej 
t s ceny. Wielki wybór. Ściśle według próbek, 8 
Na odbytem dnia 5 kwietnia 1913 Ogólnem Zgromadzeniu Akcyonaryn najdokładniejsze wykonanie nawet małych zle: W. Zukerkandia W ZŁOCZOWIE. 
szów Banku Galicyjskiego dla handlu i przemysłu w Krakowie zapadły na- ceń przy zupełnie świeżym towarze. = 
A TEME 
stepująco uchwały : r ae e 
1. Na wniosek Komitetu Rewizyjnego zatwierdzono zamknięcie rachunków ni | 
l ; i dzie Zawia zej akbsolutoryum. i ( 
za rok A | BEE O = dowe ej a tory M l; i M Drobne ogłoszenia 
p ion ie: i 
2. Dywideadę za ro ustanowiono w w od wyrazu petitem 3 hal., tłustym 
K. 24°— za akcyę czyli G jPPCes Nagrodzony złotymi medalami na wystawach petitem 4 hal. 
: ; : ; : mer lu, Par i Nowym Jorku. 
a wypłata tejże nastąpi od dnia 1 lipca 1913 za sciagnięciem kuponu Nr. 6, w Neapolu, Paryżu i Nowym Jork EN | | 
i É SA u 9 miód! to zdrowie! Deserowy | 
zaopatrzonego terminem wypłaty 1 lipca 1918“. Jedyny W nauce dotychczas znany Miód! kuracyjny gęsty 7:50 K., gęsto płyn: 


3. Do zwyczajnego funduszu rezerwowego przekazaso kwotę 15.028 47 Środek przeciw niewydawaniu MOCZU, na patoka „rarytas“ miodoborów 850 K. za 5 klgr. | 


franco. Korzeniewicz, em. naucz. Iwanczany. 


koron. z ; A zr e z —=| p 
> = d | ! 
4. Do funduszu zabezpieczenia listów zastawnych wcielono sumę 15.028 47 białym ipławom, impotencyi, prze „rena ab Obertyaska 0 oa ra 
koron. szkodom krwi i dolegliwościom z po- |2005 t.r | MB 
A PARE s > i s krzesła ogrodowe składane, biłard mało Ri 
5. Do funduszu penkyjnego Urzędników i sług Banku przydzielono kwot j „ | Br ERA 
doco A Kiii A °| wodu menstruacji, którego UŻYWA Się | zoron. SI Żowska 6, niew maaac u dj M 
Do Komisyi, rewizyjnej wybrano: z dobrym skutkiem, Sprzedam a | 
*R [72 í ; 1 sna i ie 1a j j _a e d B = 
RE Gd E yi $ a Sea O o, jako Ozłonków, oraz | Bezwarunkowo nieszkodliwy. | £% Emdi, Oxarnieckiogo 18, w Zarsądzie e 
P. Tadeusza M A Je o Łastępcę. Działa szybko i dokładnie. ni między godz 2—4 po południn. | tc 
Kraków, dnia 5 kwietnia 1918 >» Euni k „ Nakładem c. k. Namiestnietwa p 
s s AAQWERY S a wW X rZe.NYSAIKI WY C. K. 

s ale na yjski dla handlu i przemysłu. obwodowej aptece M. Schwarza mar | 

(Przedruk nie będzie płacony). mron | C k. dostawcy nadwornego, dokąd cy? E Ą a p YZM| : | 
ŻW czajne Walne apr omadzenie mależy skierować wszelkie kore- ków | 4 
y ] i spomdcmcye, które szybko i dye p sz 
? skretmie zsstamą załatwiome. — Król. Galicji Lodomeryi | sty 
Członków i Cena w fiaszkach po 6 i 1O K., RSE | łar 
“ a n s i i H 4 
Towarzystwa Zaliczkowego w Śniatynie |a w formie tabletek po 4 M.| 7 Wielkiem Ks, Krakowskiem że 
Stowarzyszenia 2”rojestr. z cgran. poręką e a KiW — na rok ię 
odbędzie się dnia 22 kwietnia 1913 M <a 3 po pał w me = dł Ścianki sklepe: ELER ła, 
Gdyby w oznaczonym czasie nie zebrał się przepisany $ statutu kom- : ta 
plet członków, odbędzie się następne Walne Zgroinadzenie z tym samym po-| tanio do JM można nabyć w Ekspedycyi „Gazety | ia 


rządkiem i w tym samym dniu o godzinie 4 po południu, bez wsględu na Wiadomość w biurze St. Sokołowskiego | Lwowskiej“, Lwów, ul. Czarnieckiego | hi 
ilość członków obecnych. ul. Jagiellońska 1. 3. l. 12, po cenie 8 kor, na prowin=| " 


Porządek dzienny : = amroz: cję z przesyłką pocztową (za fra- | te 
. . uw OW. TEL. atemicHa iS. ; | | E 
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1912 Juliana D ĄBROWSKIEGO Urzędów 8 kor. 20 hal. 
3. Sprawozdanie Rady nadzorczej. z wnioskiem komisyi kontrolującej NA |} kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto i kamienie. Sz ematyzmu | 
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